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Dlaczego umowa polsko-turecka
§® ©sosfate n ?  p a p i e r z e !

Niemcy l holszewfćy dobywają ry^ek turecki. -  Niedbalstwo 
naszego M. S. Z. — Błędy na!eż»* bezzwłocznie naprawić

Kraków, 13 marca
(at) W nawale wydarzeń politycznych zacie

rają się przed naszymi oczyma fakty i tn.w f* 
iflające pozornie drugorzędne znaczeń k;, .które 
jednak priy ĆKżfzdfci maapafijzeniu okazują, sit 
wcale ważnrmi j którym warto poświęcić u-
^agę. . .

Tak n p. bez echa przesył fakt, że magne* 
cta linia oryęntalaa i  lęwaniyBSIta otwarty moli 
•to Kouslanlyno ola. Banki niemiecki i oryen- 
tainy otworzyły swe fibe w Konstaiitynopo u. 
Tawae stosunki hanilc *re Niemców w Ioicvi 
otóywajg 1 znaezna iuż ilość Niemców aflal*- 
z*a w niedawnej stolicy Turcyi siedlisko swej 
tócyj.

Artykuł 2C0 traktatu worsalsluego pos^anov I, 
Niemcy musieli zrzec się wszelmcr up

wnień odnośnie do koncesyi i przedsiębiorstw 
w Turcji na rzecz enteniy. To więc, co Niemcy 
robią obecnie w Turcyi, j^st w istocie aowem 
zapalnie dziełem. Mogą oni coprawda nawiązy
wać do tradycyi, do budowy kolei bagdadz4;ej, 
ale, podejmując obecnie stosunki z Tusrcyą, muszą 
■aćzynkć od nowa. Niemcy 7/laJą1 sobie złego do- 
kladn e sprawg, jak równ-eż i z tego, że olę 
opiekunki wolnościowej walki w Turcyi objęła 
Frąnpya, bez. pomocy której nie mogłaby nuo- 
da Turcya zamarzyć o pobiciu Greków. Toteż 
do odnowienia dawnych stosunków zanieraią, 
się Niemcy bardzo umiejętnie.

j\ie mieszając się pozornie w zagadnienia po
lityczne 1 nie próbując w tym kierunku ra  opi
nię turecką oddziaływać, rozpoczęli za to (rfc 
w a«cseŚB tó^f3 l z w yco iaM ą^^w o jsk  en-

! * « «  f r o w n i e  w  d o w o l -  
n y c h  i ^ S c F a c h  p o  e t a

ta IŁ MIMIKI
Kra&6w, F!t rya&s&a 27.
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tenty z Twrcyi) dą,. yft do nawiązania stosun
ków gospodarczych. Usi1 'wama te doprowadzo
ne zosta ły już do tego iż — jak dc noszą pisn.a 
niemieckie —  W npffci^azyur czasie ma przy
być do Bexl’r w pierwszym zedzia ntBesuuk 
rokowań p«j k.5pwych i -tjfad̂ ŝęy prezydent 
nsinistrf , Eeńi passa dla podóęda rnk^wań. 
Przy tej sposobności Niemcy prezentują głośno, 
co mogą dać Turcyi; a przyiznać trzeba, iż dać 
mosij, duiżo. v

Tarcya ®aś, Eniszc;zcma, biaićjZrma, mino
wana wojną i licho zag« podarowana na tere
nach mato rzy acyrMch jest i ’jsJiiea> zbyti łierw 
ssorzędaego znaczenia. Potrzebuje ona wszyst- 
fcago: pooząwBEy od Ubr nia, kończąc na ma
szynach rolniczych, broni ł ajmciniĉ  *. Z tego 
źapotrz bowaniB mnzŷ M., k*o chce — a Turcya, 
skaapna na raziie na łaefeę jfiairodaiwcćry, przy; 
muoe od I ,)golrolwiei, bo pnzyjąć nrasd. 
t Tak np. îbuże i inne Środki żywnoSci ofĉ y- 
Tnuja od Rosyi bolszewicldaj, która, roiitunie- 
jąc saiacizenlie temo ryuiScno, za opatruje go z u- 
szciEffirbkieaj d’a s^bie. Wy głodzona Roeya, za- 
rekwiTOwane z irudem zboże śle do Turcyi, nie 
chcąc stracić sposobności i dać się ubiedz inn- 
nym, którzybv mogli eobio w tem sposób za
pewnić ŝ mpatyę jej fą.' sa.da. A ws.-ak Turcya 
ma szereg sprzecznych, draCissych spraw z łto- 
^yą: w pierwszy* rzednie Sprawę Kaukazu, 
następnie spraiwę Muzułmanów, rozdanych w 
połudnłofweg Rosyi.

Tajk więc’ w Tuicyi gruntują się obecnie wj^y- 
wv nfcmiifMe i raŝ  sMe.

A Polska? WaruuŁi dla nas są śwletee. Pcl- 
ska ma silną broń w tr&dycyi pr̂ yjs^ni jKilsko- 
tir ôMch. Gdybyśmy wiec rozpoczęli loezuraną 
akcyę handlową, mog'liby4inv ogremme pomódz 
Turcyi, a sarni-OLrzymywać bardao cenne towa
ry wschodnie, zidobywając równocześnie prak
tyczne s/mpatye polityczne, opierające się już 
na realnym jjnmcie. Jeśli chodzi o droga, któ- 
rem: wymiana towarów może nastęipować, to 
chyba poJ&ozenie nasze z Turcyą rie jesi trąd 
niejsz=> od połączenia Tueryl z Niemca®

Coz dla tej kwestyi uczyń >no w naszym rr;
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nisterstme spraw zâ ramiezinych.?
Niestety, zfr>ła me. Nie postarano się nawet

o to, by w  przedstawicielstwie Dolskiem w Tur- 
cyi znalęźlj się ludzie, znający języd: turfcki i 
środowisko tureckie. Przedstaw icielstw o to ska

zane Ie -t c a  laskę i  n ie ia  «  k ilk u  urzęd aików  

tnreck ic ;., pracu jąt ycn w naszein poselstwie, 
któryfh działalności n ik ł w  poselstw ie naw et 

akonh olew ać n ie  m oże, bo n ie  zna  języka. A 
przecież ci urzęrtricy mogą być bardzo łatwo 
konfidentami klóregoś z  obcych pańsi.n, nrza-
c.ieź raporty ich mogą, mieścić w  sobie coś zgo
ła nieodpot nadającego rzeczywistości!

Co więc  ̂1 Nie postarano się dotąd o da l̂e od

powiedniej podstaw y d ia  aituche w ojsko wer®, 

który istnieje w  Konstantynopolu właściwie 
iure cadu:o.

To też przy takim stanie rzeczy ratylifeacya 
umowy handlowej polsko - tureckiej przeszła 
w Turcyi bez echa, bo pozostała w c a lr j osno

w ie n a  papierze I Odosobnione głosy o trady
cyjnej przyjaźni Dczostały s łow ną ty lko  dekla

ra c ją , za kt6rą nie poszedł żaden czyn dla rea-

lizacyi umowy.
W ten sposób pozwalamy się znowu i tu u- 

bieg&ć naszym szcze.ym wrogom Nicicom i 
bolszewikom, którzi nie zwykli zasypiać gru
szek w popiele i wiedzą, jak świat przekonywać 
c swojej sile, bogać; wie i pożyteczności.

Spodziewać się należy, iż teraz, gdy — jak 
słychać — Reaf pasza ma się udać do europej
skich stolic celem podjęcia rokowań, dplomacya 
naj za postara się o to, by w rzazie tych wizyt, 
Warszawa nie by *a na ostainii_ planie.

Jeszcze nie jest ftapóźno i ilafto mofrap odro
bić, byle umiej) u5e ze :ać si% Jo dzieła i szyb* 
ko. Dużą rolę odebrać tu mogą siary kundlów©, 
ktfre w inny się także zainleresowai handlem 
ze wschedem, w tej chwili proszącym się o wy
bijanie nowyci dróg i nowych źródeł bogactwa.

Polska '— powtarzamy rez jeszcze — posia
da prócz towaru, którym może zasilać Turcy®, 
jeden więcej arijununt i przewagę ns.1 Niem
cami i bols-sŝ ibard: czystą niekłamana pr-y- 
jaźń ^Wków.

A więc: nie marnować sposobności!

jenrawy 'jet ńeczeósrtwa praedewszystktem mię> 
dzy Anglią i Francyą.

W związ!ku z poiwyżsmm dzieimiik angielski 
wywodzi co następuje: Wszystkie układy, kt/ure- 
by Jfeanćyi i rzeanaczafy podirzędme et anowisko 
i któreby n.e zapobiegały posunięciu się Nie
miec aa wschód, po prraz trupa Polski, byłyby 
dla Prâ cyi nie do p-zyj.-wa. Polityka, któraby 
postawiła sobie za cel zabezpieczyć zarówno 
wschód i jak i zachód — p zyiniosłaby pokój 
Europie, zaś Niemcy i xloeya m/usiałyby się jej

t a t  polski na kresach £ 2 _ : L j  i lid n o llty .
Przeciw demagogicznej agitacyi i waSkom partyfrłym.

Kraków, .13 marca.

W oatataim Mhnertae 1 rfodsiifca wiat" znaj
dujemy artytoul p. Kie sewea, spiawm kresów 
poSwięeony. Antyfcuł sbwńerrid za pireede yuyisit- 
fckjm, że pafirtwr polskie nis ma dotąd wyraź- 
neflo jimraan* w *toanmkn do k erów i po
wiądł-

„Paw jzeohmerr jest mnismainie, ie  program ta
k i opracowany i  przeprowadzony być może je
dynie prtaez r*wtgtanie epecyalnego śreeB’ a Maro- 
/wniozego, niejako canifcratoego mózgu polityczne
go dla sterowania naszą abcyą kręgową.. Sląd 
mów, się już długo o powołaniu do ży c ia  dla 
tych fumdtreti odrębne a poase -w bjryatn stanu . 

Czy proóefit ten eto sikMtfcu dojozb i kiedy, wie
dzieć trudna TwTłcOTsem flależy zwrócić irwa Tę 
na dwa cZynmiKii, pomMmejazające bezsprzecznie 
nasze wpływy n a  kresach. Piefnrozry to upa

dek a k ty w  Sci społecznej polskiego sdemiań- 

slw a. Drufe. —  to w a lk i poJi. kich pa rty i po litycz

nych , na tym terenie będące wprost praostęp-

W ńaJtaam ■mwwfeiięAi artyfcuJu, wyjaśniając 
zaznaczony juz wyże§ „upaoeac aibtyrr̂ ujśd. spo
łecznej „•omiańsbwa paw.cie©o na krasa* ,li“ p. 
Kresowiec powiada: $

„...Zi< miańsfwo forê owe .ygilf̂ a dlerA }Su& fdy- 
by było w lifcwidacyl Ukw iłacyjne też panują

w duże; jego części nastroje. Nie sprzyja to ja- 
raejfeolwisk dzaaiaino&ai 'ęwłecznej, imci pro- 
“ta, i potc nkowie dizielnŷ h kresowych rycerzy 
i niedajwiŁ dzieizioe ich piękniej trailycyl po raz 
pierwszy pjo ją n a  nbocara. bezczynn i u wobec 

spraw  1 z a g a ln ia ń , k lórym  przez la ł d z ie siątk i 

DdtiafWoii m y ś li i  s iły “ .

GieHiwy jest też ustęp antyfbułu, dotyczą iy 
3em a4 ju c zn e j a # a a y i:

Ĵeśh w Tdizeaiin°j P»'isce, guMe zresztą poziom 
pon l̂owy ludu jeat o wiele wy;'sizy, a  co waż- 
ndejsaą, polskość tago Judu bezE ooma, w a lk i par

ty jne  złirm  są czynn ik iem  w ychow aw czym , za

razę się bowiem kończy na sch leb ian iu  t łr  raom 

i  dyskredytow aniu s&i w sajem nem  "rregramów i kieronikóiw odsmisąnych — o Het ®gub tiiejsze 
muszą być reaul̂ 4y afceyi tegr rodzaju n a  k ie 

sach ! Tu naiwne umysiy przyjmujq, wszystkie 
hasła pj opagamdy "ma wwę, ^ kryttyŁij sfcr?owa- 
iią  do lej czy tonej warstwy, tego czy lubego 

urzędu państwowego uogólnkóą o>ccywii5cie i  

pirzeno^są n a  o a ł. ić  ^po łeom ństw a 1 .Is^iego i  

narząd j A  pols5d»^ pafiatwowa§<a. Powaga pań
stwa w  ten sposóib pndik: lywanf jostt ô ran nie 
a  sceptyczny skwimuŁ do Polski i  poSskoścd w  

Bkłonjsiciiie, ży« tzie, Litwie ie, Roeyaninae po- 
głęłńam y stopnioijm).

Fnratł ^c lity rzn y  p o li 'ri w in tenby  być na kre

sach je d n o lity ".

„ P o  ^ r z c z  t r u p a  P o l s k i '* .
Trzeźwy fjłos ang?e’skś o ^ ‘omczech.

Londyn, 11 mar-a.
„Morning Post" pawc&ując się ja  sianowieko 

kół w-̂ sikjowyeh â nf'niskich i amawaając sprawę 
ewirraacyi 'bezpieczeństwa —- w«kamja na ba>- 
feo niepokojącą sytnacyę w Njamczec !i w swiąz> 
ku z iW». 4hjn em ReiohstagiL, I>zi n nr >-n 

uvuM rozwiązanie R-icbstapi za wie,'ki

tryumf nie*mecMej reakcyi, 'która p "djęlj walkę 
a traktaibami potrcûwymi 

Zdiajiieiii daiemnika undendor*f i towarzysze 
przy ibeeneg syuacyi mogą osiągnąć to, czego 
nie osiąfjnęli nraez zfcrcgne powstanie. Wobec 
ia®o konieoznem jest, współdziałanie oaós w 
chjdn w sprawia ,,t .ajsaybszeso wileł., i« j&p

NA MAkGIFSSIE.

Niemoralna «iora?nofć.
(j. h. ś.) Kjcdy przed kilkunastu tygoAńiajni 

Tow. Eugeniczne pokazało w jednym z kinema 
togrpfów krakowskich film pouczający, traktu
jący, idaje się o tem, jakie osobniki są do mał
żeństwa odpowiednie, a jakie nie, ttumy, dą
żące do tego kinematografu .świadczyły o więl- 
kiem zainteresowaniu. Inna rzecz, że zaintere
sowanie to, miało podkład niezdrowy w wię
kszości wypadków, ale też stwierdzić należy, 
ie to, co na filmie im pokazywano, bynaj.nriej 
nie karmiło tej niezdrowej ciekawości, przeciw
nie, zostawiało nieran wrażenie ciężkie, w ca
łości poważne i, co za tem idzie, celowi odpo
wiadające. Mr?y, nie mające zbyi szeroki-go 
poglądu na życie intymne, wychodziły pouczo
ne i uświadomione w kierunku pożądanym.

Wszystko jedno, jdkiemi drogami zdr >wa 
myśl trafia do mózgów ludzkich. Niech to sie 
odbywa nawet przez pozorne pobudzenie nie- 
zćrowfc. sensącyi. Skoro Sreść i efekt są zgoła 
odmienne i pożyteczne, to w takim razie cel 
jest osiągnięty.

inaczej jedne> patrzą na te sprawy niektó
rzy moraliści. Świadczy o tem sprawozdanie 
z posiedzenia „Sekcyi wiâ y i moralności T-wa 
im. Piotra Skargi". Na posadzeniu tem posta- 
i.owiono zwrócić *dę do min. spraw wtwn. 
z prośbą, aby nie dopuszczać do demonstrowa
nia filmów pouczfjąeych o chorobach płcio
wych.

Czcigodni ci moraliści z T-wa Piotr? Skargi 
motywują, że filmy te „niszczą zdrowe poczu
cie wstydu i przyzwoitości", „nie umieją ująć 
z? mdnień z punktu widzenia moralności chrze- 
§sijajiskiej“, „szerzą demoralizujące poglą
dy i i, p.

Dziwna logikaI Czcigodni wnioskodawcy 
wolą ,zdriwe potfzucif przyzwoitości i waty-* 
du“, lokujące się w zarażonych straszliwymi 
cho: obami organizmach i zarażonych w wielu 
wypadkach tylko d!a braku należytego uświa
domienia i wolą ze złem walczyć jałowemi 
przesłankami moralnemi, aniżeli wywołać 
strach przed złem pokazaniem całej jego grozy 
i zostawić mu najskutec miejszą tamę, jaką 
jest świadomość. Że tama ta jest skuteczna, 
śi/iadczy pr syklad zagranicy, np. Ameryki, 
gdzie żołnierzy posyła *óv» na takie filmy, co 
jest tun skuteczniejszym środkiem zarad’ ŷm, 
aniżeli piękne moralre tyrady.

Skoro zło jest w tem stedyum jak obecny 
rozwój chorób wenerycznych na świecie, to 
trzeba walczvc z niem energicznie. O tem pseu- 
do-moraliści Piotra Skargi pamiętać powinni.

.EP M U A D  Z E C H E N T B R .

w \ : r r . , h m m
Z se ry ś Ii. „Z (M opaihlej n iw y " .

— Toli jako-ie myśl-3* ?
— Ano myślę, co Zośk» przez frontu te złoto, 

a Jewka z 'iziesięeiu morgami, to la miue blaszany 
pierścionek... Ot... A łe osiem morgów po niebo- 
ityczce matusi ociec muszą mi puścić, kiej sit będę 
żenił jeszcze oj i ieb ie i łasa i iąki dołożycobi m 
gospodarzei i był Jak się patr2y...

— Franek, Franei, czy ci się błąd rfowy chy  ̂
cii iako4e ojca przypiewolisz?

—  Z p anocą bc?kp jaso? to bęitz:R ..
— C« ci sie tei widzi... abo to me znasz ojca?...
— €obym go ni e znał... Kwardy jak kamień, ale 

i kamień sif ozlcei, skoro go z ca2t)j mocy zdzielić 
kilofem...

— Nijal nie mogę wyrozumieć...
— Dy ci mówię, jakoś z pomocą boską będzie..,
—  Ej t, “ j brał by i  Imienia Pana Boga nadaremno. 

I-an B5g kazał ojców słucnaf, a ty mu się przeci- 
wi3z . jeszcze się odkazaje*-,. cosi o kilofie i i.araie- 
mu plee-r^z.. A może t̂  ■;« co złego zamyślasz?! 
Je^u NaaareńskJ!..,

Franek spuścił głowę, zasumowal «się na chwilę, 
wreszcie ł-zęk

— Hic ja złego nie zamyślam. Chcę byśwa się oba 
pogodrih £ coLy zaś co ełego się nie stało, to juże 
nie muja ale ojcowa rzecz. Ja nie ustąpię

I uderzył tą swemi srogienu ślepiami as-e da sa
mego wnąlrza, żę Tekla spuściła głowę i nie sie 
już nie obzywała, ino pochylona nad miedzą, jęła 
dale, żąć trawę.

ft on, odchodzą- raj! jeszcze rowtór-ył z taką

mocą,, kiejby ciężkim młotem zwalił w ki wadłe
— Je nie ustąpię. Powiedz to ojcu odemnie!

V.
Tekla pewnikiem na drugi dzień ojcu powtórzyła 

dokumentnie, co mu Franek kazał powiedzieć, bo 
te.i po starym w te razy to poznał. Już na niego nawet 
nie putrzył, ani o gospodarskich meczach wprost 
z synem nie mówił.

R-iz w ciiałupie nie mpgli się na ojca doczeka? 
z wieczerzą. Nie wrócił do dom, cnoć czas był 
brzydki, raz wraz rzucało drobnym deszczem, a wi- 
-her j .czc t w kominje i t'uki się do drzwi . okien. 
Powiecź erzal więc sami, aż tu nagle wśród czumit 
i poświstów wiatru zadudnly eiężkie, powolne kro
ki pod chałupa — ojciec wracał. Gdy wlazł do izby, 
ledwie na nogach sie trzymał. Spity był ne. umór. 
Nie zdejmując magierki, eatoes ył się >m ławę -ia stół.

Macocha aże ścierpła na ten widok. Oczy na 
chłopa w','bałusry'a i zawołała, załamując ręce:

— La Bogal Przemienienie PańskieI A cóże z io- 
hą się stało?!

Wojtek wystraszony przypadł do kąta, Franek, za- 
cudowany okrutnie, przystanął na środku izby i 
pŁlrzy, co to będzie. Ojciec nie pijał w o*talnich 
rekach. Jak se w te raz/ "rzybaczył, dawne, jeszcze 
za sycia niebożyczki maik., tak ua mo ochlany z kar
czmy wracał. J$m.ł juści wtedy zgryza me Jrda. 
Zjapai g« leśny na rabsictwie: marnego zająca mo 
do chałupy niisł — i me udało się. N’te wiele on 
ta rabsicował; ale, że prawy lasoriak był, choć mu 
grosiwa nie tr^a było duchem, jak inkszym, chu- 
dobnym, nie strzymał i klej nie kiej w pojedynkę 
do łasa szedł.

WHdy mu się nie powiędło i ■’* hareśtu go na 
dwa -jodm* -aparli Skoro wrócił, że to nie ho- 
nór hyło la takieg, jak Zybura hospodar ?a w ha- 
reście siwlzlić, na desperę pić począł. Ale mu to 
cosi za cztery niedziele przeszło. Odtąd i rabsictwu 
i i-orzałcą dał pokij nil -no, jak inksi, we świetf

c digrtalrzacjg m ne maiopoi^KH p

albo przy jakiej okazyi.
Teraz zgryzotę miaJ okrutną skrfiś zawziętego pa 

żtni£xzkę z Zośką syna.
Od razu t*ż Franka, skoro go ujrzał, Mąć rar ął, 

a odkazywać się okrutnie i walić pięścią w stół.
Bab«* odepchnął, skoro go chciała łagodzić i dalej 

wrzeszczał:
— Ja  tu w chałupie gosprdarz i moia wc!a musi 

być... \ ty se, ścierwo, nie myśl, cobyś mp? kici 
rządził i mnie pod Łiebie brałl... Moja .70la, mo„e 
całe gospodarstwo!... Skoro mi się spodoba, wywiedę 
krow" na jarmark sprzedam i przepiję, bo ja tu, 
nie kto ińtezy, gospodarz i ja haw rządzę, bo 
wszyć jo moje... moje gronta.. majątek!:..

A kiej ta jutro, na to psie wesele pod las do 
tej czarowni y dziadówy zatraconej plecisz, to po
wiedz tej... tej..

I jjż  mu da’sze wyzwisko, które miał wyrzec, 
uw lązlo w gardle...

Franek w ten 1 loment zwalił się na starego i obu 
garściami tak zdusił go za grzdykę, że ten aże 
posimał, oczy przeogromne, wylękłe śmiertelnie, na 
wierzch mu wylazł i jąć cl irczeć straszliwie, kiej
by juże ostatnią parę puszczał.

W izbi podniósł się przeraźliwy krzyk Zyburowej, 
Liman, Wojtka. ,

— Zadur ojra, rety, ludzie ratujcie! zdusi na 
śmierć!

Macocha jęła Franka odciaeać, Wojtek darł się 
w niebogh ’y, przyleciał Jacek, który ile mocy miał, 
zaczął kobiecie pomagać — ale smiyćko lmdarmo: 
Franek z nabrzfjiiłemi żyłami na szyi, straszny, 
z dzikiem i, drapieżnemi ślepiami, pry-alił starego 
na ławę trzymał, trzymał kiela sil. Darmo Ojciec 
rozpaczliwie kolanami go bódł, darł pazurami prt 
gębie do krwi, d irmo, chyciwtzy go <rpół, Jacek 
odrywał . Franek aM>y nogami w ziem wrósł a ręce 
okrutne, kwarde .aihy mn się w żelazo zamiemh.j 

— b--- [<k d. n4J
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ecz z etatyzmem i z socjalistycznymi metodami.

Kraków, 13 mar̂ a. 
/vnamy publicysta francuski, p. Jacąues de 

Bainwî e w „Aetion Franca ise“ porusza dooio- 
gjy problem dla życia ekonomicznego rjuropy.

osl?taim tygodniu — pisze — kurs lira 
m-Iofafciego był nnowu wyższy od kursu franka, 
a nie potaeba przypominać, że rząd przed mar
szem na Rsyim *i n; staniem faszyzmu sto brów 
warte było ty#co 50 ‘ranków. Jakie mogą być 
przycsyay tego odwrócenia się wartości?

Dziś wiadome sę ju; sposoby, d:ield którym 
podniósł się kredyt w łos!i i rtenipdz włoski, 
a jest to bardzo jasne i proste. P. Mussoliai śmia
ło zerwał z szablonem Pot efl drcią mseciwną 
etatyzmowi i  sncyasŁsuiowi.

Rząd faszystowski przede wszystkimi, jak wia
domo, pshnił Jcnrom f-wszędnoćć i bogactwo 
nabyte. które giiteiemdzfiej się lepi. Zmósł pod? 
tek od spadków w Kmii prutej i w liniach naj
bliższych. W innych zakresach metylkc raicuł 
inacanoSć obowiązkowych pap'erów wartościo
wych, nietylko dopu^tał WŁloiy na okaziciela, 
lecz jt j ©sb je uprzywilejował. Zamia st zamknię
cia Wioch pized Vauitalami r^^ranin^asni, o- 
twarl iai drzwi na g§ ciefc. TJczvinił z Włoch miej

sce (chronienia dla bogachn prsfcSladowaneęjo.
Można składać walory w bankach włoskich bez 
podlegać a, opłatom stemplowym, ani podar
kowi dochodowemu, ani opłatom spaukowyai. A 
pieniądz, j -żeli jest ścigany, staje się chytry i 
śmiały. Widziano już jak z Nieic&iec, a nawet 
z A Łjtlii ulrtywaly aeroplany abladowane bo
gaciłam*

P. MuseoiLim zressfą nic nie wynalazł. Naśla
dował Siany Zjednoczone Ameryki Północnej, 
i tóre tymi samyrui spos< >bami ściągają depozyty 
d ; swoich bandów, na Loazt państw sąsiednich, 
które uciskają pieniądz. W  EFvopie, w której 
rządy imrśn&zyjne nu aje Jnokrctnie n.'eoa!ą ru
tynie po$ ądó.. socyrdisiycznych, Włochy sta
nowi™ wyjątek i ciągną z tego zysk. Jak za cza
sów, Medicich zobaczymy może, jak w Europie 
urodnie wielkość finansowa i polUycan?. oan- 
kierów włoskich.

Z uv,ig publicysty francuskiego powinna ary- 
ciągnąć naukę zswłaszraa Polska, gdzie etatyzm 
i metody socyabstyczte w na&zem życui -mpo- 
darzem sa — obok nieudolności w wielu okre
sach gospodarki skarbowej — główną przyczy
ną klęski finansowei naszego państwa.

tobiskup angielski w obronie Frsncyi.
Zdemaskowana niemien rs propaganda.

Kraków, 13 marca. 
Smpomijąao BOTfanismrana niemiecka oropa- 

tMuta zagraniczna doc_<jra wszędzie i niema 
d̂ WMny ani teren/u, kóregoiby nie wyzyskała 
dla swych celów. Apeluje do rozsądku, przema- 
iwoa cyframi (najcaęiścieo niezigadnem z prawdą), 
wysuwa argumenty gospodarcze, naikreca odpo
wiednio tif-storyę, to znów zwraca się wprost do 
pugilaresu, wretsacie — wkracza na teren reli
gijny. \

Propagandą objęły Niemcy fcwiat cal t. Nie za
pychały te* pr>apaga»idy na terenie katolickim, 
wysuwając w prasie tych sfer argumenty teolo- 
niczne i ircychrześcijańskie w obronie uciśnio
nej, niewinnej, pArzywdaonąj Germanii.

\kcya ta awrócaia uwagę dostają fo  prałata 
angielskiego, ro. noignora łi^iwood, arcybiskupa 
z Wellington, febry na łaniach ,,The Tablet" dał 
niemieckim „la/ankom " doić energiczną i wiel
ce cha raktery “tyczną odprawo.

Zwalczając Niemców ^h własną bnemaą, d* 
stojny prałat wżyi argumentów, saczerpn ętych 
z prawa zwykłego i mię . rynarodc-wego, z klau
zul traktatu poiK.j&wego i zasad teoloj.,1 i wy
stąpił w obronie oknpacyi Zazębia Rchry. — 
Twiei\lzi arcybiskup, że każdy wierzyciel ma

prawo zabezpieczyć się w £ tosimfou do dobroo.ęol- 
nie niewypJricalnego d»'iiźin,]ika. „Niemcy są ivm 
l.oł stępnif. bank .ntając^m dltiauMeiin". Zre
sztą — nic cfcuracya była przyczyną zubożenia 
KieiTtL&c, lecz upadek waluty, spowodowany n- 
deozką Kaj"tałów niemieckich sagranioę i in- 
flacyą na tle fmamsawania -fbieme®o oporu", 
który b^ł raozej „oporem nienozciwego dłużni
ka". Cierpienia ludności Niamiec wywołują 
wspóteuede świata katolickiego, lerz są tytko 
uroiiną cząstką iysh cierpieli, na k6re Niemcy 
skazały •'wiat cały, a szczególni^ .aemie okupo
wane podazas wi jny.

Arcybiskup w Welilinigstom końcr; sw(Ą arty
kuł apelem pod adresem katolików niemieckich:

„Pokój nie został zakłócony ani raez vrar»- 
cyo, ani przess Belgię, lecz przeiz Niemcy. Za
przestańcie więc przedstawiać w faJszywesn 
świetle cz\-ny i iuteneye tych krajów. Przesta i- 
cie sraoznó przeciw Francji opinię katolików za- 
granicznToh. Zaróiwno ogół katolicki, jak i nie
jeden, katolik niemiecki, działający w myśl za
sad moralności chrześcijańskiej, zrczsumie, *e 
honor kościoła i kaitodfeyizirnr nie pozwala, aby 
niemieckie oszczerstwa przociw F rancuw  ja
ko katelŁom i obywatelom, maały pozostać bez 
odpowiedlzi". ________

L i s t a  c ie s lc ie h  s h a n d s l ^ w .
Nara^ie wyliczamy ośm.

z prłacu b arcyksięcia Fryderyka w Topcl"2a- 
nfa.cn na Słowaczyżnie w span ia ły  b a d n a i arcy- 

k s ię in e j Iz a b e lli dla sw o jn  przyjaciółki.
4. Skandal rt diowy, któr^ pulegał ija tam, że 

monopol na budowę stacyi raqiętfll<' toiiicznych 
w Czechach otrzymała firma „Radioslawia” 
dzięki grubym łapówkom.

5. Skanda l hanzynow y, który polegał na 
przyjmowaniu dla wojska czeskiego za łapów
ki -najdroższych eferł benzynowi ch>

6. Skandal z piekarnią w H-j^tiwar, własno
ści premiera Sveiili, gdzie piekarnia miejscowa 
otrz/mała 5 mil. koron snbwencyi, skradzio
nych przez kuzynów7 pana Syehli

7 S; andal ilnsz< sowy, który polegał na nad
użyciach przy imporcie tłts?cst«r z Jop# .-  
wii do Czech, (radca ministeryalny w_ Prartze 
pan T‘aiiour zarDbil na łapówkach miliony).

8 Skandal w eseskim Ur7Ęiiz<3 żieihskim 
w Piadze. Urzędnicy na koszt rządu urządzili 
sobie wspaniałe mieszkania.

Jak na małe państewku czeskie, tyło sfer 

chyba wystarczy...

te® Gis ipw e i.

kaAiikie ubrana? roboinitze.
Prana, 12 marca. , Prezydent Rady nadzorczej banku iegiona-

iSS=

Praga, 12 marca.
Opozycyjne pisma czeskie donoszą, że lista 

wykrytych czeskich skandalów korupcyjnych 
w Czechach jest następująca:

1. Skandal spirytusowy. Prezydent smatu 
Puszek kupował za 10 -milionowy fundusz ga
dzinowy, przez rafinerye złożony, pi isę czeską 
i czeskich polityków. Senator Praszek „cirz''T- 
mał“ te 10 miiinów koron czeskich od spółki 
spirytusowej na przekupstwo stronnictw poli
tycznych, aby głosowały za zniżeniem podatku 
od spirytusu i za podwyższeniem cen. I  "iział 
w tej aferze mieli niektórzy przywódcy nnrn- 
dewych socjalistów, agrarysze, a tera? ok izuje

na podstawie dokumentów, że i Somnniści 
i Jch „Rude Prawo", otrzymali od Praszka 3 mi
liony koron czeskich z funduszu .tompcyinego.

2. Skandal węglowy. W czasie strijku wę
glowego w Czechach, rząd czeski kupował wq- 
tóel od akcyjnych kolei austryacki.ch za posre- 
diiiclwcm narodowo-socyahstycznego banku w 
Pradze, płacąc olbrzymie prowikye.

3 Skandal ministra Micury, który zabrał

znaczn:e wyższych, aniżeli go w Rumunii ku

piono.
Spnator Lisy zawarł znowu fSwietne interesy 

w Ljmisyą remontową ministersf sra wojny w 
Pradze. Pan Lisy i tow. zarobili grubo miliony 
na tych dostawach dla wojską. Po cenach wy
sokich dostarczano wojsEa Loni lichych tub 
średni^...

Wybzedł też na jaw skandal w fc jowym za- 
Eładzie chowu koni na Morawach. Okazało się, 
że do tego zakładu za Japówki kupowano konie, 
potem je usuwano i sprzedawano ^andlsrzom 
mięsa... Konie tak żywiono źe chudły i głodo
wały, ale oficerowie „tłuścieli"... Kontrolę za
kładu jUż rozpoczęto...

Ostatni skandal de’.yc*y 100.000 gotowych 
amerykańskich ubrań robcjuczy^h j-ikupio- 
nych z dem^ilu po 2C koron cze=kic’i. Olbrzy
mią część tych ubrań zakupiły banki i stow. 
narodowo - socyaHstyczne i sprzedawały je po 
40 — f>0 koron czeskich... Dziesięć tysięcy tych 
ubrafi iupiło czeskie m.,listeryum kolei, płacąc, 
pciryższym instytucyom po -45 koren zeskich 
za sztukę... Tv!e płacił rząd za pośrednictwo! 
Tyle zarobili panowie narodowi s>cyaliści! A 
najwięcej icL hankl, które s ij iaczyly na pań- 
stwiel

Ostafnio zarzucono znów socyalno - demokra
tycznemu senatorowi, nazwiskiem tfnusa że z 
funduszu spirytusowego pobrał 5.000 koron ero 
skich i przepił w kabaretach w . warzystwie 
pewne* damulki, która go znpnłoie okradła.

Cuchnie zanadto w państwie „Bożych Wojtr 
wników". •

Nowy wojewoda krakowski

Wf. /<o wa/iKGi vski
.torfiraicya nasra p-'wdlsiawia, podtaMimę now-wnia- 

nowŁPego i t o n  ód f krakowskiego, p. WŁ Kowalikow, 
skngo, którego powolainie ma ten odlpm .eAaâ r.yi 
urząd społeczeń^wo jPBZjjfleło z xytwą, sytnipeityĄ.

ZYGZAKI.

Caetery^ t m m  p. fatery.
Zdawaćby się mogło niejednemu, że prawie 

sześcioletni okres niepodległości państwowej 
Polski powinienby już był wyplenić z durz «,to- 
dlrwe i wstrętne chwasty służalczości wobec 
obcych.

Niestety, jeszcze tak nie ,pst.
Skarżą się również, że wielkie czusą rastały 

w Polsce małych ludzi. Co do tego, musimy za
protestować! Otóż w Lipinkach istnieje taki 
wielki, chociaż być może zapoznany człowiek. 
Jest nim niejaki pan Jan Ce te ra, starszy ofieyał 
pocztowy, jak to sam wyraźnie zaznaczyć ra
czył z nadesłanej nam korespondencyi. Pan ten 
bowiem, nawiązując do artykułu nasz go z dnia
29 lutego, pod lytuvem: „Niemczyzna w Biel
sku", ośmiela się pisać w sposób następujący: 

„Bielsko jest raastsm o wfckesości i tra- 
dycyi niemieckiej, nazw ’ ulic sa dla tamtej
szych bądź co bądź dotrd lojalnych obywateli 
„świętością", a którycn gwałtowne orze- 
chrzczenie na polskie nazwy byłoby barba
rzyństwem, tak jak barbai zyńsi wem jest bu
rzenie cerkwi. prawosk«^nej n . placu Saskim 
w Warszawie".
Po tem wszystkiem trudno doprawdy powie

dzieć, czy panem Ceterą kierowała v ielka 
naiwność, że się tak debkatme wyrazimy, czy 
też jakieś inne „uboczne" względy.

Ostatecznie każdy może mieć pewrien pogląd 
na daną sprawę, ale że starszy ofieyał poczto
wy, bądź co bądź urzędnik Rzeczypotjpoitej 
polskie], miał odwagę wyrażać bezkarnie tego 
rodzaju poglądy, to już jest wególe niezrozu- 
miałem.

Pozatom, jakkolwiek właściwie nie warto, 
ale pana tego możnaby s;ę zapytać, coby na to
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powiedzieli Niemcy, gdyby tak na Śląsku Opol
skim kto:'; ztihciał zmienić, powii izmy, nazwę 
ulicy Blsmarka na Mickiewicza, Żółkiewskiego, 
albo Piłsudskiego. Nie zaj ominajmy przytem, 
że większość ludności jest tam polską!...

Sa wielcy ludzie w Pclsce, jak np. p. Tan Co-

tera, ale my niestety zrozumieć i ocenić ich 
nie potrafimy i do ich publicystycznych wystą
pień musimy zastosować stare łacińslie przy
słowie: „Ne autor supra crepidam“, co się â 
się po polsku wykłada: Ĵakeś s?.fwc, patrz ko
pyta".

Manifestacyfiiy wiec Król. Hncis,
prow®

Srąków, 13 m ar'.*.

Dn 9 bm. o gkdz. 4-teg po jK^udn-iu odbył clę 
w Krdlew sM ej H ucie w"..-Uri w iec m anifesriacyja r.

zwołany pra % Zwi?7«k obrony kremów zachn«? 
mich i OTTsesiflołie grupy zwią^k^w j^prs tańczy ch 
Król ot. "jkneg Huty i okolicy. Na wiecu obecni by
li Iiemi pr/e tefawiciele inteligercyi .xraz posło
wie do sejmu śląskiego i wiarasza 'Bitego. Saia 
była przepełnioną. PrzamawiaJi. dr. DoHh, Tad- 
ca miejski Królewskiej Huty, ppnfeaor Mierzejew
ska, poseł na sejm śląski O. Mańfcowsifci, poseł 
na sejm wari, ławsM, Skowronek, inż. G-raJhianow 
ski i inni. llówc, wskaaywałi na ^rzesdnde. 
wania Polaków w Niemczecli, gdzie areszło ya- 
nia przybierają cor-w saexsa rozmiary. Are<?atu- 
•je się tam teras nietylko Polakdw, nal&Są^ych 
do Związku powstańców, lecz także i tyeh, któ
rzy nalecą Wtyroje do Związku Polaków w ^eui- 
ezaeeh. W aw"ązfcu z kwe&tyą ndemle^Lą, floraa- 
Bano się rozwiązania „Voiuabnndn1 w woj. klą
skiem i wydalenia na mocy istniejących praw 
coidzrmcracóiw' Niemców. Omawtśaino 'frwnież 
eraczegófowo groźne jiefaszjpłtiozetoitwe zalewu 
Górnego Slasxa ptzpz obce elementy. Między 
jpĄeroi prẑ /jftto rezolucye:

1) "TOłestajem y pra,eśw  m asow em u areo to- 
w am u i  aszych brac i n a  Ś ląsk a  € pe łsk tn  dako- 
n''wanem z pobudek politycznych i upraczaiuy 
nasze władze, aby po zynijy usilne staram ia ce

lem zwolnienia aresztowanych, w przeciwnym 
zaś razie, aby chwutóty 4® środków edweij- 
wycb, a w szeze?61no5cj, aby rozwiązały iffLiie- 
jHcy w PoIbus Foiksnnad, przeciwpań bu m ą roz
wijający tlzdalalnoSó.

2) Zw^aoamy się z prośbą dn naszej rrłai&zsy 
ustawodawczej w Warszawie, aby przy Joiko- 
Ti y—am m zimian w rrdynacyi wyborczej orała 
wssgląi n a  stosunki narodowe w Polsce w tym 
duchu, aby crdynaeya wyborcza zapew ni ta m- 

dnoscit po isiae j dostateczną ilo ść  m am datjw  i  o- 

s ła b iła  w»lkę p a rty jn ą  ponczis  w ybo*r'r.
B) Upraszamy nasze władze o łaknajśdśleiszą 

rferłsyę owbirtą. i  terw arową ne granicy paliki? 
i  Niemieo z uwagi na ndegosiwr i przemytni
ctwo, dokonywane przez Niemców i żydów.

4] Z nwa&i na otwarte granice do reszty Pol
ski fiez żafcej k mtroli dlp wszydkirh wrogów 
Polski, p^ciądająeych karły cyrfnilacyjne ora 2 
pad'?jpor'lv, poehod i |ce z Nieiriec, dam; garny sie, 
aby na dawniriazej granicy niemiecfe-roeyjsfce; 
oraz górnoślą sbo-pozinatekliej dofkotnyrwano śu- 

pr giądn tydi o»jon, a to z uwi^gi na to 
aby aapofciedz •asaopłstm uprawianemu ®wo- 
dtrwo na niekorzyść P&lsM.

Pq w1 ecu uf oronerwał się ołbrsymi pbunćt1 — 
Manilo? tacya Kakoń-czvła sie ndśp&^aipi^m Doty 
„Me damy aiemi". Wilec miał przei leg spokojny 
x morw.",..

s s m

Na prbolo®:^! %ia!a.
Grifc 400.000 f  rancuzów i  609.000 l i r f n w w . — Las, fctftre ś© :̂ e*na. —  Straszą 
chwile, we wnętrzu ffazauiat. — Kapitan Raysal, jedyny, htó^y w niewoli raógi 

nosić szpafię. — KoSdarma w Douaumont. — T~ancheja bagnetów.
Kranów, 13 mar sa.

(t) Pewien dziennikarz 7A. ie4z.il niedewno okolice 
Vei, ua i w len sposćt kreśli swoje wrażenia

W ,asPY, slonerzp ranek zimowy, niesfe mnie 
szybk.e auto w kierunku \ erdun. Droga jest lekko 
falista. Wyboje — wyrwane przez wpadle 6rs naty, 
są dość prę wigory ę?>eie zasypane. Z daleka ciągnie 
się hrma'na równint, lekko p (przerywana pagóika- 
m. to yiDb 400.000 Fiancar, if i 600.000 I ns^cćw 
Pędzimy ubok zestrzelonych koszar.
Wzdłui dróg: ciągnie się ui-pr srwanj aseicn cmen
tarzy jolnifiTskich. Z nad ziemi wystaje tysiące pro
stych żołnierskich krzv«:6w. Tutaj spoczywa też 
owych siedmiu nie^nt-ych tołniersy, z których 
ósmy ich kolega, ;n\la ł̂ wspaniale umieszczenie 
pod Łuki em Ti ,"jn.ralnym.

— Teraz jedziemy przez gesty las — mówi rni 
mój przewodnik.

Ggl^uam się zdziwiony, G&sieft ten las? Ani Je- 
dr*B > drzewa.

Wszystkie pnie zostały przea Granaty iHeialnie 
zaiesiene. Za to we wszystkich kierunkach przebie
gają niezliczone r"wy strzeleckie. W jakientf ochro 
nionem miejscu Tid?imy kilka niskich, pokaleczo

nych pieńków; to widoczne reszlk: tego lasu. Na
gle zatrzymujemy się przed niesamowitą kupa ka
mieni. W dzikiem nomies-ianiu wyglądają ^ beto 
nowych i<xhóv cslazne sztaby, prz żarta rdgą. To 
są ochrony z zelazo-'ietonn, Które stały tiod działa
niem rie^ifitaeso e tia. Ta kupa kamieni, lo jest 
słynui iort A aux, któiegc zdobycie udaio się Niem
com po bezp*?:yklai.nych salkach, jednakowoż po
6 mier^icach er^tał im przez Francuzów wydarty. 
Z. drewnianemu Liaraku wychodzi francuski żołnierz, 
który wspólnie ze swoimi kolegami dokonyw i tmaj 
uprzątań i opro\ adza cudzoziemców, (ledcru wa
liliśmy do 4mdk tortu, gdy znikły w telkie ślad • 
aiazczenia, Tak to te kazamaty i ijuzymcły naj

mniejszy tiszczący ogień, naturalnie e«ień z ze 
wnątrz. Ponieważ jednak Francuzi nie ustawali 
w oporze nawet •yte rly, gdy Niemcy wtargnęli do 
wnętrza i bronili każdej izby do upadłego, przeto 
ściany kawm; * są mocno zniszczona od ognia 
znych granatu w i itrzalów kars „inowych. Tara to 

walczył mąż z mężem, ramie z ramieniem, a te 
ckropne i zawzięte walki w załam mych kurytarzach 
były najbardziej pene-emi momentami wojny.

Kro< ?ymy przez prawdziwy labirynt ganków, sal

i spiżsrń i zatrz.mujemy się w reelym pokoju ko
mendanta fortu Paynale. Zwracają mi uwagę na 
maty, czworoboczny otwór w pekoju, prowadzący 
do kurytarza. Przez ten otwór kapitan Kayi.al, ni - 
pół zduszony gazami, ./ręczył iieir eekiemu ofice
rowi iwoją szpadę.

— Nie kolego, odrzekł iw, zbyt dzielnie pan wal
czył, ażebym śmiał przyjmować pańską szpadę.

Kapitan Iteynal jest jedynym ze wszystkich ofice
rów francuskich, wziętych pod Verdun. któremu pQ. 
z\?olont wziąó dr niewoli woja upadą.

Zanim wyszedłem, odwiedz-*;m małą kapliczkę, 
w której odprawiano msze żałobne i w której umie
rający żołnierze ust n. ia* się modlili. Z ołtaiza 
zwieszała się tam „Trirolorp", którą nawet Niem
cy uszanowali. Zortała ora dopiero poszarpana przez 
odwiedzających cudzcsiemjów, Kórzy po Itawsłku 
zabieiali ją sobie «a pamią kę.

Jed?'emy jnowu w kierunki półnden/m. Na dro
dze stoi tablica z napisem: „Fleury". J'ytam się co 
to znaczy Mój s?. ,er odpowiada: Tut»j przed wojną 
była W’e4 Fleury. Tam, ;dz.' pan wiiŁd m ilą kisp̂ e 
kairheni, tam tył kaSci ł̂. Ka mieifci wai imstk— 
wie a 1; jami granatów. W mielcu erda-e drogp skrę 
ca się na zachód, stoi pomnik artystycznej wartnśi i, 
przedstawiający śnuertelnie rannego lwa. W ł-.im te 
miejscu, 3kr—a\.."!na 130 iranonika dywizya, po- 
wsti .yme* i ostateczny niemiecki poohi vo: n. 
Zatr?ymujemy się przed ko^ciarnią w Douaumont — 
wieś zniknała również, jak Fleury.

W prowi: orycznym małym domku umieszczono 
kniei ludzku, kl«re uporządkowano według odcin
ków, na których je znalezior j. Będą one ostatecznie 
złożone w j.orzymun n muikn, którego wieża ma 
być wysoką na l5 m Na tym małym doinku wi
dnieje następujący napit

„EinJulwiek jecteś p»:eciiodnin ws ąp i pokłon 
sin głęooko »zti.om tych, którzy dla Twego dobra 
p, znsłav iii ta swe iycie“.

Co fortu Douaumont pro* ndzi dro^s supełnie 
zniszczona. T»w>a więc wit-ą^i i pójść piechota 
Nie łatwo się chodzi tamtędy. Ustawicznie potyka 
si-j o druty, Mdadiiie leiące, riezfezony -prz t̂ wo 
jenny i w^ada się do lejów granatowych, ftlożnab 
naiadowa? iem wsz>stkiem nie^J.czone wagony, te 
mi karabinami, helmam*, rzemier.iami, tornislrami, 
menażkami patrrnamf, maskami, lafr uchami i t, p

Również jpotyka ai) oo chwila__ cl ludzkie i kt fi-
zkte. Przed fortem Douaumont znajduje się mała re 
doła, równfeż zi-ic .ciora, jak fort Vaux. Dostaję się 
do środka i potykam się usUwiczn # o k&wałk1 że- 
lazi i druty. Chcąc *ob‘» utorować drogę, chwytam 
za drut i nagle z wielkim hukiem spada kawałel 
mum. Jestem szczęśliwy, że z żydem wychodzę 
Zbliżam się do fortu Douaumont. Ze wi „yatkich 
tych umocnień oparł on się najlepiej d"iałaniu arty- 
leryi. Przynajmniej można poznać z e»wną*rz, 7* 
przedtem był tu jakiś sort. Z wielką uprzejnwŁ„a 
oprowadzaj, mnie znów hraj żołnierze. Wnętrz^
jrt*i jest lepiej jeszcze z-cho^ane uzeh Vara 

Szczególnie ciekawym jest pokój, gdzie przechowy
wano gołębie pocztowe, któremi si} posługiwał 
vtedy, gdy druty telefoi -cznn miedzy .ortem a twiei 
dzą były przerwane. Niezmordowania leciały wi » 
ne ptaazęL- przez najcięższy ogień, a wiele z nich 
padło te? r iarą obowiązku.

O kilkiijeł rc itrów zr ijduje się "Jyrna Tranch« 5 
des Baionette, rów itrze!••ckf z bagnetard. Cala 
francuska kompania, która miała wyruszyć w peł
nym uzb, )jeniu dc ataku, dostała się jeszcze w ro
wie w obręb dzj? u>‘a niemii iLieno gazuj i t j za- 
Ł.im miała cząs uałożyć m. ;ki. Wszyscy zginęli ns 
głą śm _ i,* ji^inieize cl zostali pogrzebani stojąc'-, 
tak, jak ich znaleziono, z «asad*onemi bagn siaro* 
Jerzc^e dzisiaj, oboL każdego krzyża, wystaje z zie
mi ostrze bagneta.

Amerykańscy ■łrryjaclele Francyi zbudowali tutaj 
ną upam.jtmeii B tego epiicodu span’aly pom. ilc 
z nąpisem: Odpłacimy imf 12 czerwca 1016. Już 
odpłaciliśmy iml 28 stycznia 1919. Data podpisa
nia trak* u wersalskiego. ’

Sggg*

Ta.^mnica ra ît»;8  ̂*fu!ii.
J a k  z b u d o w a n o  r a d io te le fo n y ?

Radli.lolefun nie jest już w Europie izadLiścią, 
korzystają z tego wynalazku tysiące zu ycrijnyeh 
lud? i, słuehi-jąc k jncertów, oper, w odległych miej 
scowoś .̂act produkowanych w czasie poobiednie
go odpoczynku lub nawet przecHaazki. Ńie wdając 
sie w rozfmwanie matematycznych formułek 1 su
chych teoryj, j staramy się w krótki sposób przed
stawić zarys radiotelefonu.

Jeśli w ciepły letni wieczór wyjdziemy na pole 
w okolice stawów, nie możemy przeoczyć gkokśw 
żab, które muszą z zdumienie ivj:rawić h&ż.bgo 
sp.̂ rt( wca,; przytem zaobserwuje każdy, iż po każ- 
Uyn» słkt.ku w wodę, powstają ra powierzchni wody 
kręgi, które coraz szersze ualaczu^ą koła, woda po 
czyna dr^ać, przyczen drganie to, wychoiliiąc z 
punktu powodzenia, rozebodz* się na daleką prze
strzeń. Po niejakim czasie kręgi zacieraj! się, po-

śrzchnia wody wyrównywa sie. To zjawisko pu- 
\y’arza się zawsze. ilekruC- wrda zostanie poruszona. 
Kręsi zacierają się, cd\ i. do ich wytworzenia ) utrsy- 
matua pstrzeba siły, która się zużywa przez tafcie 
poszczególnych cząstek wody. Jeśli bkł ednik wodę 
porusza w równych odstępach czasu, np. orzez rzu
canie kfctnieni, stedy wada tworzyć bpdzie stałe 
fale. Podobnie do wody zachowuje się i powietrze, 
kt.'rr zaburzone w st yiu stanie spokoju, wytwaria 
fale, któiu np. wywołane zostają pr?ęz ffowę, przy- 
czeis każdemu tonowi towarzyp?y pewien określona 
rytm fal.

Zanim pjjdzieroy dalej, nałeży nieco zastanowić 
się nad pojęciem „eteru“

Według iivjw fch teoryj m.,/.emy go sobie przedsla- 
pifi jał» e’isty ne ci*Jo, ktee "irzenikii *ałą kulę

sietnsScą ; "Mgzystt lc dato. Jest on pnzswo^M-amipr v 
mieni świetlnych i te oromienie możemy sobie 
przedstawić jako ruchy lal etem. 'Idy światło roz- 
Łijfska, zosta;o eter wytrącany ze swej równowagi 
i r spada w kołyszący ruch Ponieważ ;.aś eter two
rzy gcbtę całość, przeto owe n-chy fal przenoszą 
się pa wszystkie strony i to % oiór yinia szybkości), 
około 300.000 km. na sekundę. Jeśli zas fale te pa- 
dna na nasze ciała, odbiorami je jako światło. O po
tędze te/ szybkości możemy sobie wyrobić niejakie 
wyobrażenie, gdy pomyślimy, że promień świetlny 
w ssekundzie zdoła obiec kule ziemską 7H razy.

Eter unywodnlkitejTi fal eJeHr/czkiyui.
Eter jetafc jest, jak aotw e-zymy, nfeityłko proe>vod- 

nildftB fal Świetlnych, ailc i „Sifl eloktryssar rj Te 
zaś zu-stają wy woły want prze? eloktronv. I,owoży- 
tna fizyka przyjmuje mianowicie, że el< ktryczność, 
móviąc popuHrnie, jest rodzajem lekkiego r̂ azu 
i podobnie jsk wszystkie ciała, składa sie z maleń
kich cząrteczek, któro w ióżnycli ciałach nazvwa- 
my atoniami, w elektryczności zaś „elektronami**. 
Pojęcia o wielkości takiego elektronu wyrobić sobie 
absolutnie nie możemy, gdyż jego masa ,vyncsi za
ledwie 34ooo atomu matetyi wodnej, najmniejszego 
ze wszystkich znanych aiomów.

Jakie wię>* wytn^ za 9i« lale elektryczne? Jeśli 
dwie naprzeciw stojice metalowe kule połączymy 
z muszy na wytwarzającą elektryczność, to pomiędzy 
kulami pocznij przeLiegac iskry elektryczne, fekry 
przebiegali nietylko jakb1 siij n^zornif Wydawało, 
ty!ko z jdnej kulki do drugiej, iecz la,a ja on1* po
między obydwoma z olbrzymią szybkością, 100.000 
razy, a nawet 1000 milionów razy tam i z powro
tem. Ponieważ zaś iskry nie są niczem innem, jak 
tylko elektronami, nr-eło pobudzają one otaczający 
eter do j idobnog. ruchu. 'Jen z«iś -oKsẑ r/a Lię we 
w&Kjrfikich kierunkach równomierni^ z szybkością

fli,r̂ Jąf&-dtgrt9Lt2iaqa« mbccnalopplęka-pli

Pierw o zy radiotolefon.
Chodzi ;eraz o to, by zbudować aparat, któryby 

chwytał fe1? elektryczne. M i n .  francuski fizyk, 
odkrył zjawisko, że przy Ojrzeniu miejsc lutowi, 
nia dwóch zlutowanych sztabę* metalowych, któ
rych koiice połączone są druteir, przez ten drut pły
nie prąd elektryczny Ten apaiat nabywa sie „Ter- 
moe Jemen tem", a prąd przezeń wytworzony „termc 
prądem".

Przez wynalezienie kontaktu — detektora, który 
nie jest niczeńt iniwm, jik tylko termofilwnŁ.itcn., 
zostało zagada >nie chwytania fal elektrycznycii 
rozwiązane. Gdy więc fale elektryczne natrafią aa 
detektor, ogrzewa się miejsce zetknięcia obu g''tubek, 
przez co powstaje już termoprąd.

Jeśli s- t więc włączy ,v krą<; prądu obydp óch l  nl 
metalowych, pon icdzy któremi wylwcza się prąęi 
iskier, przerywacz prądu (tastei Morse‘go), to można 
zapomreą tego; przerywacza w każdy rytm wytwa
rzać fale elektryczne, gdyż za ka*dym przyciśnięciem 
lustra następuje wyładowanie iskier.

Połączmy z detektorem telefon, a prz  ̂ napływie 
fal elek‘.rycznycn wytworzy sie termo-prąd, który 
p zeplywa przez telefon i wywo»uje tony.

Wedlu" tego, ci;v (aster naciska się kiócej 
dłużej, wytwarza się krótszy lub dłuższy prąd fal, 
który telefon zaznacza ^rzez odpowiedni:, równy 
ton. Oto jest zrsada „telegrami bez drul’j“. W rn 
sposób można telegrafować btz pomocv drutu alfa
betem Morse‘go i dyszeć w stacyi ■‘dbiorczej, sto- 
feownie do przycisków i przerywań, dłuższe lub krót
sze dźwięki w telefonie.

Opijany aparat r.ależy traktować tylko jako prókę 
labor.uoryjną, gdyż w ten 8posób można “kute^zme 
wysyłać fale najwyżej 20 m. Główna sa l̂uga WV' 
sługuje Marconiemu, że zwrócił gwą uwag(j v>>Pa' 
laz^y na zu^jcie fal ęleihycznych Jla tych pelow
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tamach r a d e r c z y  r.a progu kościoła.
, ^  , m R2ri'ln> w SpanHT..

Kościół St. Carlo w T.urynie, był przed kilku 
dniami widownią i  wawegio dra-natu. To 30-let- 
*Ia kobieta, nazwiskinm Marya Pellęgrini Mi
gnone, ziacU a  nu  p ri iru kościoła 5-cioma strza- 
*m i 1 rew olw eru h r . K rystyną M oniajsn in i Mi- 

taŁello . Ranną, hrabinę przewieziono cło szpitą- 
ja w bardzo ciężkim stanie, a sprawczynię za
machu aresztow ano.

Prolog lej krwawej to.igedyi sięga szereg lat 
wstecz. Marya Petlegrini Mignone jest wa ią, 
*ąłłą blondynką, które jbv nikt nie posądził o 
odwago 1 siłę wykonan ! takiego morderczego 
Eamac/iu. Przed kilku laty studyowała ona pra
wo na u  mtersytorie tv Turynie i poznała wów
czas przemysłowca, inż. Giacinto Fes ta. Po
między dwojgiem młodych ludzi zawiązałv się 
bliższe slosunki, studentka żywiła aadzisj^, s£e 
tażj jib pofiluBi ją, ale Fes ta pewnego dnia bez 
pożegnania sig ze swą przyjaciółką, opuścił Tu
ryn i zawiadom-’* naslępn‘3 Maryę listownie, 
żc w Rzymie odbył się jego ślub z córką pew
nego fabrykanta.

Marya Pellegrini w  kilka miesięcy później, 
wyszła za nas; za kapitana Felice Migęone. — 
Małżeństwo było z początku szczęśliwe, ale po
tem okazało sie. że Mignone jest awaniumikiem 
i  nicponiem. W cztery lata no ślubie opuścił 
iKHię i dzieci i uciekł do Ameryki. Opuszczona 
inałżonla przyjęła posadę sekretarki u pewne-

Z e m s t a  p o n u c o n e i .
go kupca w Turynie I wtedy nagle isaszło coś 
nieoesakiwan-flo. W Turynie ziawił sie inży
nier I  esta, którego małżeństwo okazało się 
również nieszczęiiiwe i który zamierzał roz
wieść się z żoną. Spoikawszy Maryę Mignone, 
Festa nawiązał z nią dawna stosunki,

Los zrządził wszakże, że inżynier Fesca za
poznał Łlę z rodziną lir. Monta âini. Od lego 
dnTa stal się codzienaym gościem w hraLskim 
domu i wreszcie oświadczył staremu hrabiemu, 
że po przpprowadzenm rozwodu z pierwszą żo
ną, pragnie poiśłuMć hrabiankę Krystj nę„
■ Fos la zamiary swoje ukrywał starannie przed 

Maryą Mignone, ale przypadek zarządził, że 
Jlarya £ usiała uo rąr list miłosny, lisany to 
hrabianki Ęrys'yny.

Wówczas to w niesżczęfiliwe' kobiecie dojrza
ło pentanowi nie zemsty. I aktu zemsty doko
nała w ten sposób, że po mszy żałobnej za du
szę niedawno zmarłej hrabiny Mcntagnini, 
strzeliła na uiotri kośriô a do narzeczonej sws- 
80 kochanka.

W śledztwie oświadczyła sprawczyni zama
chu, że pragnęła ze bić Krystynę Montagnini 
tylko dlatego, żeby spremu niewiernemu ko
chankowi sprawić ból. Po czynie zamierzała 
odebrać sobie iycie, ale przeszkodzili iej w tem 
lunkcyonaryusze policyi, którzy ją  na progu ko 
ścioła aresztowali.

Familijna „perłowa*1 afera.
I C r a d s i e ś  w  r © d $ l t s l e ,

W ied cś, 12 marca.
Spdkśajnte miasto wił i ogrodów flraz ma o- 

bim ie 3» zanotowania w swoich Chrońiąuee 
pccndip !©use“ niezwykły bądź co bądź wypadek. 
Oto w irajlepsaem towarzystwie odbywa się ele- 

rjanoki ra u t, na którym jedna fcjzynfoi, nazwi
skiem Cororaid-Conradish >im okrada swoją ku?ju
kę, pazua H erbensłein .

Państwo Onrp d-Ccron dshekn wydali dla 
sra c»ch przyjaciół przyjęcie, na które oczywiście 
zaprósz vno kuzynkę p. Herbowtem. Kuzynka 
ejawiła się we wsnamalj na utWjiifikH z peset, 
GiamowaącyTn paniąjkę rodz-nną. W czasie za
bawy s z im it  naszyjnika zeTwał się i perły się 
rozsypały. Właśoic;o'ka pereł oddała gospodyni 
zebrane z posadzki perły do przechowania. Na
stępnego dnia bnknja ja!kanadtu Oczywi
ście pode rżenie pad5* na służbę. Policy a ze zgo
dą gtspouarzy zoptajo zawiadomioną, tymcza
sem jednak pani Ccnrad-Co lra^shcin udaje 3ię

do jubilera, któremu ofeńi]e na sprsse^si wlaSSsil 
taką ilość piękni oh peieJ, jakiej bi aknje w na- 
;‘sy |nikn kiKrvu.M.

JuMiei^wi wydaja saę to podejrzanie, telefonu
je do policyi, nie znmżając na lo, że ma iTzef 
fiobtt t z No i cialssenM następstwa 
rai są śledztwo i wyznanie paod hrabiny Gnrjad- 
Oonrad!«heim.

Daiennlsi atiMryaaMe maja ssnsacye. Oray- 
wiścje rod-iina pani Coox-ad-Oońra.shoim przygo
towuj? już opinię na, to, #« para hrab.ita jest 
daaoSzicżnie otciąŻKna, nerkowo rhora, jedaem 
słowem jpchodrf. tu wypadek tafe swanoj tdej>i®- 
manii.

Zros^t" wsz&k%e to tylko ks?zynka okrkla 
kuzyinkę. Czyi. można załom mówić Właściwi" 
o kradzieży ? Jest to sobie poprosfcu mała fami
lijna afera, którą, jednakowoż r edTOlrstny pit- 
kwraitor zawziął się wyciągnąć na farom I>u- 
M&izno.

Londyn, 1.2 marca 
Czy rtjjc'ec, posiadający dwie cór.ci, będące ce- 

nionemi artystkami kabaretówerm, ma, prawo 
przeszkacu-ai; im  w pojawiania się na Łpenie- 
je że li są ubrane w koiłynmy, które ojci 1 się uśb 
Dodobają?

Sądz'6 należy, £0 ojciec takiego praw i mraan, 
albowiem sędzia jednego z trybunałów londyń
skich zawy.*oikowal, żc artystki, bez względu 
na, otaczające ie wpływy, wywiązywać sig po
winny zt swych zobowiązań i f&ązał je na. za
płacenia po 89 funtów sżtetiińgów odszkodowa
nia dyrsktarowi kahneto za to, że nic tlkażats- 
s-.ę na prem>rzc m m  u  m ał^  grać r !ówno

mm ą s t A N L
Podzięfeowanie.
Wszystkim tym, którzy z okazyi 

naszego jubileuszu 25-letn?ego istnie- 

nia nasiej, firrny złożyli wyrazy sym- 

patyi oraz życzenia, składamy tą drogę 

serdeczne podziękowanie.

F .  i  E .  Z a j-ą c j^ K  i  H .  L a iilt o s z
w  Kralfflw ie i Kętocfe.

Panna do 27, letniego dziecka
* dobremi Swindectwam! i doSw.adczot a będzie 
zai az przyjęła. ZnłoszKrna 9 SSr- l® rsy  W a cM e l*  

n i. Stras sfw skieao 25, pprtcr. 1000

a^aa«s|a i *

opłacony. Nr narki 328. Uprzejmy zns^azca 
zechce go zwródć :a w^Kagrodsełnism
pod adresem: F. 'Vojas, Łoi3,:ow"ka 12. 9S2

Mistrz Polski rra rariach.

role.
Ojciec tych dwóch artystek, będąc na. pn.bio 

feneralne), zobrczył swe ctrk* w strojach bar
dzo nęcących i zakazał in* *ysłąs?tfi na scenie, 
tłomacz%« przyczynę Swej decyzyi dyrektoro
wi. Dyrektor nie mogąc wpłynąć na ojca, sta
rał się pniynajmnioj oddziałać na córki, ale tę, 
na wszelkie ipgo i wywody wiaiy_ tyikc jedn^ 
odpowiedź- «Kie chcjmy hyc niepoE^iissnessi 

wohec oica”. 1
Sędzia, wydając wyrok, pświadczjł, że nai'o- 

Ły? nn. artystki karę odszkodowania, ale tylko 
za koszta ioziepionvch ogłoszeń i wydatki po
łączone zp zmianą programu przedstawienia.

ftSPtJffi PHRlM©Wa
t .  K .  S . i l A K K A B J  

odbęfe?e się m  um ńBk  20 rarca w Saii Sask t]
PocząteK cg . 9 w. liczne łJcrpwzianSi.

Pierwm rzednsco fflffiSZ tan fś!
& komfortem, 4--6 «?oks>5 
postukuję, raat^chmiast.

Zq>os7enia pod ,.E. O. J.tł do FIdmkiśfiftrftcyi Kufyrrs.
. „ .1........ mv...................... . ...■■■■— ■ ■•— .■u... — "

Na ulicy Smoleńskiej w dniu S-go r.iarca

W znwodack narciarskich w Krynicy r> mfelrz^- 
sfwo Polski aa r. 182̂  zdobył pierwte* riągrodś p. 
EJilckenJsrnr.. Klasyfftacya rasteniła na "a_?adzie bie
gu fctównego i skoków, w których to .istatricL h. 
Mackenbra'1 celuje. Ńaidlr.S3zy jer» «k*>k wynos*! 
2rtYi metra bez npadkn. Ka a>.nńeszeT<n  ̂ ihistrusji 
radzimy poilofcisne mistrza Polrki n głłry

Zapilonn zwolenniczką spor?/ *r ziniow-'ch jest ró
wnież p. Augustowa Zamoyska (Rita S?«wihetto), zna
na mistrzyni choreografii. Mosna często :a "potkać 
na nartacb w Zakopanem. IWstrtóyK (u dołu) przed
stawia p. Rite S»ch<*tto w stroln sportr*-— •_______

F ilr r y  w s p ó łc z e s n e .

Śltmwks w Bibliotece JaglencftskfeJ.
K;Jkakrotoic jpfi „Bustr. K«r. Cod,:trakto

wał i omawiał tę k westyc, jednak bez nalcńv- 
tego wyciągnięcia wn;osków. Nie wyr*ągaąl 
ich ani „Kuryer" (muszę to mimo żYczliWoćiei 
dla. tego p‘sma z przykrością zaznaczyć', ani 

| sama Biblioteka. .Test, dzinra, taka typowa pol
ska dziura, lym razem dziura w dachu, ale rów
nie potrzebna, jak dziura w moście. Pb sz  tę 
dznre wlewa sn woda. która łwv>r™y sadz»fffo; 
Ta sadzawka w zimie zamarza... Oto faktat

Gdyby jednak mądrzy cpiekimewie naszej 
ri^blicteki mieli troebę zmysłu prakiycznegOj 
toby kwostyę dziury załatali szybko i pomyśl
nie. PopiPosta wyzyskaliby to rlr dla ce’ów ko- 
mercvonalnycb i kazalib-r tej dziurze załata1 
siebie samą. Jest jeszcze teraz czas, ale czas 
najwvższ'',

Otóż proponuję następująco -łiryeJt^Ioatwa- 
rie dziury:

1} W Ifccie należy urząd?’’" sadzawkę, po
rządnie utrzymaną, z lodziarni i p.pularną dziś 
w Krakowie muzyką bałalapk. Mife, orzeźwia
jące kąpiele w centrum miasta’ AWtlccya pićrW- 
śi'orzędna. IlraMw zyskuje jeszcze jedro miej 

godne zwiedzenia.

2̂  W zimie sadzawka zamienia się ra  śliz
gawkę. Dobrze zareklamowana ślizgawka — 
pierwszorzędne źródło docnodów.

■y 3Siadm'ar wody można świetnie wyzyska^ 
jako wodę m:nera!ną. Należy tylko por/.ądn.;“ 
ją smpakc tra<* we flaszki, nalepić pyszne ety- 
lieły, zaopatrzone fwiaćectw^sn „światów' 5 
sławy dr. ScManfochsa" tak;em mniej więcr: 
..Mineralna ta woda, o lekko mdiym smaku, 
nadaje się znakomicis do celów złączonych ze 
zwracaniem pokarmów. Fozatem leczy wsjsyst- 
kie inne choroby. Prócz togo jest to jeden z nsj- 
dzielniejszy’h f:rcdkAw rozpusz-zający poka,r- 
my i gaszącr pragnienie. Skład chemiczny: H» 
Ot Bi C= Dł, Eb, f>, Gt 5 t. d.“.

Wiem, że dyrektor biblioteki uniwersyteckiej 
nie skorzysta 7. mej propozycyi fewietnej i kapi
talnej. Różno ca już na=;ze sposoby mTśtoma. 
W  Ańteryce iub Warszav.rie, myśl moją oblekła
by się napowne w szaty rzeczywistości i riasZ 
z etykieta. Ale trudno 1 Ja swój obowiązek, wy
konałem ... Tomłay.

ts»*ał i m s tSt .« aar"t śiwśi *  -irenroeacessra

: lapisy Ssie sie r»s?
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C o  c i z i e ^  n ie s ie ?
Kraków, 13 marsa,

10 -ta  i o .z n i e  i  w a lk  w  Raffajłcw ej.
MJeszpta^' D ra jf- i^ iira lij aro^zysłoSci

fu n iK U o .. i.

Od mieszkańców wioski Rafajłowpj w Nai- 
wómia/iskiom c trzymaliśmy następującą odezwę 
z równoezi mą z,vróccm; uo wszystkich innych 
pisr"' prcśbą o przedruk.

Cdeswa brzmi:
Rot dziesiąty mija, jat II, Brygada Leffio- 

nów Polsiich przekroczyła granicy węgierską, 
ścierając się z odwiecznym wrogiem, Rosyą.

Młodzież polska, przekroczywszy granicę, w 
p ie rs i m dniu odniosła swŷ ięstwo w niszej 
Wjwścb. Wioska na°̂ a wiedy przyjęła młodych 
bohaterów z ptwarl-jmi ramionami, w rd-ząo rea
lizujący sj 3 se© o wyzwoleniu.

Wraz p II Brygadą prŁeżyłiśmy najgorsza 
czasy, dzieląc % n±ą twardy cjrlch doli wojcn- 
nej Zżyliśmy się z nią i pokochali. WspWnfc- 
1111 siłami umacnialiśmy tę „Polskę twiertiZg", 
jak Pafr^cwą Jjaaw*U Austryacy. Plaiego oma 
pcjjytu it  Brygady u pas ĵ st dla nag nie?atar- 
taip wspomiu&u'2tp. Groby bohaterów, którzy 
złożyli sną szczątki pa cmentanra tutejszym, 
otaczamy ojjięitą., jako zwvo!-;i tych, i tórsy za 
naszą wo'nnść i dobro oddali gwą młodość i 
eaęeęścśe.

Zwracamy się tedy z gorącą prośbą do spo
łeczeństwa, w szczególności do oficerów i żoł
nierzy Legion Vw, by/my y> 10-tą woźnicę po
bytu ; wali: II Brygady jat npmwKszyściaj rościli 
w -Isfąjl̂ wej famięć poJe /̂cia i bohaterstwo 
żo!ni>łł̂ a pqłski&go, lJo wspóhidziam zaprasza
my zwiąyki b, Lê ônist̂ w. Spodziewamy sję, Z 
społeczeństwo poprze nasze usiłowania.
WszeJfejB ŝ pyitanie s&ieawyiwać prcspny, -Au

gust Stereo. Rafajłowa, p. Pasieczna, powiat 
Nadworna. V,Tgcli. iuąlopolska. k

Upraszamy wszystkie pisma o przedrukowa
nie ninitrjszej odezwy.

Następują podpisy.
* * «-

Inincyatywa mio: zkańcftw Rafa]łowej spotka 
się niewątpliwie z poparciem i uznaniem spo
łeczeństwa, zwłaszcza wopka. Kreąopta placów
ka, na której przez całą zimę r. 1914 i lf- wy
walczał sobie młody Legionista drogę do Polski 
pozoetanie zarówno w pamięci uczestników 
•walk, jak i społeczeństwa symbolem nadludzkie 
go. męstwa, gdzie karność yytrwałośó i nie
złe mno-ić zwyciężyły w walce z uzbrojeniem, 
przewagą liczebną i doświadczeniem. Szlak dro 
gi karj.ackiij do Polski pozostanie też najwyż
szym wyrazem wieczystego umiłowania wolno
ści, a krzyże w Rafajiowej namacalr ymi §jnble- 
matami ukochania sprawy r/jczygte].

Kpiny, k tóre  w arto nap ię tnow ać.
Pasma waitszawstae donoszą, że znamy magnat i 

natiSiauh;-vh;«> - na fel4,sfeu Cifiamiatwa, Dr. Jlom-yt 
Irrałnip, I*arj*eb.-F.Biiii4pJi % jaw^rniia w ™dw. Biel- 
skiiu, „ra. cył“ ha Ban Polski podpisać pilną, wy* 
‘sa&iie jptbia, akeyę!(I Wygląda to rt* bezczelne kpi
ny patial* owego oibowrązifaii tego mulŁtniiJKup^ra..

Tafcich siiuilitaimiil'ai«ier6w-cvr'k6\v ]Łiat więcej w ślą- 
eto“ni Bielsku, Białej, Katon.; Dti C.ekawi je
steśmy, lie też „raozyili" sabakn;!łx 'va/': saasmaci Bćrr- 
taoilaacy? Ia  zaipisali na BanJc Poóąji uh Itimiiiaii 
de® i a iofci i łiaio) ^ekn? Ile sapusaii na<Ti bcbI- 
tiwjUajtesy iiaft wł?

l̂ ekeerft'aiżeaae obown̂ zŁ ’sif wpjbec państwa przez 
tycfc nul uirniitaidorów twa baindzip .aasługuje na 
«apiĘiinoiwai{iafe, tu sanaeya skaiibu p-acje^nazysliiem 
w  jfflh leży mtei t.—e I

JaSc Polskg „snę^!“ î ?je|32ośel.
Nasz koroepwnde tii, w a iiŁ a ^ li (S) toliJanuje: 
Na poaicds m m  komisyi oświatowej sejmowe) 

yv>zf ntrywanc w dalsizyni ciąga >p;-awQ $aaik2iî ? 
da litt«vs!dtija głaraa: 'u-n w a«ńęGian&ch. Ko- 
au^ya przyjęła wniosok następuiące} treści: Po 
do\ladny:h wyjaśnieniach ze sfooay mmister- 
^.wvl otw.aty, Sejm siw^ndza, ż i zam k a ip t

nastąpiło « wailifcb p&n jdów. Aby jednak je* 
jzcze raz, stwierdzić, p państwo p^lsiip nie c* 
trnCni^ row oju Lultui sinego fefeośQi "tewiidej 
o/az m,uych mniejswtócij narodem ych, Sejn ây- 
wj rząrl, by po usuidęciu wiaScidioł? /fnn.a- 
zyum ( niedomagań, ze«iwob'ło w możliwie nsj- 
krół,3izym czasie qa ponowije jęc i otwarcie. Rów
nocześnie wtzywa się rząd do roaoijpfcęńa pe*- 
traltacyj z rządem ^iw-.eusjdm celem Ljn&ż .l- 
?.ria_ja w drodae po-flsiuBienła rooswojn szkolni- 
ctwt, poIsMsco «. i .cwieńsBozysjijj i UtawBkleeo 
w Polsta.

Uroczysty pogrzeb węgierd iego 
p w łk o w n % a -

Z, Lim n̂owy pisẑ  nam: Pnij} 14 marca br. 
odbędzie się ekshummya, zwlak pułl łwpik» 
węgierskiego Otmora Z v'ix*, Ĵ tóry poległ dnia
11 i,rudnia 1914, W bitwie pod I 'man> V> \ Rto- 
w°.ds5ąe 0 pułk hû urów węyierskieh, (pułk im. 
hrabiego No.dazdy) do ataku, z pi owize ryczne- 
go grobu na cmentarzu p irafialn\ m w Tymhar 
ku i przewóz zwłok z Ufymbarkn d o domu przed 
pogrzebowego na cmentarzu parafialnym w Li
manowej, zaś dnia następnego, *■ j. I?’ ho. prae- 
\ iesiania wtek a Limanoini do . pecyalnlo 
wybudowanego z marmuru lEuzaltnni na 
rwentarzu wojennym w Jabłonnej pod Lima- 
nqwą.

W pogrzebie ^nia 15 bm. we?mą udział de- 
leęacya rządu węgierskiego i konsul węgierski 
dr, Reńtsrky % F.auwaj « ramiema, zą? rẑ du 
pplskifigo weźmię ofieyalny udział starosta 01- 
sj?uFs!d % Limanowej, deLgacya koipusu ofi
cerskiego 1 pułku str?elcĄw podhalańskich z No 
w«go Sącza z pułkownikiem DobrodaJcMm na 
czele, kompanią honorowa ze sztiudarem i mu
zyką tegoż pułku. Nadto srezmie udzia* w po
grzebie wMciaństwo z okolicznych v?$i, które 
czcj wielce pam+ęć poległego bahatera, jemr 
bowiem zawdzięcza całość swoich sic dHk.

Z Budapesztu przyjadą na pogrzeb gonpra? 
Eiedl i rotmistrz EaMcz, wreszcie brat pole
głego z żoną.

Z Kral:owa ŵ  jedź? >ą. doi "aci na pogrzeb w 
piątek o godzinie 3 po^uludn.j .

Ksh i  wozem znikł p? 1 jodem na
Z Torunia donoszą: Gospodarz Ki. z nioski 

Stary Toruń, wvbrał się wozem po łodzie przez 
Wisłę, w kierunku Nieszawy, W drodze powro
tnej, pomimo, żę KI. trzymał się starego śladu, 
nastąpiła katastrofa, podczas której koń zała
mawszy się, wpadł pod lód, wciągając Ka sobą 
wóz, z którego dzięki swej odwadze i zimnej 
krwi p KI wyratował swoją żJ>nę i sj sbie. Koń 
z wp.zem znikł pod lodem w falach rzeki

Kto dale S odb!era„.
KleswyMfs snra>vi enJsn,

W r. im, iOU mias.t, na!eiżącyrch do Prus, o- 
fiarc Tało następcy fruną kosztowny s&rwi;, hkłą 
dający się z i.000 sztuk. Serwis ten nie był na 
czas wykończony, a po jirzeT/rc eie d' utai -ię do 
btarbc; SHakn jfeiozy. Obe;me nnsh;̂ cą trunn 
7- ..isza pirfensye do tego "Łrwisi. Na liścia o- 
fiarodawców figuruje m. in. (idaiąlc, Kłajpeda, 
pras idsktfie trpiay miejskie C!. !§Ji>ska, W naj- 
bliźszyim czasie bnrmialrsowie :rjnŁ resowarych 
{ŁiflEst mają się zebra*' aŁy p-.t iąć deoyj ̂  w 
rpirawla B&rwisn. (ĄWj.

S t a t y s t y k u  ż y d ^ - V  c z e s k i c h .

Wodłuig urzgetaweó stajtyiatyiki w TOpnblio raocho- 
slo ilaj, za lyyiią&Iejij oferęgu Hulcayiiskiego, ra.- 
miasdlraje iydó'«' 3S4.2J2. Z tego nii ..sA-a w Gischaeb 
79 m , na Moravai .!i i na Ślftskii 4-&.3W, w Slewyaeyi 
135-918, na Rusi PflzyfcmpacŁje- 03.311.

Cg) Zgodnie z pizysłowiem, że na „św. Grze- 
goî a idą rf«k do monza", wczorajszej nocy i»- 
szyły lody n a WiSle,

Ruszenie lcJów na; tąpiło o godj 8 nad ra
nem. Kra .utrzymała m  ^aniisj Kiak& ,a »a 
luJjrie dotychcze e suijącyin od â asu aaaiui.maię-
Caa, odby^, f a  WMc\m ^

ży U> przypisać sfcuew-̂wwio nlakUijau ulanpwi

Z tej liczby jest 17-67! cndzeMUfiHwAw, ra >ich6w 
lab St »o*a!e m  f,3.2C3 taaefltSiif ozyĵ  81.8%
ogólnej l;csbr są Jfią»0w fc«yli ii.5% , ea
Weeroy 28M7, czyli 8.5% ibd. Dc uijdowoSci ty. 
4yn .^ei ąię ir0.190 izraeKtćw, cayH 52-3%

P rze s ile n ie  w  a m e ryk a ń s k im  t e b c i o  
t^a traS ryn .

«st praecłwK? nowym pĄtm fa,

W źwjecie teatialnym Stanów Zjednoczonych 
przygotowuje się poważny kfsl!’’kt. Znany pi- 
anrz i dyrektor tealxu I3avid Eela&co, prezes 
syndykatu przedsiębiorców teatralnych, posta
nowił orzerwać przedstawienia w woica tea
trach w Nowym Yorku oraz w mnych miastach 
amerykańsk ch. Zatząćzjnie u. jê t y.-yraKern • 
piotastn p zecwko ncwyn *ądar»jn aktorow, 
którzy z dniem 1 czerwca występują z proje- 
Jctern nowefęo kontraktu.

Bejasco wybtępuje w pierwszymi rzędnie 
przeciwko zasadzie „closed scńon", t. z. prze
ciwko żądaniu, aby dyrektorom wolno było an
gażować wyłącznie członków zawodowego 
związku aktorów. Belasco utrzymuje, źe ten po
stulat przejęty żyv uem z innych związków za- 
wcJowych, nia może tyć zasiOEOwany w dzie
dzinie s^tńki. w której decyduje przedewszygt- 
kiera talent, a n e legilypoacya or^anizacyi za- 
wi idowej.

f t e w y  narket^k.
Francuski lelkartz dr. Roudieir zwraca, uwag® 

w jednym % pisma fê howrych na "łaściwośća 
narStttyeznfc, meanjaitt pnasraa rtólamy, < 'ŁdaiTso- 
nej zdolneicią nad ..ra ia ~cj3om rie; .iryk|ego 
klaAa, Chodzi tutaj o odmianę małego mek̂ y- 
kail wiieigo kaiktura, kf5ry aię sc,*zy tak jak u najs 
grzyby i którego pewne f ĉ epy indyjskie uży
wają pr;y nyê tórych reJi®ijnych arbach, jako 
ćrcika podoieoającego.

J&jt i» ifcatetus bez cierni, ksstaftiu prawie ku
listego i o bamm zielonej. Naukową, naawa tej 
rośliny brzmi: „eofcinecaioLus TvaUdaśnsiM. 5}naj- 
duja on takź s z?3tJsowanie, jaĴ o środek pese- 
oiwi a, icay. Powiadają, że op6r istowiany piKea 
tuziemców Hiszpańskim sdobyw-oorp Meksyiku, 
podtrzymywany był p* <aęści po&iecającemi 
właściwościami tego kaktusa. Narkotyk ten za
żywa się wewnętrznie, działa on wyłącznie na 
wzrokowe centra mózgu, a upojenie wywołane 
przijzpń, ograniem si« do cĝ eto optycaaych 
wrażeń.

lona czeskiego kaplbna stezwa • 
n? śmiorć przdz powieszenie.

Jak już doni.śriśmy, żona zastrzelonego kapitana 
Huduwką Hąnjkprą ^psta-i «a Lars spuerci
przez po,v;.eszeaia, (ej matka ffuntyszka. Ch* rwatjwa 
ua 20 I*t ciężkseaJ wm rema, 4 v aiciwy sprawca 
mordu Id-letnf prayjp^ial Tla ikowej Jan Yesely m, 
S lata wiezienia.

7amordow ny kapitan Hanili* Ly! stacyonowany 
w malpifl jniust< c?fc mor iwstjem. fcak&^bal na 
śmierć w Hildu^zce, k*Ąrej dusay nrp zrtaif. 4.ni wat
ką, a” 4 , firka »ue eiei^yły sj« don,’* apiniQ w mia-

steezku. Matka otrzymywała pensyą ed miejscowego 
bofiateęo Niemca, ą slamkowa w/p< tmała jwojb 4y- 
cifa ąw-antunim, nilupoerm, czytan.Ji,, Bensą^^nych 
powreści, odwiedzaniem dancingów, kin, wrnami i 
kabaretów. Przyjaciół miała bez liku, ulv>wiaro byłą 
urodziwą Ost .tir ja w szc.ogu preyii -ngf był 10-letni 
thłopreo Jan V'.sely, adośwradczany i nt.:>vny, 
biame naradzie w ’ei rękach. Trzy razy odbierała 
ud ni.>go lfanikowa r^ys) n.% te za?trzeli jej męża. 
W końcu uą)uęhat 1 zbrodnię popełń,I.

Ilustracya nasza przedstawia (od lewej ku prawej) 
Fraocigzkę Charwaiową, Janą Ycselego i Hanikowa-

wody na Wiśle. l ody, które spłynęły, nie utwo
rzył;; taduyoh xatoióvi i  *.̂ kojnie \'.j»ają po 
wodzie. 

!*tan wody na Wiśle opaZ! od wtor?rn do d»ia 
wc3 in a>»i< J30 o li eta.

Kra opływa soodpjme ’ ni- zaissaia na. âaifi 
beapiotaęósŁwu Krakawo.

L o d y  n a  W i ś l e  s p ł y n ę ł y
• nSe Krtótewwi.
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Jak Już donosiliśmy, generalski sąd honorowy 
rozpatrywał sprawę gen. Czdkla, w związku z 

* °waniem się w czasie krwawych roz
ruchów ulicznych krakowskich w dniu 6 listo-

1 | dwudniowych obradach, sąd pod przewo- 
Gmclwem szefa sztabu generalnego eett. Sian.

Hallera, wydał órżet^nie d'* fikwnlf'ikają^ ge
nerała Gzikla e ja* legoknlwiek olanowi-ka wyż- 
słjao dowódcy, a mianowicie od dowództwa 
pułku w zwyż. /

Następstwem tego orzeczenia, musi być oczy
wiście dymLsya gen. Ozikla.

------ „ r -------

Bolszewicy mordufą uczonych.
(A) telefonuje: Z Kijowa donoszą, że w tych 

uniach rozpocznie się lam inscenizowany przez 
naczelni czerezw/czajkę gło£ay proces t. zw. 
profesorka. Chodzi tu o skazanie na śmierć kilku 
dcesięcin najwybitnfsjszych. pri.„dstawiciali ki* 
jowa dej intelijjencyi, między którymi znajdują 
się znani profe iro 'de traiwer* te!u oraz szereg 
innych uczonych.

Na czele oskarżonych stoją znakomici uceoł 
Ai, prof. Smymow i Cserbnbow, którzy u:gdy

wogóle nie mieli nic wspólnego i  polityką. 0- 
skarżeni są, oni o organ i Kiwani® antybolszewi- 
cldego śpiskn. Organizacja miała rzekomo za 
cel obalenie ustroju sowieoWsoo w porozumie
niu z cmigracyą w Paryżu i Warsfówie, a nad
to 'irowadsió systematyczne szpiego8t«o na 
rzecz FolsM(?) Czerezwyczajka zwróciła łiq w 
tbi sprawie do n^un ssanego prowokatora Mo- 
i.kcricaa (pseudonim). Wszysikioh oskarżonych 
oczekuje kara śmieici.

Z Paryża donoszą:
_ Niezrwyikly zaiste wypadek wstrząsnął do głę

bi rnksbosaJkiewi Clenmom FenriStnit we Francy i. 
Henri Bellom, właściciel jednej z dwóch aptek, 
W miasteczku usiłował pesbyć się swego konku
renta, aptekarm Aujferrwhe w sposób równie 
radykalny, jak okrutny! Wysadził on mianowi
cie dynamitem w powietrze aptekę sŵ go lon- 
kiuenta.

Ubiefłej niedzieli, M o  godz. 12 w nocy mie- 
s*kańcy miasteczka zostali ■btućteend straszliwą 
detomacyą. W jednej chwali całe miasteczko ty
ło na nogach i wszyscy wybiegli z domów, są
dząc, że to jakieś tnzęsienie alfttni Iud wybuch 
wulkaniczny. Zj tw ja aię stra:: pożarnia i poli
cya i zaite 1 eforaawano natychmiast na posteru
nek żłi idarmeryi sąsiedniego miasta.

W kilka minut później stwierdzono, że dam 
aptekarza Auterrocfae sW w płomieniach. Za
ledwie straży pożałin^j udało się pożar zlokali
zować, gdy dała się -słyszeć draga dltanaeya, 
jeeecze siMejaza od pierwszej. Dach płonącego 
domu aptekarza runął, a % powodu straszliwej 
wly wybuchu, pcwylâ wal? sacyoy we wszyst-

----- j

Dzisiejszy num er „Msi-eSr. Kuryera Co- 
d e n n e g o "  zaw iera *4 stronic druhu.

kie sąsiednio! dom..ct«.
Cstateomie udało sio akcyi ratowniczej, trwa

jącej prasa całą noc, opanować sytuacyę. Wła
dze narządziły natychmiastowe śledztwo. ^Jwier 
dzono przedewszystkiem, że detonacye spowodo
wane zasady przez prdlcźenie dii laraitu. Nie
znany sprawca nagromadzał w więkteej iloścd 
dynamit, a następnie przy pomocy lontu apo- 
w idtiwai wybnań. W końcu udało się skonsta
tować, że zamachu, który mógłby kosztować ży- 
c ° wielu osób spowodował farmaceuta r~?lonL 
Bełloni z początku zapierał sie* ale przyparty do 
muru, wyznał, iż wysadził w pot iotrjre aptekę 
z powodów handlowym.

Dawniejszy koni1 uren t Bellorvego, aptekarz 
Gazede zmarł przed ki%u miesiącami. Uclioni 
mniemał, że obecnie po śmierci konkur-diita zo
stanie jetlynytm aptekarzem Cłsnmont Ferrant. 
Omylił się wszakże, petnuewai zapisał w testa
mencie aptekę ŝ moiwii swego przyjaciela, który 
wkrótce przybył, z zamiarem dalszego prowa
dzenia przedsiębiorstwa. Wówczas Bellom zde
cydował s'ę na najradyfkalniejszy środ«k usu
nięcia koinkurencyi.

PHZ?WYKLI.
Od czasu stabilizacyi marki pi lskiej — rozpoczęło 

ptę powolne -wprawdzie, w ireMórych dziedzinach 
tak nieznaczne, że prawie niedostrzegalne — ple 
przecie potanienie.

Potaniało trochę iftitjśo, spadły nieco ceny węgla, 
mąki (choć oê yn-iście nie w takim stopnia, jak to 
bye powinno), towary blawatne vica?:i!ią p* ,vrią ten- 
dencyę zniżkową, choć „bronią się twierdze paŁ-ka- 
ny“ „

Najciężej hoctaj idzie sprana z przekupniami U ■ 
gowymi, ktfirzy ani tusz, nv, mogą się przyzwyrzaić 
do myśli, że ich towar, mCglby choi! o jedną markę 
po tani 96.

— Ile za ten garnuszek masła?
— 9 „melionów" BOO tysiąeów . '
— Dlac:egoi tak drogo? .. Przecież sinatec, który 

pfżed wojntt byl w cenie tylko trn :ho misz? od ma
sła — potania  ̂ i kosztr \4 3 mil 400 tys ..

— Ano jużci prawda, i i  „smolec" potar.ioł...
— A dlaczegóż mas^o drożeje'
Przekupień podrapał się frasobliwe w głowę.
— Ani', my jut tak przywykli...
Przywykli! . a przyzwyczajeni, jak wiadomo — 

to druga natura ---0--- ®*U«
PKZEB^ lOetilR.

Teraz to fut nie wiadomo oo: 
raz jest ciepło, to znów nr.o/.ek chwyta, 
lMzie pocą S’ę, t( z zirmja drż.-j 
futro? palto? każdy ciągle pyta.

Ach! gdyiby tak gdrifś na Jasny brzeg 
m&J.i pojechać i pić czar natury <3
w pelnem słońca śledzić fali biep 
Trzeb? tylko... nreć pienięd.-.y g6ryl

_ „—q--- juh.

POWITANIE WOJEWODY EOWAŁIEO¥r55’ŁBGO 
PRZEZ URZĘDNIKÓW. Wczoraj o godz. 10-tej rano 
prz~ byl? do bldra Wojewody naczelnicy wydztatów 
woje wód^iwą, starosta krakowski Dr. Bal i dyrektor 
policyi Dr. Styczeń, celem złożenia mu życzeń z po
wodu nommacyi Imieniem zebranych przemówił wi
cewojewoda Dr. Wav rausch, podnosząc wysokie za
lety p. Kowaiikowskiego jako urzęoi ika -Obywatela, 
oraz zaznaczając, że nominacya nowego J ' ™ !  
krakowskiego jest wyrazem uznania dla ur„ę tników, 
z Któryeh grona wojewoda wyszedł, co urzędnikom 
spmwia szczerą radość. W krótKiej i skromnej od- 
Dowiudzi wojewoda Kowallkowski podzi p.vOjvał ze 
wzruszeniem za wyrazy - ik-nama, proszą  ̂ zebranych
o spfiłpracę i pomoc na jego trudnem i odpowiedml- 
jnem ? ku. Nuta szczerej serdeczności towa-

rzysz^Ia temu aktowi, będącemu wyrazem nietylko 
>ysok igo szneunku, ale i miłości, jaką wojewoda 
Ko'«ra.likowski zaskarbił sob e wśród urzędników.

DOROCZNE ŚWIĘTO PUŁKOWE 8 PUŁKU U- 
ŁĄKOW KS. fÓW fA  PONLlfOWSEIEGO. Dzie- 
więtnastesc na rai. jest dniem, -tv którym 8 ptiłk U- 
Janćw ks. Józefa Poniatowskiego olmhodzi rokrocz
nie swoje święto pułkowe, jako w dniu patrona s-.ein 
pułku W tym uroczystym dla pułku dniu ujeżdżają 
s.ę (lav'ni oficerowie, podofięerowae i ochotnicy d 
miejsca poetom pułku dla zobacaami się i omówie
nia spraw uwiązanych z życiem pułku.

Ema 18 bm. z]aad związku oficerów rezen.’Owy?h 
pułku uroczystą rosjta ś\V. żałobna na Wawelu o 
godzinie 9‘80 rano za duszę ks. Józefa Pens natowskie
go oi az wszystkich poległych , zmarłych oficerów, 
podoficeiow i ułanów pułku Po mszy św. uroczyste 
złożenn ■wieńca na sarkofagu ks. Józeia, Następnie 
odbędzie S'ę otwarcie wystawy pamiątek pułkowych. 
Z wystawy udadzą oię uczcun.czy na cmentarz, ce
lem złożenia wieńca na grobie poległych w 'dniu 6 
lis i opada 1923 oficerów i ułanów.

Dni:* 1.9 bm. odbędzie sie w Piakowicacli, w ko
szarach pułku msza polo-, a o godmie j.0, wraz z 
paradą pułku i i\astępnie wsj^ćlny obiad oficerów 
pułku i rezerwom yeh w kasynie w Raitowicacih.

(cz) gmSKA CEK CHLSBA I JSIĘSA. Wczoraj w 
południe, odbyło sę w maantracie pod przewodni
ctwem wiceprezydenta dra Wieł^usa posiedeanie ko- 
misyi cenn kowuj. na Któreni uc»iwa'ono obniżyć ce
ny pieczywa jak i mięsa. Według nowego cópcika 
chleb jasny kosztuje obecnie £20 tysięcy za 1 k§., 
ciemni 380000, cena bułek pozostali mez .̂eni-cnr.

Cery m:ęsa vrołowego obniżono w lcl. JI giej o 200 
tysięcy na kilogramie, w klasie III-ciej o 400 tysięcy 
na kiio. Cenę mie^a wr przowego jak równie® i tłu
szczów obniżono o 200 tysięcy na kitu 

(cz) ROZDZIAŁ DL* 3 MIĘDZl P1EKAESI. Wczo 
raj otrzymały cechy piekarskie ze składów miejsidch 
przy ubcy Warszawskiej, 3 wagony mąki chlebowej 
Neum mowskiej*. w cenie 415.000 marek za 1 kg 

(cz) 12 WAGONÓW WĘGLA. W dr su dzisiejszym 
na leszło do składów .12 wagonów węgla. Węgiel ™n 
rozdziela się między budynki nrejsiie, a drobne ilo
ści rozspizeitaje się Publiczności. Cena w/nosi 6 mi
lionów 700.000 za 100 kg. loco skład. Skład miejski 
ukończył wczoraj rozwóz węgla, wkupionego dla 
biednych przez iiKB, a wobec nowych opadów śnie 
znych i miczu, rcżńoćrął z dniem dzisiejszym roz
wóz węgla po mieście w workach plombowanych po
50 kg. Ona jednego worka z odniesieniem do piwni
cy wynosi 4 mil icny 500.000 marek.

(cz) CENIE TYTCMTD NIEZMIENIONE. Dyrekcya 
monopolu tytoniowego zawiadamia, że burs franka 
złotego waloryzacyjnego na czas d 10 uo 16 marca, 
wynosi l,80fv000 marek za 1 trank Jo. y. Ccnn k nu 
w .roby tytoniowe tak ,-aństwowych, ,ak i prywat

nych fabryk, pozostanie niezmieniony, t. j. taki fam 
ksóry obowiązywał na czas od 11 lutego do 0 marci 
włączn: e.

ZAi,.w,iiJGIE KONSI-jATU W? OSKIEGO W 
‘RAKOWIB. Jaft się dowiadujemy, wiceko lsul, p.

P. E. Giusti, w dniu 14-go b. m. vry]eżdża na urlop, 
wskutek czego konsul i  zostaw prowizorycznie »am- 
Łjiięif. Wszelkie agendy konsulatu w Krakowie za
łatwiać bęazłe krfc*ew*kc-włos'iie nosi ^wo v. Wai- 
saawte (Plac Dtibrowskiego C).

AKCYA R. K. Od dnia 1 do 7 marca b. r. roz
dał Ratunkowy komiut b-skupi nastęixiją,ce zapo
mogi: Na ubogich rc stających pod op;eką komitatów 
para:ialnyel podniesiono tygodniową dotacyg Jo je
dnego miliarda i 750,000 C00 Ihicp, Komitetowi r a 
Grzegórzkach 80,000 000 mkp., Zakładowi ilelclów
000.000.00C mkp., Koftiitetewl „Pomoc Kresom"
100,000.000 mkp.. Akademickiemu Rołu kresowemu 
300 tnilir* , Inwa’ Izie 1. 3. 30 milion . Schronisku
1.bogłch przy ul Warszawskie! 150,00-' 30 mkip„ To- 
wKiystwu wzuj. porno;y uczniów* Uniw. Jagiell.
240,000 000 mkp., Dla sekcyi dziecięcej 1,OOO.OCO.OOC 
mkp., ora:. 90 ks. mydła, dla zakładu staruszek i ka
lek na Eliohu 10 kg. mydła.

\cz) BZLAKIIJ; £B!K 'JNI. Droga kadeneya sę
dziów pTrysięgłyth zaczyna się 7 kwietnia rozpra
wa c obrazę czci, popełnioną drukiem przeciwko dr 
Wojnarowi i spolnikom. Dnia 0 kwietnia aż do 12 
potowa rozprawa przecie Fickowi i tow. o z >rodnię 
nerderstwt, od Inia j4 — li kwietnia rozprawa 
przeć wko Samuelowi Markusów i towi o Zbrodnię 
zdrady głównej. Po i /zerwie wie^smocnej dni? 2S 
i 24-go rozpm.rś. przeciwko Wł. Kołodziejczykowi o 
Kbrodnii rabunkovf«go rwderstwa na polach rekr- 
ckich.

(cz) za ta rg  gminy w. f o k o w a  z  WOJ8KO- 
WOi0i4 O KWATERUNKI DŁA OFICERÓW. Ko
menda obozu waror.uego itażą.tała od magislr&ku 4o 
100 mieszkań dla oficerów względnie ich rodzin Ma 
g'strat stanął na stanów sku, że ntema >xidstawy 
prawnej do rekw rowar:a mieszkań i żądaniu ko
mendy idic^w'!'. Komenda odwołała się do woje
wództwa, które poleci,to magistratowi zastosować u- 
etnwę austryacką 79 retu i iąthnycih prz«z komen
dę mieszkań dostarczyć, polecając równoosietiie prze 
prowadzenie riwi syi w miesakaniaoh prze* specyal- 
ne kom-̂ ye z udziałem wc;ska i żandannerył woj
skowej. Magistrat, opier&if-c się temu zarządzeniu 
województwa, wniósł rekws do min. spraw wewnę
trznych.

Kaleiy tu zapylać, czy w państwie !n-nitymcy;- 
nem, w czasach pokojowych, wolno nękać obywa
teli kom.jyatni, w którycn bierze udział żandarme- 
rya wciskowa? j

„ZAMi‘.SKOWANA JÓZEF J fKA“. Pod l-w tyto- 
łem urządzają artyści łeatiu im. Słowackiego ory
ginalną zabawę w saiacih Starego Teatiu, w fiocy 
z 18-tego na 19-tego b. m. Brdzie to noc pań, dla 
których do dyspojycyl stać będzie aż do rana L-ały 
komitet, orkiestra najlepsza, ta.njerze i szerez nie
spodzianek.

„KATEDRY FRANCUSKIE". Staraniem Zw, 
dentów architektury akad. sztuk pięknych odbęćn,Te 
się 10 b. m. w sali m. Muzeum przemysłowego od
czyt prof. St- Noskowskiego na Mmat „Katedry f̂ a.u- 
casl;Początek o godz 0. Bilety w: ześniei w ksję- 
gai ni S. A. Krzyżanowskiego.

W KRAK. TOW. ■JECiiWlCZREM, wygłos w pią
tek dnia 14 marca b. r. c ąodsćnie 7-mej wiccźt ■od
czyt kap inż. Tadeusz Hablirtslii na tema<. „Sto
sunek przemysłu pokojowego do pri.eniys'1 j  woen- 
nego“. — Goicie mila widziani,

gBÓBS.a. I OSOZWój TBADtCfO^AŁtg^y W 
POLSCE. Pod tym tytułem wygłosi staraniem kcia 
Polonistów U. U. J. we czwartek, 13 b .m o godz, 
7-mej wiecz. p. Bohdan Suchodolski odczyt w sali 
Kopernika Coli Nov.

ZWIĄBEK FOEOa 1CERUW P^S^EWY llzeczt- 
posipolitei Pol. w wojew. krakoy, slaem odbędzie wd- 
ne zsroknadzetue czJflmkóiw, nie odbyte cmi braku 
kompletu, ostateczni  ̂w niedzielę, w dniu 10 malca 
18S4 r. o godz. 11-tej przedpoi. w lokalu „Kulmy 
Polski", ul. Floiyańska 1. 58, I. p. — Wnioski nałr 
ży zgłaszać przedtem na piśmie. Wpisy nowych 
członków przed walnem zgromadzeniem prayireuie 
się dni? 15 mana w sobotę w godz. 19—20. w lo
kalu. Zarząd wzywa wszystkich członków do bezwa
runkowej obecności na walnem zgromadzeniu.

Z DZIEDZIN* tfODtt

Najmodniejszy buerk.

Na itetrScyi naszej wiHzffimy bucik dain”* i naj
nowszego paryskiego faisonu. Bucik ten z kolorowej 
skóriu „cheyioau11 orl«snacza się w Silaiwionymi wąiki-* 
mi ipatslkuiu z ja. zezurózea ,k6ry.

© uigitanzacja rnbc.malopoiska pt
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g z  urn v? źciaitfe cZyis walka o  miesslcame

Jaskra re światło ra stos>’rk> imu^zkaniowe w Raszem mieście rzuca fakt. jaki zaszedł w katrie- 
ricy 1. 26 przy ni. Hetmana Zćikiewskiego. Właściciel tego domu, chcąc się pozbyć lokatora swe^o, sier
żanta W. P, p. Wilczka Jana, wybił do jepo mieszkania na I p. duży otwór. Pan W. udał się do 
włada, która po przybyciu na miejsce zakazały dalszego niszczeni;., muru. Następnego dnia pod nie
obecność lokatora — gospodarz wraz kilku krewn.aka.ni, wkroczył do jego mieszkania i począł wy
rzucać meble na bruk, ;i żonę p. W., która, starała niedepuścić do gwałtu „unieszkodliwiono" ki!ku 
uderzeniami. Spraw?, znaidzia epilog w sadzie.

Iluslracya nasza przeds^wia otwór w murze, wybity rzekomo na drzwi i zdemnlrwane mieszkanie.

„JAS. GU2ET! W KP ASTOWI —  I ZAMASKO
WANE MEDYA", odczyt pod pow. tvtułem wygłosi 
p Ludwik. Szczepański w piąte!; ii-go b. m. o go. 7 
wie^z. w „Koleginra Wykładów Naakowych” ;By- 
H6ł uJ. A-B).

B icauRYMN. IZITT 'KA NA ROZWÓJ SZKOL- 
NICTTA ELEMENTARNEGO W POLSCE. Pod po- 

’ wyższym tytułem wygłosi odczyt. Dr. Kot w sobotę 
dn. 15-go b. m. o godz. 7-mej w sali Ogi ska naucz.

Z TOW. CHFiMICitKEOO. V Si bolę 15 b. m. od
będzie sio w sali wykładc-wej Zakładu chomii t Tgsa. 

I ('JagieiHoliŝ a 22j o godu. 6 wiecsór walr i  zebranij 
kraL Hdf-iahi Polsk. To\ arrysl wa ftienaesS^o z 
■następującym poraądkiei. dziennym: a) Spraw&sda- 
nie ustępującego aarządlii; b) Wybór nowego zarsą- 

-) Sprana sekcfi przemysłiswea przy zarządzie 
sŁłwnym P T. Ch.; d) Skrawa wriccyi pedagogicznej 

(cz) Zt3ZEDj „WAŁ FAŁSZOWANE MLCSÓ. 
Wczoraj doproTidzono ćo magistratu Midiała Ję
drzejewskiego który sprzedawał na Rynku gł. fał
szowane mleko.

(cz) FODE1BSA1 t WOBtt. Wczorajszej nocy 
przytrzymał posterunkowy P. P. Józtfa Stępienia z 
workiem na plecach. 'W worku znaleziono 25 kg. 
cukru poch**!; ysego z kraJzwźy z woau kol. na dwcr 
cu tcirar.

Z i.PaJu.
SsciNAIOR HUSMERLIF W AMERYCE. Jeż: seę 

dowia<łone*n'c' 3f*a. Ludinjk HsimmeiŁig wyjechał w 
tyioh dniach do fłamów Zje inot ?»myah Ameryku pół
nocnej.

ALEJCSANDn ó"® MLA5JT3I. W DaensiJku Ustaw 
20 utajało sóę -rozpor/sąd zwiie min. spraw ^^win.

0 utwoB2»n;'ij z dniem 5 marca hr. z owwty Aleksan
drów miast?.-

{Z) TAJEMNICA THA3EBTI MAŁŻEŃSKIEJ. Dziś 
rano p~zy ul. Sw-.lojańskie-’ w Warrzawe Zygmu-irt 
Kwieciński WYstrzałem z rewolweru zn„mł ciężko 
swa żonę 2fc-letuą Józefę. Przyczyna, nieporozu
mienia malżeńs&ie. Kwieć nski tłwmaczry się, że żora 
pcpelniła samobójstwo, Md&Je się jednak, że jest to 
BipprBwd-̂ . Zona która w ciężkim stnnio odwiezio
no do szjiitala, nie może dać żadnych STyjaSfikń.

CIU LL JESZCU WYPADKI Z BRONIĄ. We 
Imama 16-letm Kaiaimsrz Kwi-*csbfisŁi rawiipuJoiwał 
jfc&fo rewolweru, fctóry vnpa&, ran*ą»i mi-otfszego 
braia w pra.w<i p:enś.

TAjNA FABBYKĘ TXT0?"IU wykryj w Preęmy- 
SlU. PiwŁufcowp' ly ty'o6 .ojiteywaoo Wsefwg uaade- 
t-Aą.

TjYWILN*. SZKÓŁ. LOTNICZA W POZNANin
Cwiłsm s?zko3a iotnicea w Poznania rozpoczyna, i  
oRiem 16 marca r. b. drag-i knrs teoretyc2ny cia o~ 
só» rjo pr/S2a'óa'ących 4-k’asowego wyks-zlał.-renia,
1 od 1 i£wietin?a r. b. dla osóh św *aidert!waai> z u- 
ktSSfczcąfa 4 klas. Wpi5? wynosi 5 zip, i/p?a'a po 10 
jd& raiesięcznie (burs i  do 5 miesięcy. Celem s?kt-

jest iirzyisotowanie pilotów > teofcn&ów lotni-
itiK !.

f  KA^Aira; PAŜ OhUj. za obrazę w&ądz p c l
SKECJT Z Wiyrborka. donoszg. Pizea jm w l Pokoju 
(Kmyfa się tu rozprawa przeciw pastoro-w Wode- 
raw, cai'.arżonei®'_ o opór przeciwko władcy i obrazę 
-irzrfjilników Zajście miało mielce przy sposobności 
ę^wizyi Szp tala powiatowego w Więctoóiku w paź.- 
duernikn ^923 r. S%d uznai po przeprowadzeni: df,- 
"v«ad6w oskarżoupa« wnajfca ^yslopksu opora i o- 

władzy i skazał go na grzywnę; 100 złotych 
el^iun, ot3u: pcnc.szeofe kosztów.
31 . Jl fjalEHL. \'ł Pełpfcme nrzed kilku dnia 

»; zmarła w strasznych cierpieniacii 15-lotnia c6r-

k?, piekarza Ilir.fza Gierpiałc, na jaLt^ wyrzuty na 
c_ele i m-aUa wytarła ją, spirytuseiu Po tem natar
ciu sblić^ła się dzie-KCzyaa w bicliżnic nocnej do 
pieca żelaznego i w jedrej chwili stlanęła w pło
mieniach. Na kn.sk jej przybiegł brat i ^ai^last 
pffzjfwooać płomienie, oblał nieszczęśliwą sio
strę wodą, t

Te” sposó-b ratanfai spowodował jeszcze stra- 
szmie;sze skutki, od których toż jrnarla.

GŁODÓWKA W WIĘZIENITI lilCZICiCEF- W 
TOwaienia łeczycsucm iv:ięźn;o!w.e poWywjssi r̂ zjio- 
c-if-h gkidówikę.

ZAB’TT PHZ**'! KWĘ WĘGLA. W pofcliźu s>.3.ryi 
fcoiejowcj w Naidwómej w wępta. „Ysoun
OJ Coimip“ ZKSwnęła się kupa węjla, pnzi^niatając 
robotndika Krawozujka. Przewiewany rabetofe do szpi
tala zmarł po !c/ias operacyi-

Z «  ś w i a H
KANC *ET8Z SEIP3 [, o TOMAS "3 Z AKWINU.

Kanclerz Ausiryi ks. prałat Dr. Seipel wygłosił we 
Waetdniu 'iitereigiiiacy odczyt o Tomaszu z Afcwiaa 
z okazy i 650-tej rocznicy zgonu największego uczo
nego i myśliciela katolickiego. Kanclerz Seipel omó
wił zapatrywania tego filozofa na państwo, na pra- 
ro własności, ns porządek i prawo w pańs*.wie. Od
czyt wyw-łal sensacyę we Wiedniu.

BAifDYTrŁua NA CZESKI1H ŚLĄSKU. Onefdaj 
uzbrojeni bandyci napadli na kasę kopalni „Oskar" 
w Pietrzkowicacli, ! Seroryzowali Kfsyera i dwóch 
rrzędrików i zrabowali 100.000 k. cz. Bandytów by
ło trzech. B&nili oni ciężko jednego góm^ks. Po
dobne napadr miały miejsce w Gniszowie, Karwinie 
i osii i mnych miejscowościach. Dotychczas czeskie 
władze nie zdołały zfep&ć sprawców napadu.

NAJBOGATSZEJ PANNY AMERY- 
KAŃSW’ (5J_ John Cccyle, syn 'or^a Williama Ce
ry I i , pierwszv 'lekrttarz angielskiego poselstwa w 
Pradze-, zergozył aę z Kornelią VatrderiiiiHi, jad̂ nną 
córką zmarłego Jerzego Vanderbildta. Panna Vander- 
bildt uważana jest za najbogatszą pann-; w Stanach 
Zjednoczonych Północnej Ameryki.

LOT NAO&CŁO ŚWIATA. Dnij, 15-go mar*,a o g. 
12 w południe, z lotniska pad Londynem wymszy 
aeroplan, który ma odbyć podróż naokoło świata. 
Aparat ten zaopatrzony jest w Tadio, oraz spe- 
cyalnp urządzenia, trnie żliwiajsce lot nawet pod
czas na;większej w jy . Załogę jego stanowią kapi
tan Loron, porucznik Plenderleith i sierżant An
drews. Ka/dy z nich ma prawo zabrać 4 k!g. bagaży 
i.ląLZuie % zapasami żywności), dubeltówkę, >raz 
wędkę. Kapitan oblicza, że podróż ta zajmie im 3 
miesiące. Ekspedyiya ma na calu studya geogr i me- 
teęrolosicEae.

HANDEL BYPLOESEAMI DOK^ORSKrH*. W We- 
necyi aresztowano Eosyanina prof. Piotrewif-ia, któ
ry uprawiał intratny handel dyploHiann doktorskiemi 
uniwersytetu w Los Angeles w Kalifornii. Oszust 
ten wydalony ze Szwajcaryi. z powodu analogicznych 
przestępstw, uprawiał nadal ten proceder w innych 
krajach, zs rabia jjie przy tem tak świetnie, że kupił 
sobie w Wenucyi dwie wille, wartości miliona Lrow.

5AKAZ POJAZDÓW JCOwNYCH W LONDYNIE. 
Władze hrabstwa londyóski-igo wydały zarządzenie 
usunięcia wszelkich pojazdów konnych z ulic stolicy 
Anglii. Ponieważ obecnie jaszcze wiele osób posłu
guje się końmi, jako środkiem komunik? cy wi?c 
istnieje ■samiai przedłużenia ostatecznego terminu do 
wprowadzenia tego rarzędzmia w jycie. Po upły
wie wszakie tego terminu, na ul;'■ach w Londynie 
dopuszczalne tylko pojazdy moiorc p, e.

2 5 “/3
wyda|e obiady i kfc.acy©

„Restauraâ  Zwitkowa Mzefa”
Kraków, uJ. Lubicz L. 9.

Pr trawy na smalcu i maśle, wyborne wrdany w y
robu własnego, słynne 1 1 lat A  obsługa s^bka 
i rzetelna, duże pokoje dla zebrań towar ^skich 
i dla w y c k  czek. Obiady z 3 dan po Mkp l,G0fi uOO, 
albo „a l i  carte" po cenach bardzo przystępnych.

KASK* RADA na rzecz żyd. inwaJWów, wdó# i 
sierot wooennych pod pra-tókitoratain W. P* pre-z. ^a- 
regiit i WP. prez, dr. Lanidaua Rafała nająć; i się >y~ 
być w sa.h Sasikiej w sobotę dn. 15 fatu. juidi ,a'Ł- 
najwięks^e zak te-̂ sowainie wśród naisseg > spotecąai- 
sbnra. Całv pzereg naesipodziain̂ lk i bogata to! ry.i 
fataowa. optrócz ł.ego konkn rs dTa :,̂ ł'
przewid’ a&ny. Orkiestra, woskowa 20 i p  a prn.aii'»o 
bierze udział znany zaspói etoŝ antryfców „9V?ra- 
be»s“. . .

Nieliczne i<szoze i OEcsitałe zaproszenia, i aut y 
wstępu mażaa jeszcze nabyć w biurze Zw. /vd. 
inwalidów, wdów i sierot woj. przy u!. Skawińskiej 
L. 2 I p. między 5—8 wiecaMeir, najdailej do cźyag; 
tk.u tj. dn. 13 brc. ___ _ AtKlS

NA KOŚCIÓŁ £w. AGNIESZKI. 3 Zarzycka, za- 
misis’1 kiriatów na grób 5. p. Fr- Otosiółiĉ wsjoĄgo *

iScp.
---—ogo-----

T£A1 R, L1TERATJRA i SZTUKA.

ŁALSZE POWTÓRZENIE JABiTTSZtlA" Nie-
zwykle dowcipna i doskonale scenicznie zbudowana 
kemedya Yemeuila „JaWu.«3ko“, dzifek-i doshraiałfi- 
mu wykonaniu m-sez artystów „Ba/ateli" pod reży- 
seryą p. Noę&owskjpgo, ma zapewniony dłago ra-ały 
sukces.

„Ja", lusziko" ukaże się w „jagatedi- isńs'aj w 
czwartek 13 b. m., oraz wyfsłni wszystkio dai ty
godnia. aż do niedzieli włącznie.

JS-ŻA REWI . OPER^TE^i/A.". „P-t* Few;a ope
retkowa", która uka :o sio łf „Eagsleb" poraź pierw
szy w sobotę o godz. 11 minut 15, wieczorem, roz
pocznie się aktualnym dowcipnym prologiem, ilu- 
surow<i,nyiii kilkoma parami nfs artystów i artystek 
„Bagateli". Conferencierem prologu będzie p. Kw at- 
kowski. ł.zrtepnie ukaże śe polityczna rewia ope
retkowa: „Ostatnia Dziewica", pióra jednego z ki-a- 
kowskich adweikatów, ukrywających rq pod pseudo
nimem Aiwina.

W wykonaniu t-ij rewii B;jvr% udziE nar ■ybitniej- 
szb siły „Bagateli" pod reżyserya p. -Zbuckiego, z pp. 
Ora.bcrwsk'.. Kolman, Borecką,, Skał<4ks„ Besskiią, 
Irerulem. Godlewskim, KatactiLa, Szaiber.en na 
ezele.

Ponadto proęrs,Trt obejmuje ktecftę jsianesso lite
raci Czyżowskiego .JTariyz maryasza", w której wy- 
stapią pp. Modzelewska Józefa, Sikałska, Pietmszyń- 
s!'i. Wintler, Wysocki.

nCHISSERYM PO CENACH S5NI CTT 33$. Jeszcse 
r?.z tylko jeden będzie m'«Ia ptfoliczinośd krakowata 
sposobneźć oglądania atrcfcryii^ saiuki Chjarellego 
„Cb iTtfiry", j  to »  porH^żdnio.. sm prsed^awiraira 
w ,3agateli" w sobotę If K m. o godz. 4-tej jwpo- 
łudniu. (Ceny ziiiion©'.

Z TEATRU m . SŁCTff 'SlUE.'TO. Dktesjawi^a 
„SwifeiszicBi r& btKmnesD." w neJru. stuŁoeso dobiega
30 irjjBdstawi-lia, itórean ifjiut dziassegetae p»wtó- 
tzesifie.

Niagwun-w m? lał mm  ,,K-i*AiS2?n prs?w»tw<miT 
jest z całą, starenn.uścai* pod względem fasoenraacr i- 
nyim nrzez reA. Jedtaowsb^a

W niedzielę popołuda. o gtsdlz. 3 c$&ęząrj ijg nie- 
slabnąi^ni powo^zenMa ,^en nocy kaniej" w pre- 
roicmwai obsadzie.

Z OPBRETKL Tanoesfca** frainą bęvł: ie dzSS
we czwantók 13 bto. o £ waeez. — W Btó̂ Miiżssych 
dniach wrowionem bęfczae pod rwżyBeryą ^  Kaaa- 
®ińskdc®o ajrcydaieło Nestooyia, at- „Tnłjka hulta-jska" 
K&ipitatê  trójkę odtworzą pif.. Aar^m-sBr, Rewera- 
RewaEd i DjhelyiL łoza, tam bierze udfflaJ cały pet 
scnaal. Z całym aparatem prẑ T>y<flni fwzy®t«piuje fcie- 
ręn«Hi.ictwo ‘eaitni (V> •wygb-w^nw wr̂ rstka. Falla pt. 
„Mm^anie Pominadwii.-".

DZISIAJ WjEC?<1E WYRWIC5 A. Dzisiaj o jjocl?.
10 wi^z/ir w sa’i te’ tni śm. Snwarikieigo ur-ząidza 
śwuctay monolog’„jta Leon Wynwisz sw-Sj własny 
p^ozór z nń"r 7?kle inte-^f ĵącym pirotr.amem. ivsiy- t> > 
Kz.nny niewą opowieść o dr. J. z Kra-knwa, dailej o na- 
?^t’i kamamiach i naszych" haiich tóid. Pozasi l̂e 
biletv gprzedr,o kasa, leatm.

WIECZÓR Ch^PINOWSKI JÓZEFA ŚLIWINSKIE- 
*r0, z?ipc,wiaizi3ny na eKwan-efc 13 hm. z powcdai 
izasLAnięcia artysty wfbędae się w temmiie póżmej- 
jzytn. Bilety zachowij-j swą wKiżiność.

XVIi rORANEŁ SjLiYLiC/NjCŁî T, ikitóry oćJbędzie 
Elf; w niedsielę. '*8 bnu, zia"jn.'teressmwa2 baitłso pu- 
faLoaDô ć Jjafceiws^ą ze względu na swój ‘=*siHacyjny 
progBiaa, jc.sk Sw-uudezy soiawdnż Mętów.

WESOŁY WIECZÓR, na. którętn wyjcojnąca, arty
ści teę miary, co Anda KifejchiarjMf i Mart k Wind- 
heim nmnowFBe pdoseLii 1 romanse, Lryskdjące hu- 
ffnorem i wervr.% odiiędzte się w niedzielę, 16 bm.
o godz. 10 wieczór w teatrze fen. Jul. Słowackiej ■* 
Bilety s% do r albycda tylfco u J. Lipskiego, Sławkow- 
sfea- 8. lOOł

NIEDZIELNY KONCERT POPOŁUDNIOWY „Pod
wieczorek Artystyczny", który staraniem Związku 
Dzienikrrzy Polr;kich“ odbęrz e si  ̂W nicdaiel^ Ifi gc 
b. m. w saii restauracyi Udziałowej, zasłuży w pełni 
ng mian< koncern-. Aa prefram tegj podwieczorku 
Ł-ładaĵ  się bowiem: występ świetnego Ctipni Aka ' 

demicki^go, który w sile 40 śpiewaków rrkona

/ © digitalizacja' mbc malopplska p*



J I USTROyHNy FTJRYER CODZIENNI" Nr. 73. Piatet 14 marca 1924 r.

Len-„jerop kwaiteU.w, śr4-'w znatomiteco basisty p 
nero I z  o m  berlińskiej), ktu-y w kilim aryanh ope- 

znajdzie .,~sobncj?ć do rozwin^j. ,a?pbpw 
pulchnego feipau — ;  wreszcie koncert 30 pp. 

pod {jiitv)ą k&f tslm. Jul. uez-. Szrayt a.
Uczof.y grpfolog prel. Gralak* wygłosi krótką pre 

lekcyę . Gzy można *ró.iyć z CW,»a? ‘ poczem do- 
i j^yyać będzie interesujących •.skpertyz g/"foiogi- 
cznych. Początek Koncertu o 2. 4/s.

<cż) DZIEŁA 8P. W Ł  TETMAJERA W  TAŁAGU 
WJELSOFOLSKIGII. W cstatuirii dniach dwa obra- 
g-y śp. W}. Tetmaien*, pozostające dotychczas w de- 
M X t ;&  Muzmim Kanxiu»ve-;o, „Racławioo" i , D;ae- 
r uszko", Tcto* mówię wst»ń!‘, przeniesiono do pa
łacu Wieltoi alslfi&h. Trynlyk JRaclawico" umie
szczony został w sali konferencyjnej magistratu na 
I <zem piętra, zaś obraz „Dneweczko, To jjp pąćwię 
wst? Jv“, zawias-zono w kpulapaah prezydyun..

•BEPKPTUAP, TEATRÓW KRAKOWSKICH: 
TĘATR IM- JULIUSZA SłOWACKlĘGO.
Czwartek: „Świeższo" 7.a komii iem‘\
Rztearfp* o 10 ■flieG* - Wieczór Ł. Wyrwlm. 
p jg te k ! „ l 'p d . . t o k  M m in tK o w y ’*.

TEATR „BAG4TMĄ*«
C zw arto !* : „ J f jU u s z k o " .

Pi ivK: „Jal}l liszko .
S o bo ta  p o p o łu d n ia -  „ r n i  ‘n e ry  (c eny  z n iżo n e ) , 

wicczćsr: „JaMusŁio*'.
o  g  i l  i l e w ie c z . :  6 E e s  la  opere tkow a-  

N ie d z ie la  p o p o T : „ l u  •n ir lu t  w  s »n io c lłp d z iQ “ (cer);, z » .)  
wieczór: „JablUŁzko* 
v  U  w ie c z ó r :  6 B e w ia  c  "irptkciw *.

MIEJSKI TEATR „OPĘRETFA'\
C zw a r te k :  „ K a t j a  t a n c e r k a " .

CO GRAJĄ E3ISIAJ W ETUIi:?
N o w o Jc l: P rog-  rro  pou> ó j p y :  „ T p r c e r ta  z  E l '  Po ra-  

do“ i  ... sco t b e z  s o p i ln i " .
< [); ek a : „ W  s zp o . a c h  C h iń c z y k ó  
P r o m ie ń :  „ H r u b tp n U a  b e z  n a zw isk a * ’ .
,c t.J a :  ,,TU i0wcizv z ło te g o  z a c h o d u "  z  M a b e l N p t b )p u 4 
Sz .ik a :  „ Iv a r u ? p m  4 y c ia “ .
U c lr c h a :  „ S z a le ń s tw a  K ob ie t'*  —  2 fje rye  n  ,;em . 
W a n d a :  „ C ó r k a  zabó jc y ** .
y  arszi i v a : „ L o s y  d w ó c h  d z ie w c zy n e k  P .’ r y ś »  i  w y 

zysk  ic l i  l i r o  :ly“  (d w ie  se ry e ).

7 —  lii ita : „ P * t  i  I ’ą lą f ih p ja ‘‘ .

K ugra spggygwŁ
Fuhar angielski. Podany przez nas wczoraj wynik 

zawodów West Bromwich Albion- -Aston Villą pro
stujemy. Zawodi zakończyły' się niespodziewanie 
klfoką Aston Villa 0 : B. Pozatem ^wyciętyl New
castle Ur.itt-4—Liverpool 1:0.

Aejouautyczny rgl ;qr$ światowy, oruczmk BarKS- 
dale ustanowił na c"tercp)pto>vcu Ha> Uapdą pawY 
rekord śv. ia'pwy gzybkoi Przejęcia} qp z Payton 
w s-arSif Ohio do Mitchell Iield w czasie przerwtpym 
233 J;ilom-,r6w «» godzinę, a f.o mitno ngtj i rarpup.

W Sevilli 5rała Cechia Karlin ptzcciw F. U. Ł!e- 
vjl!ą % za<3zc.?ytpyrp wyni’ i3n 2 :2.

W pocw Gradjapiki w -lwu zay.-od tph
wioską drużynę F. C. Ton io fi : 1 i 6 ,0.

!U ś s tr so s ts .u  w  i s ż r u i a  ;ayb)*.ici n a  I c d z ie  o p i n i o  

sie w Holsmgforsie. Zwyp:pżyl Lar^er ' iurwegia), 
który tem samem oderral Thunbergowi (Finlandvą) 
dotychczasowy tytuł mistrza świata.

Ot. arCłe sesonu Bpęiłrm no w &od*L W ubiegłą 
niedzielę rozpoczęto w Łodzi sezon Iootb:.lov.-y za
wodami, rozegranymi między kiibami „Unipa" a 
»ł-. T. S. G.“ z wynikiem 0 :0.

Kuryer han£!owo - przemysłowy. 

Oiahia pler^tra i pispierśw dywidend.
(s tm ) D o la r  b e ?  z m a n y  —  w s z y s tk o  b e z  z m i. in y  nor- 

p c j ir y e ip  r a jio t- z e b itw s a ia  w a lu to w e g o , cez Ra
d n y c h  z n a m io n  Ę p e k ii ia c y i ,

l i l a k ó w ,  12 marca.

F r ą jili w e lp ry s s ę y jn y  m  13 Ib, m .

3,800.050. 
WaStity w obrotach bgn^owych;

Dolar 
Kor. at3s»r. . 
Jer. c&esSa .

,
Ziąryęft ,  . 

M e% «iaa . 
WiSiief^ . . 
I*xaga , , . 
Br*»ss?Pisa. ,

9 ,4 3 a o r < Q

!IS0
271 500 

«K429tQQ0

i m  -
403.000

134
272.300
311,500

GIEŁDA AKG¥3i,'A.
.(ST- > r.) .Tale s ła b o , to  sjafco. 13ez z n i ż k i  p o  zw y żc e  

V, i  i 11 ̂  r ó / n ic y  k u r .uov , a  b e z  ro isu icy  Itu rs ti,,' n  q 
o y fuby  z;u-ol)kn d la  cfi f in n n s is lo w .  K a ie m  te r a z

I p w  “ł#  z . i i ż k ę  —  k q w b zu  b o w ie m  z n a jd ą  s ię  ia c y , k to-  
f z y  m u s z ą  u p rze ifae  n a w e t  p o  h o jn f e z y c H  k u rs a o b .

z ą tę m  ipocfe iow aa w ij, że  fej e k , i l a t y a  IłS d z ie  usilo- 
3*s  JeS?,oze b a r d z ie j (inn  z.1*-.- p a p ie r y .

, ■:J P o g ie łd z ie  t a k ż e  s ła b ie j :  P ła c o n o :  j a w o r / l i p  d r .

tvn, 'HSS^fcjK l }VB{?lńwki S H
l iw y  .>700 -2.600 tys ., N o M  f.OOy—b.̂ 50 tys.

W t/siącach marek pols|<ięb 
li fifisakeye

AHcye b a n K s w c :  dziS w czara l

polski Bank Pizem. I—VIII . . 2175-22?5 2225—2275
“ ank Hipotetzny I—V,|| . .  "iPOa—2%iC —
r ' ™ * 1 Bank Kred. 1—IX . , 7ffl—f/D S?5—885

nk /.w. Sp. Żar. I—X . . ^4CC0 24700—21750 
Alicyo *̂ ow.

j “ !f^ , ,1Tów riandl, 1—V . . 1^75- -1700 Y 03-1750
jmpex 1—-V .  . .  . .  .  100- 10:, ID I— 110

..............................  2550- .,00 2650
»°“KI Glob |—rv.......................... (>30—i-50 560
“ Slut  p0iska ]—]|| '  420-450 fcu 175

AHeye T »w . u rze rav ł} .'* »ych :

Zieleniewski I—IV . . . .  48'>00—480C1 i ^ 0—V((Xi
!=egięls - I X ........................  2.‘30—2700 2t 3—2900
.rjenm ia — IV 302.-0075 31JD—? lła
Pocibk il ........................... 6 i0ó i. a  1-5350

ParLwozy f—III . . . . . .  1875—192& 20Óa—i0f>6
Gónta !—lll ........................  7->W(0 7275C
Sier sza I- IV .............. ;.45jo >4500 23000—26003
Tepege 1—|V . . , ,  .  ,200— II ^0 l ip ip - : r “>0
Po-.ki Mafia I—III . .  . 22M—2S-.1 2 iQO—2T5
Pokucie 1 . . . . . . .  2025— ̂ 50 » 7 j -4-,5
Oikos 1—I V .................................. 1K5C,j l 9Łrt0—197f-0
Strug . 65£ -£S0ę 6600—6750
Łyndykat koszykarski I—\y . ^ o  850- 325
Nicipclowski , 1 ................... ' .  2700* >800 2750 33B
1 łuszcz i  Trzebinia |—11 , .  1 Sj0 j 16535--,5750
5?oL .................... ' . 2ł?5—r2l50 2250—23uQ

lelttrowiłia Siersza 1-J|V .  i5UÓ— IW5 f 103—1650
mieló ,v I—II 3i5U—33fO :5— 127S

Krakus 1—V l ............................. Ś25fi—92 5 8303—3400
C* ićw  |—V . , ,  . . . 23300—23650 2:., 13—?„.00
Chybia. . . . . . 5 5 .  5I00J—51750 50050—52000
fi. P i?sęck i.................................. 15';-3100 3U-0—3050
Lud. .'ąktady Qai barskie,. .  . 2:310—23500 —

G IE J  D A  W A R S Z A W S K A .

W arszaw - . 13 m a rc a . 'P A T .)  G ie łd a . W a lu t y .  C y f r y
w 1ysiącae.:i. D o la r y  S t . Z jt jd n . S8ai)^-030(!. f r a n k  t lo ty
1SC1, iy u n ic j fr a n o . — śijifl, h o i i j  ^ ło to i ę  js30—1400,
l i r y  w ło s k ie  308, p o iy jz l  j  z łn fow r, 15000— i05fc, d n a r .  
k a n a d . 8BW, m l i .o n ó w k a  1000— 800, u n ty  - n c . < 1050 p o  
ż y c z k a  d o la r o w a  5 60 — 5640—56fli.

C ze k i;  p o lg i ą  U o la n / y a  347-i—: im . f f * K 9
369 1 tr z y  c z w a r ®  —  K04, L o n d y n  40i'<fl—808 W, K o r y  
J o r k  fl8 , P Hr y ż  !,b0-870. 8z w a ic r tr y4 ifllT ’A-1605,

B a n k  g w , » .  m t-  W u O - a M l .  B f . j k  Z w . Z ie m ią n  u f), 
C l j d c r r w  24COO--JSySO, C p g ie ’ w’32a -2725, i i i r e r
8uu00, P a ro w o ? ' 1900— ii i :  T ocis ., B l:>0- t,ł9 ł-6coo .

n ia  27000—28000- ^7500 t»-si)s 5403-a5M—52q«  Z icie- 
l ł i ę w k i  51500—41.000— ,W)00, s .y ra iti i iw  15 '‘i0oo-r-ia95ocs—
u a  w w , Pę ,i. aaas, N c b e i s e p .

G I E Ł D A  FHA KTTA .

P r a s a ,  U  m a rc a  (P A T .l !» M z y :  A m s te r  !a m  1*12, w»af 
lm  794%, C n r y s ty a m a  ' "3. K  ip e n L a g ą  C40, S. ukUolrr' 
90350, Z u r y c h  Uij, L o n d y n  ,ÓJ j  je d u ą  c z w a r ta , Nov.-y 
Y o r k  3523, W ie d e ń  4l‘7, m a r k i n ic m ie c . 792, P a ry ż  123, 
W ło c h y  1465/3.

ę iE Ł U A  W I B U a S S K A .

W le d d t ,  12 m a i ca . (P A T .)  I le  w iz y :  B e - lin  1550, B r u k 
se la ‘.344, B u d a p e s z t  Oiln, Ł  u u  3M.800, M e d y o la n  3n04, 
N . Y o r k  70.9® , P a r y ż  2842, P r a g a  2053, Z u r y c h  I z  2-}!), 

'o la ry  70.860, b e lg i js k ie  3Ź10, łiu łnrars’ : ;s  463,' d n i j k i ą  
11000, r n ą rk i n ie ia . 1170 >•» -iskn. FOhi/UO. f r a n c u s k i-  
2P8a, iip le n d c rsk if j 26»'l. p ło s it ia  . M 00, i ” ĘQ s low ia fiŁ » ,e  
869, n o rw e s k ie  9310, tio lsk  ć  71-84 r u m u ń s k ie  3b3, szw^edz- 
k ie  18160, ńzw « 'jc a r >kie J il3 0 , h is z p a ń s k ie  S440, czesk ie  
21)37, w ęg ierfakii B85.

p a n ie n  lc’ -if:yiao 1 a k t  pe : r e n t ą  m a jo w a  1 1® , a n  
r e n ta  1 o r . 1X00, r e n ta  lu t u . r a  1920, wesr. ł  ntrs k o r  75 r0, 
I ir ic r . k o le i p o ł. >17‘JOO, A n g lo b a n k  "01000, 3 a u tv  o m  
173300, B o d e n k r e d *  40:000, a u s t r . z a g ła d  k re d . ISCOJP 
B a n k  d i pqtsyt 65500, L a ^ n d e r b a n k  297000, M e rk ń lry  
170GM), U n o n b a n k  26S0W, B a n k  o l i .o io w y  130006, 2-\ac 
s tp i.sk a  I73ooo, K o le j ółnqfT>a  J57CJ0C8, T Ó w -feern icw -  
ce  KM IPL i f o je jn  p uB tf. 627(Kt0, K ji le j p o i i i f l i .  lUntfO A l-  
p i.py  62a30i h t i r r  u .  f l u t ^ a  52GOm)0. K r u p p  ?9t, '), H u t a  
P o ld i iiB5000, P r a s k ie  to w . ż e l .  18ó< c,:o , J ł i i i i a  183000, Ske- 
v 190^00.

A k c y c  p o ls k ie :  S i le s ia  65000, g a l .  K a**>aty  42()0( i. K o m  
p a s  2900(1 J-uincn  6S,)oo, b a u k  h ipo t-  232W), M r a ź n ic a  
1620^1— r  E a n k  d y s k o n to w y  22w >0, A p o lft) 880000, 
F a n to  KPSowo, G ą l ic y a  362iiClłO, g i»rszs ł l i  HX|, G o le szó ’ 
2I 00000, » 3 i t 1a n d  c e m e n t  1^02000', K a r t a  S k a  . i ł c .  
ri !i>G. eoK ’ «

G I E Ł D A  B E E L I S ^ E A .

B e r l in ,  12 rn a rc a . (P A T .)  K o ń co w e  n rs a  d e w is . C y 
f r  ’  w  z ło  } c h  p ia r k a c h :  A n  E rdan i >611, 1 uo .io s  A i
1 i 113Ę, 1 “r n t s e la  l f i t ,  C h r y a t y r iu r  6616. K o p e n h a f fa  
fi-184 ::z to  lim  l l f t a ,  H e ls i i ig lo r s  10ai. Y / ł. ic : .y  1746. 
L o n d y n  18005, N o w y  Y o r k  419, P a r y i  1666, S z w a ic p r y f  
7262, H is z p a n ia  5167, j a Hó n ia  1855, B e l -rad 553, J J ió  de
t___ :— rti-n łi*Ad tj-- ..AJane iro  615!), W iedeń  ___
S o f ia  S17, B u l  n re sz t 2385,

P r a g a  lś j j i ,  B n d a p p s z t  578,

r ^ E Ł D A  ? P K Y C H fiK A .

JSTSŁ tióT/toŚlS:
M e d v o la u  24,30 P r a g a  i6-*4, B u d a p e s z t  O0OS7f B o l ^ r a a  
r f l w u f i  - s z r « B . S o f ia  415. W ie , Q0031 » % !? «  psm  

SŻw aióarski B ankv e re in  no tow a ł dzlS n lee ficya ln te
® r a  s „ > 0000858- W OW łS, p r  le k a z  u a  B e i lm

slOOKT^— OóJSi z a  1 b i l io n .

Ł T E ł,» A  N OSV C ,!OKSKA ,

N ow y Y o rk , 11 p iarea  (PA T .) G ie łd a  p ien iężna . F u r *  
d z ie c i y. 4^2% przekaz n r  L r ” >51 P-^etaz n »  l-*1*1" 
dyn ja  60 u i  426, pi-zeta^ n a  l>aj, ii 333 prs n a  
Awisterdam  3,13, p rzekaz n a  K o » n t a «  ŁwS. pn iekaz 
n~ i  r£ gę 289, przekaz n a  B a rlit t 21—22 i  je d na  czw arta .

B Y N E K  .Vt W N O SC T O W Y  W  AM ELIYC E . 

Chleago, li marca. (PA T .J G ic  .da  :jjOżr,wa: ę ° ie n ic a  
»•>. m a j 109 .  Crzy tzv ’arte , n a  lip w o  IM  i  siedro psu W i  
k ak u ru d ^a  na m a j b9 i  jedn- czw arta , iu i lip ie c  89 i  
trzy  cz\łartp, owies n a  JjfeJ 47 i  Jedna  czw artą, u a  11- 

, G 4. i  s ieam  ósiiiyal!, sy to  u *  m a j 71 i  tr zy  ame na 
U p ite  72 i  p ięć  ósmych.

G ie łda  z!io>.owa: pszon .sa z im ow a  lo ko  124%. pszenica 
twi.*.'da - ń» loVo 186Vś, k n k a rad za  foko 95 i  je d n a  
czw artą , n ją k ą  sp r ing  w ’ ieate cla ‘ra 510/550, fraen zpo 
żowy no s.ontyił 15. t  sch t ybożowy uo  A n f  i i i  i  szy i.
9 pensów.

B Y N E K  T O W A R O W Y  W  A M E R Y C J J ,

K  iw Y f r U. G ie łda  to  rurowi srebro zagran iczne  64, 
m iedz e lektro litow a l i —14 1 je d n a  ósm a, cyna  58.25,

..................... sinaloo 1210,
na  a u j  wf 2,

o łó w  977, c y n k  655, ż e la z o  2250, b la c h a  IjSO, s m a lo o  1210, 
oI-jj b aw . { m a n y  5 979, o le j b p .y fe jn la n ^  n a  .n a j  98Ł  
n a f t a  w  bec  k ^ e l i  1705, n  f t a  w  t a n t a e h  t , n a f t  1 t a n d
W Ł .ts  }1, n a f t a  c r a u i t  ja la n e «  4u0, L i k ie r  c e i it i- y fu g o w y  
n ą  saarzf ió  542. n a  n>»J U 9 . te i p n n ty n a  01, t e r p e n ty n a  
ii£ iv a "n j i 941/ą, k a w a  lo k o  16, n a  n r .j 1465, U a l i p i e c  19, 
u a  a  iz e a ie ń  1372, u a  g r u d z ie ń  1340, n a  l  i ia d z ip - n ik  13pl.

G IE Ł D A  M E T A L O W A .

I,on i' ̂  n , ^  mares. ( r AT .) Metale. M le d i za  gotów kg 
ti i  trzynaśc ie  ezcijna_.ty<:h, m ied ź zo tr z y  m i,:s iąc« 69
1 p ięt Żsp iycl m ie d ź  e le k tru ii , jw a  74 'i—74 i  » jzy  
szwa’ e, uiie i’ i best solect 71H—71 i  tr zy  ■" wartfl, n ‘ip<14 
stron sńcots luO, cyna  za  gotóiffko 297 i  eiedrr ósm ych , 
cyna za  tr zy  m iesiące 296 i  Si94m  fa ipy ch , o łów  p rzy  
okazan iu  89 i  Jedna czw arta , o łów  p óźn ie js zy  SSMi. c y nk  
pis,y oł ' ri ir  S5 i  p ię tn “sSeies zesnassych. c y nk  p6- 
źm e l- jy  36 l  fc Jo4  ćpiuA. iu in ln ia m  i .-ajo-re 120, a l  1- 
m in-um  ^agr^ni<szi 12i, an ty m o n  59V2—60, b la cha  b ia ła
2 i  czto iy  szóste, rtę<i 10 i  JedU j czw arta  —  ijo 10%, 
n iV ie l lu  , n ik ie l n a  dostaw " .iK . w olfran* 11 i  je d n a  
szósta, p la ty n a  560, s reb rt 7,3 i  t n :  ozwurte, srebro u a  
dostawę 33/4, złoto 9 i  RCpść dzŁowiąt^fcli.

Zapisy na ^ank t-oJskl.
W o b e c  t e g j ,  ł  o staU - .m eg> , te r m lU Ł  in b u j r y p c y i  

s j ic y : B a n k a  P o lsk iesre  n z os ta fe  j u ż  n i ą  w ie le  w ig e e . ,  
n i ż  ' d n ą  ty g o d n ie  —  ^ n b l jc z n o ^ ć  z a is z y n a  iy ie s z y ó ,  
a b y  n ie  ij„ ..o .stać n a  lo d z ie  1 s u ł iB k ry p c r a  o ż y w iła .  
W  k r a k o ^ s k i t r  I d z i a l f  P .  K .  K .  P .  w e  w to r e k  s u b 
s k r y b o w a n o  TJ i , j  i  B a n k u  H o ? 1 i r *  1 100 p e & p r  
d n io , w  t e m :  a r .  K a c ’  a r s k l n i  SŁtiŁk, p e r s o n a l f i r m y  
H a w e łk j i  p r z p a ł o  50 s z tu k , K a r o l  Zarzec] :i z  J a w o r z n a  
i  ą p k  Z ie m ia n  JO oZ tuk , Ł:a h .  ^ ł o d n i ń s k l  5 s z tu k . 
W e  -odę 13 i ..z tn k  z  B u n k y  j  tłe ie j  (100 8 .  A- 
,,{ Irs u s “ ) o ra z  97 s s t ą  b e zp o ś re d n io , w  „  P ia s e c k i 
25 s i t u k ,  l f W a r z y  k a  tp a d k o b . i i i  s z tu k , M Ijsh . >ec , s k l  
15 « z tu . i  i  t .  d .

W  donn B  B > o w r»  BoŁwr o h s t r y t  »w  tio 'ow ych 
k i l l  adzieb iąt sztuk , w  Ł  a j p . G tit«  i  Ibk ' u, .tary asa ze
5 u groc! 25 s itu k  H . ;J( maelsoft 10 sztuk  i  t .  d .j ia

o n ie c  te g o  . .  g o d n Ja  ztp  w ie d z ia n o  z n a c z n ie js z e  sub-
skrypeye.

W  B a n in  Zw iĄzkn S r  tek zaro llkow ych, oddzia le  k ra 
kow skim , g d z it , *nistji| pra«w »4nie m n ie js i eubskry-
i ”-ei, dotąd . »d; t ł ,  j  W , w tu k , w  tem : po $ »ztuk 
p ro f. Igrn. ( anow ski, C . Smleoho^-ski, D r . Ł r . K u 
śnierz, S t. B u rtan , K a ro l S t n  «iłko„ sk i, ła n  W rób le 
w ski, ' t o n a  5 ir  ń  l, Jr. Wł-.d. Ma.-okowski, po
10 sztuk: D r  Fel- Sobole »siki, JJuphal l  łeŁv jisk i, K . g a 
chowa. Osi w bsk i i  M al aa fs cl W ito ld  T ruszkow ski,
6 p z tu i J a iu b o w ic a  1 I  tn tiew ios  1 t .  d . S i leży dodaci, 
ż< B a j i  £w tazku  (centra la) subskrybow ał 10.080 sztuk  
akcy j.

i i r f o ś f  obiegowa banknotów w P tó c s ,
Wynosi i2 frasiikćw złotych na gfowę.

(Tęlefpąęfn o(l na^ego horesp ićłmta.)
Wirsa?wa, U marca ("Wir). Wedle ijifc,7Bacyi u- 

rzgdowej, waiicść obiegowa Lmkimiów w Polano 
w dniu 31 grudnia z. z. wynosiła D2.000.00G Iran- 
ków i !o*lph, co siQ równało i  irankom sJotym ca 
IjfswĘ mit^kańc i. W dnm 1 marca olieg b a nkn o t w 
zwi'; ;ył się do sumy 307.080.C30 huukćw ziotych.

c z y l i  do IŁ ' r w k ó w  i J ły *  sa oł<w«, oo w y w r z ą  

k o r * y « U iy  w p ły w  h ł r o z w ó j  ż y c i a  *Bspodara*«80 w 
Polsce.

Ża,snacz5fć przytem nalepy, źe opiegowa
bankrotów na jdows mieszkańca Polski jest jessezp 

i .  a i i  w  p a ń s t w a c h  o S c is u n y c h .

Zmierzch „czarnej giefdy(i.
Wie ssigrjfWia roli w  ScssESałtowawiM sJą N «re $ w -

(Tde jonem od * assego fsarespondenifi).
ZjawjsŁo to jer. terr.fcardziej il .aiakte^siyerae, 

iż w os* itnioh mach wsEmfiol eifl j apyt na waluty 
tuce, wbiur k poswoleui a pabywasma tych r  jut na 
zakrp akcyi Baulrn PoWtjes*. oraz z o*odu oży
wienia w prmmyrfle włćki-niczyin. Kio wywołuje 
iuj lnie swyżki walv t wysakocennyioh ujawniona 
w ostatnim czasi* d di^olaość niesuenftiogo Rciahs- 
lanku, któr, usiłufp olmiSyć e ark 3 polską i 'tank 
francuski, skupując sr 1 'piaoe vl« Katowice i E^aMw 
funty f doif y. Jf

Warsrawa. 13 marca. (Wir.). Po ■uaiąCTitciu zii- 
pefne] sisb^^sacyi marki podklej, świądczy mtęd?.y 
inpymi te, te od pewnepo izasa t zw. „caarna 
da‘! nie jdgry a najmniejszej roh w l^sztaltowapu 
siq kursów watat obcych. §urs Ąolara podleją miui- 
malaesuu wajariu. a nitowania nie urzędowe w 
PMiówułiniu z urzędowemi, nje wył-zap żstlaej ró
żnicy. albp jest opt bardzo ir.alą, i wyn ka raezej z 
uwzłłlednwniu, pruvv'/yi, .ikij przy sprz< dąży wa
lut daliczają. bwii

Lk jfJ S4arod6w s S w ie rJa a  s ivą  filekamiseftencyę w  s p r a w ie  G d a ń s k a  
w  p e js fę . — P .  Sab*?* |:ą«Są,„ „s o s e ls tw a  g d a ń s lfię g o " w  W a r s z a w ie ,

(Telefoner, oci naszego korespondenta).
Warszawa, 11 marca. {£,] „Ruryer Warszawski" 

donogi p Cijaswy pod d^tą U hn}-: Ds ś̂ ppałudmu 
ambasador Cuiaoc-js de Leon przedstawił raporty w 
sprawie opjcki nać* inJeiiJini ofeyw»&3i pda£ Uich 
w Ppiiscp, Zgodnie z życEeniejn ^oalą M^munta, 
spr:\w" prac! »z«K3 Uq̂  isyi, _ ceiera ustalenw, czy 
I»flu posiada l .jipcl jnosę zpijnowania '4 nią.

A m b a s a d o r  y u i n o n d j  u e  i e o n  w y r a 2 ł  n as*  ;7>nie 

p o g lą d  n a  s p r a w y  g d a ń s k ie ,  ri icQhj<tte p o r z a u k ie m  

d z i e n n y m ,  a  w  s z e c e g W n o ic i  a iw ie j d i i * ,  te s i i « W »  

p o ż y c z k i  R a d y  p o r t u  p s t  u i e a k t u r ’  = , w p b e e  p r z y 

ja z n e g o  r o z w a ż Ł i u a  p r z e z  r z ą d  p o ls k i  s p r a w y  j in i t n -  

s ó w  l a d y  p o r tu  

W  d a l s z y ! "  1a M S i s tw ja s ^ s i J ,  | «  U ig p  F = J o f i ć .?  s i ą  

f e s t  k o m p e t c v j i ą  d o  s a io s o n a A ia  fc ." r p i ^ w i  op iek :'

n a d  obywatelami G d a ń s k im i  w Polsce, pcmev/aż to 
PfifekiBCZa zakres protakęyl uf zielone) p îęe Łiofl 
HatoSów RdsićskowŁ

Prezydent senatu gdańskiegi Sahm, żądał -aiych- 
miastowego filitlwiocia sprawy poś 'czki, ora* od
dania komisy j?TavT,ikćw kwestii obłoki nud s.’aa- 
suozanĘJui w Pukcc i domasmt się ntT̂ orzenia w tym 
calu foselsiwa polskiego w Warszawie (!!).

Hefprent HuiiJPSibB uo 1«bo- popie ny Pt&T IW* 
sla SkiiEuui-i, ’ aopouow«l luzeoiwku tąda tu -5uh- 
W . R di Ligi m w dą nad żądaniami A «a tfo 
porządku dziaunego. W ten BPv,sób spja'7y Gdańska 
1 alj iwiouo catkowicia w myć tyczań deleButą po«> 
skiago, kUry =Lkffiłd0waf w zsu^dku u, iszczeaja, 
Gdańska-
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Delegat fe a ó s k a  w  polskim konsulacie.
Gdańsk (PAT), W wykonaniu pol.iko - gdańskiej 

konweTicyi (art. 3) zawartej w listopadzie roku 1920 
delegował , iena > gdausir do kon$t !aln pols&Wgo w 
Hamtrarsn, jak donosi tutejsza prasa, starszego radcę 
rfcąckróego dr. Bettzneza, Łtiiy będzie przytlaielou/ 
di wgponuujnsgo kbnSulatu. W sprawie cbradaema 
(ialszyrl; stanowisk delegatów gdańskich do konsu
latów polski -h, toczą się rokowania.

Skład komisy!.
Genewa. (PAT.' W  skład komitetu, od Mtyepn odo 

słano pjsrawę ochrony oiganięao$i i  u^ywateti silaii-

skjcłi w Polsce, wesz’i pra ln icy  delep icyi iiszjiafi- 
skvj i  szwe&zk ej. Odnośny raport prawnicy przy
gotują, do 15 ma;a b. r.

Kcnfere^ye p. Skirmunta w Genewie.
Genewa. (PAT) Minister ?Łimunt odlhył kopferen- 

cy i  przewodniczącym Rady Ligi, Granim innymi 
delegatami? między nimi z .ensozera. Delegat Polsk. 
wręcsył pr?e.vo hucząc >mu Rady Ligi Guani‘ea»a to* 
tę w sprawie jmisn dodatkb ,rych uwaraswy. w pro
jekcie k m encyi ula Kfpjpri”

in terw encja Mac D © ^a!da
w  s p ra w ie  "■ b l u f f e m !

(Telefonem od nasseęo korespondenta).
Warszawa, t l  marca. %' Odnośnie do kolporto

wanych w kołach sejmowych pogłosek, jakoby p*e- 
nłier t^ iM d  w rozmowie z nostem polskim &Jx« 
muntem poruszyć imał sprawy autoncjii dla Mało- 
nolfii mcaradusi dowiadują się pisęha warszaw
skie ;o źródeł absolutnie miarodajnych; że cala ta

wiadozno£ć jest bluifeir połitycm^m. -ia którym nie 
ma słowa prawdy. PcgScskj powvższe kolportowana 
są, jedynie ze wsglę^iw wewnęSrj-ut - pdii tycznych 
przez posłów ukrai iskich, a od 'nich przer iKnęły do 
pewnych m?i(i adpowieJ-dnlnycii sćł poliłycznych, 
skąd przedostały sie do prasy.

Taryfy kolejowe w Polsce
3Ę Ti 1 2 razsr n i i s i e  r. i  m  g ra n ic ą .

H cl etanem od naszego korespondenta).
Warstwa, t l marca. (Wir ). Wykaz pc.awaaw- 

czy ofpłat kolejowych jsa przewiń rcrwajci# wyka
zuje, iy opłaty te w Polsce sf o w*ele niŹ35K, luj w 
Niriii asach, Czechach i Austryi.

Oly przed wojną przewóz 100 k<" na przeslrzein 
100 kim. 7xi frachtem pospiesznym koszlował 2 fran
ki Si centimów, to obecnie w Potecc wynosi 2 fr. 61 
cent. TT K inwwa zaś taki przewóz wynosi ibecnie
5 frank Iw 80 r.mtilEów. W Czeohich 7 franków 50 
cent W S.mb7 i 5 Łrpików 28 ccn^raów. Tenyam

mn:pj więcej ętośnnek IMsieje prry łctwa-
row zt, fraatitftqii z^ykłemi.

ZwifciJ na to jwjgę \/ swoim gprawpifl&niu o fi
nansowej eospcidnnje w Poisc*- ^ouiaiutloi Tomag. -wy 
kszując słusznie, i i  2 i i-ól rascy riisza n il w kra 
latb. oi snnyc-i taryfa kolei®—a, mnsi wpływać n- 
' unie na goŝ .-darke kolei ^afestwowyr1  i w tw W  
deficyt, paraliżujący zasadę <5amowvstarc?alaości ko
lei. Informa?ya powyższa pochodzi ze żrń^el nrzę- 
nirwych.

Skarg5 niemieckich posłów są ńściem n!e uzasadnione.
Warszaara, 'i'A'l'). W  odperwj^ai na jdeipelacyę 

posli. 0aczii i towa'r,\szy z klubu Zjednoczenia nip 
miecl iegi w sfray/ie niemieckiego sw.kolmcwra pry
watnego w Pcijnaask. ;ra i  na Pomorza, minister wy
znań religijnych i oświecenia pi'blicz leęo trz^ f̂a} 
na ręre marszałka Seima p»sno, Przed;.taw;3]fbce i- 
śtotny »tsn rte _zy. Jak stwierdzili sam inU pelin- 
cj, wyissae nieniierkie szkolnictwo prywatne ao k̂ ń- 
ca u b ^e ło  rfin szkolnego, cieszyło się rozl jritssi 
i  byfo dla ladnofci nieKitr-kic') wystarczająca. Co 
się zaó tyc?y zarzutów, /e kuraionra szkolne w lo- 
nnun i FozE0i'.sk: 6Q wyddły To^oriądi^r^a ogra
niczają^.: ?1bo io«bijajSi#fe zunełaie śżkolnif-łwo, tr 
int^rpelaaci nie prtytoc-zyli ^adnefio *eeo rodzaju

-onpoisądzsnir władz szkolnych i  rieczywiSfcie nie 
wydały one zadnsŁa takiego r„srpoxza."lze’iia1 gkiero^ 
waneco rfzósiwko szkolnictwu ruBmiec.'t.emu i nio 
są t> ż raini«ter twn znano wypadki, aby odrcp™!ano 
aralio ?, % icdn:,»jw państ”  o fych zaklad,>m prywa-* 

nym, ktćreby wykazały się odpoyriodr im i wania- 
kam'.

Wogóie za& należy sfw iw tó^, te tm rafcwya Wf- 
«aiań kio i ^oinorsSie oia';za}a 7s?ystkfe szkoły pry
watne np.iciyttj opjejią, dążąc jednakże "lale ’o te
go, aby zakłauy p, yw itn" nie stały pod względem 
«ano£ri tankowej mzej od pcBlicŁjyoh,, aby kiera- 
wnicy i ranczycietu s^kćl nie^eckifh władali języ
kiem urzędowym.

p rze c i w w y i o M m  o p t& ito m  p a s i ^ o ^ w i r m .
(Telefonem ot? noszigo korerpwdenta).

Warszawa, i t  naarc-ł. (Wir'1 Na posiedzeniu iej- 
n jw ti łcojKiByi budżetowej po  ̂ ekretarz. stanu mi- 
rustrr-stwa spraw wewnęlr/ny:h zawiadrmi*, że na 
skutek wdrożonvrh doch-<dzeń fnnkCiO’.arviisz po- 
iicvi lwowskiej Ł  c.«'i został zawis&zony w nrzęde- 
Wanin a, jiówodn ?arzntn wymuszania *czi:af na 
aresztowany jh za pomocą tor?c'. O wyn. ku dalszych 
dochodzeń ministerstwo poinformuje komisy?.

Pr2\: pbzycrf prelimiisarza minister.' w*, spraw wi.- 
*ńel -jifch, dotyczącej npln.t paszportowych, '-oseł 
Ros™ srin ko’e /v(!c\v--k,(j) wskazał na rózporza- 
(i2en:», wp'f*va^mające niebywale wysokie opłaty pa- 
npotłow. za/ądal od dplegata, rzą^n trrj?śmeń, 
ua iakiej ^odstawia lirawntj rozporządzenie ai? to 
opiera.

Delegat rzęiltt oSwiadczył, ;>e podstaw? lego toz- 
poraądr.łn» jest cchwała Rady mlnistriw.

Pofa-t RfcHBLBiut w T>dpo\”i»d2i w/kazał, że idspo- 
rządzenie taWr może się upierać tylkn na nstaiyie 
seimov sj, a-.ju na tosporzaflzmin prezj Aenta n??- 
csyptŷ % ilsj w powołaniu się na ustawo o pełno- 
nioomctwacJ!. Dl«ł zndemonsti-owat.ia przprńi lemn 
ruzpofządzeniu, in?wca w'nosi o skre l̂nE.e jeiinago, 

w josi-wcy dirfe(>t’f‘W. Wywody do Ti Róc- 
inatlń i poparł poss'1 fsW i .Wyzwoleni.* , lamn J&-

sk? (Etah Duijnnowiczs'., Prujut (T. P. S.), r̂ erłflfer- 
tyfeki (Z. L. N.). Wn,iossŁ posła Bosmarina nchwa
lono jednomyślnie. Delegat rządu cdzieli w te;' -ruer-e 
dalszych wyjaśnień jutro.

Co do cpfcdt za uvwed? ogonowe, nchwi.lnr.o ra 
wT.iósuk posła. Pitka (53 głosami przec.w 12>, skre
śli pozycyę dochodową, jako uemcnsfraoyę z •ovn- 
d<t 5 ’kk.nowania Ituśnofec, t mcmianiaml sie dowodów 
■„sob’stych.

Na wniosek po<Ia Wiszniewskietio (Piast), wyło
mom. podli" u  s, p., ńtóra ? tabu ■- “nłalntói nad-

ycznjnpno k< misarza dla xw, !czanir iro*vfta 7.
Ze str&ny białoruskiej i ukraińskiej łożono wnio

ski o charakterze < laraonstracyjnym, domagając si? 
skreślenia iunduszu dyspozycyjnego nmistfrstya 
spraw/wewnętrznych. Posłowie Chądzyński (NPR)
i Praser ',P/5S)> zgłosili wniosek analogiczny z tf-m 
alCfłi umotywowaniem, że w pa;ds!.wic demoiaa^y- 
cznena, ministerstwo spraw wewnętrznych rozptwzą- 
dza innymi sardkiuni, aniżeli to, !dóre daje funOUm 
dyspozycyjny tiewica iaaŁfjitała odrębneno jiłosowa- 
nia nad eboma wnioskami zr- ./s>r’ęi' n na rfSne ich 
umolywowan ;a. Pr^ewMfilfeHc^ S&kcMinta nie 
godził się na fo, ptjcaptn w q^orewmli> ołja wnio
ski upadły.

Przeciw lalszernwP°Mffiani£kar w wtoki
wjrpowiedaiaia sl€g 6c«scm«jya skarbowa Jednomyślnie.

(Telefonem od norze go korespondenta).
War*zp.wa, 12 fflaroo. (WtJ) Na pasiieŁ w Ij Komi

sji skarbowej vttM  pofz&dkdeif obrtui ŹOml głos 
posrł r-os tic Koło iydowsfeie). _ powodu ratgoiią- 
im ń a, Prt zyaeota fteec*> pospoMej, mocą którego 
nrdwy^-szo *ip stu iVk* p-oiiatk^w skienis* tnych  w tex- 
nunip* łłatao»d o pół procent drieuiue. Mottcs. *v\' rn- 
a l  whitite śk ustawa c *• łnom«<sniet!tamt dajti ma. 
wt. p<rlw^*»wni;' stawei d a tk ó w  hejęs %rct. sień, 
ale ii« npm-nif do podwyiwMiia kar »a a<vh4£e 
ł.Vw4!ęV-y'Sse<»5 iairy o 15 proc, wsiZ 7. (wrao1 icyrr^

7 ptac., cz.m razem 22 &?f . ;Vs!, pr2SK\ią®n:erie stru
ny. Nie nalefiy niszczyć pial iików materyalnis, pyż
jeirt ‘,0 jednocześnie siis/jczemem oijek! >w psdse kb- 
wvxh.

Mówca wnosi o nezv»anie ministra <dr“ ha na na
stępne psi^dz^nia komiki •ikial'Qwe> celem ud?.ie- 
>enia wyjaśnień, ia jakisj podstar spr ̂ udi wal 
wydanie r- sporBĄdzenic 1 dnia 17 lutego i feetooeze- 
«n'e, „;efcy przedstawił "iły pla» raf«)my walnto- 
wej pWsstżii Z Ofacatanu: TR^bi)C>®^iłi“tni Ra

dy mjristrów i w pwtaihi z uchwalić sio maj.-jCern 
proji ktem ustawv «> przedłużeniu mccy obowiąaęi!? 
cei. nst.iwy o obuci., walutami wewnąbz kraju ; 
prani ca. Kotn'«ya uchwaliła wniosek jednoia -61a[s~

Następnie uchwaliła '-omisya wniosek posła Howi' 
cbie^o (Wyzwolenie) v oprawie wypłacania smer»I 
tur pracBWnikom państwowym, a dalej nrzyjęła J"
wiadomości wniosek komisyi przemyslowo-handK 
we- w spraw s opłat za nadanie i wyłączności Bór- 
nicze.

Na podstawie referatu posła Byrki (Piast), 4ajat 
wiono następnie piojeki ustawy o przedłużeniu p-1. 
nomocnictw dla madstra skarbu do regalot ania 0- 
brota waintami w drodze w sporządzać i\a podsij" 
wie referatu posła MicjŁalski ̂ no, uchwali ino projekt 
ustawy o ^piatach \L kart do nr? na rzecz Tc-wa- 
rzysnwa Czerwonego KrzyJa,

^.ier.i ir ,i?  wie>Kopo2scy v/yjaśnia)g sm?®

5tan3v/isko wobec srsbskrypcyL
(Telefonem od ntkeego koi espond^nta.)

Wan^awa. 12 ma™a. (Z) „Dz-î ń Pclski** «-<Mn 
agraryuę^y p'sze: Wczoraj ukazała sic w djieńni- 
kach natatka o cbaraiierze polurẑ dowyrn zawici 
jąc„ info:mr.cyę doli ^ertraKiacyi wsacajtych
jakoby przer iemian wielkop«L^*ch z mir istoi ih sa 
skarbu w sprawie wywosm zboża, a w zwi^ka * 
snbsl r»  y4 na aicvp Banku Polskiego.

NtóaĄa ta zawiera powainy zarzut przen'17 zie- 
miai.mwp, które mia!o radRi,«rrn 1 j o*tawić warniki 
barńzo niedogodne dla skarbu imAstwa.

Tyroczsŵ m jak się oYizsio. wszystfeo to fest nia- 
.aotLu-. * istotą rzeczy i 1 lolatka ow? dostała się 00 

pr?" 7  przes i>cmT!k»,

Badacie za?!r lisfojsadGwirch,
(Telefonem od rnszego Korespondenta).

KTarssi^a, 12 marcv (S) Komćsya seś-̂ jwa dla 
b̂ajdaain. zajJ. krusowsJdcŁ, btuTsmwcjdch i taraow- 

ahicJi, o d b ^  Ć72& posrediTonic na Jrtórem zanoiTnaja 
się z afctaam ru i pipraw i”w n. i miru sproiw wojs!-.
. po dyakiuisyi poufnej postanowiła wyjeohftć 28 bm. 
do Rom ł”,',ra.

0 ujednostajnienie postępowania karnego 
w sprawach skarbowych.

(Telefonem od naszego korespot lenta.)
\trtrnzav ■, t l marsa. (Wu.). Bada ministrów ni 

osiatakfe posiedzen>i «Ttwie"dziła prrł*>kt u«tawy o 
karaniu p’zerfęps,tw k r̂jowTrch. Proiekt ustr.wf 
wnieść sie ma:r?,cy <V> Izb pra^Miwczych, niednn- 
st»j"ia dla ralero paistwa pert^p^wanie SĘdowe- 
eAmuiistrr î yvne w sprawach r.sar»ewTch.

Zasadą projektu j‘.at, ż.̂  - *zj „.kio przestępstwa 
skMr jowi podlegają orzecaimrłwu eądn z wyiątsier 
gdy podle^^jąc^ kar -e grzywny wyrazi zjod.- na p< 
stępO!war?e adm nist^acyjno, lub, ędr dobrowolnie 
się podda karze, jaka za dane 'irzester t̂wo JoH pr?'1- 
wjdzJana.

Wprowadzeni* roowoi nsta^ry sn>ow -/hi: zniesie
nie istniejących w b /fym zatorm 'rrstrynciim u- 
r̂ cdn i szych sedów skibowych przr wftdzaeh SK>- 
flatk~wrch, oraz ujodriostami postrpowańte o P-ze- 
stęt»tWadi skarbowych -ia teren: e c&>? Rzeczrpo-
SBWJiWj.

lada $ 3cz^h? *1 P. R.
(Telefonem od naszego kor ?spond~ita).

Wijssaf-y, 11 marca. (Z). Bada S’ czelna NPB. 
obral^ala w Warszawie pod przewodnictwem po
sła Popiela- Rrda przyjęte szereg rfzo'ncTi w zwiąn- 
ku s ob«<m4 lytuacyą yosp«dr^csa.

îci roboty Besarabowei.
(Telefonem od nasseoo korefiperde t̂a}

Łwćw, 12 tnarrsu (A) tłorawa J  ̂ objęła,
ikfjgiffm «R*rych m ôresftw ifrrmiai i Przemyj. 
-"jformują -Tas^o fcorespoKwie iU’ . proces Steciowa, 
żo^nieraa wojsik jiotesjch i aTeszfawrtu&i w Praymy ’̂1' 
Cknuńcy jeaac;* przed wykryciem <i£etr hmmwJK 
9to)fł — wytaŝ a-ło Sledaiw*} — w lącsnodci s E*" 
sarabową.

Kruszewski poszedł do Kanossy 
boSszewlckiej.

Ufiiiscawa, (AYP, Wcwfoig TifedoirrioSa!. z Kijorr? 
pa 6-letmm pobycie na eamgiraiC7 > przybył tam ler ’̂- 
wOLBinząuy iJcr«.i#-skiej BaJy centralnej, _ pr»! Hrn- 
-jfoweki- Hmszowf i o&wńâ bzył, ie miflrars * «• 
OH'-*** z uwagą miedza madomońci o odbudów 
kratu, a siwlaczcii o i -^ykp îje cor «
sdlnieja.̂ 9 dążenie pomotn do itraju. OSw5sdc®®Jt' 
=iwe Hrwszjcr^ zakończy. o®uą wycieczką pod adre- 
a&m rządu polskiego ii. jeno «-»o*ninkw d* tTk-aificiiw w 
3/liiiopolsce ysciiodniei

==1355

Poprawa korsu franka . .
.na g'efdzietparyskie|. 

Taty*. (AW-) Skutkiem enerFoznych zarządpń 
iĄdu i akcy: „B incjue de France" na tutejszej Bsc * 
izie nasranilo Ie-;kip poirr^zenla “l-«»rsn frau..a. Misj
nowicie w obrotach bankowych płacono ’
■'dy popr"°dnio ostatnio pocono w Łodygi" 
tunt, a w obrotach pełdowych płacono w Jw O J ?' 
ilntrio .! 15.20. Do.»r nolcrrano i7.05, noprzee*310 
2{B.0S.

Sebinsf belg-jski utworzeiiy.
Bruksela CPĄT) Gabinet został tóicyalnie i* « j j  

Sytuowany. >kłada się 01 z saficin katolików i l11?1 
liberałów. > 

„  --- o---
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Senat zada zasadniczej zmiany
politygti wywozowni.

Wir 5z nrofuHo* rolnych i zniesienie opłat wywozoweh. -  
O czynny bilans handlowy. _  S t a n - w ls k o  min.Wa r r t n ic t w a .

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa 12 marc a. (Wir.) 'enat rczpatryv,ał 

dziś baHzo Bmntowme wpięski k.ubs Piasta i Z. I,
JI. o przyj* 0 * Pa®r«i rolnictwu. Senator Szr'- 
arzyfis- i (Ch. L.J przeiistakił «r tej mierae mol y w o 
wang rezolucję, wzywającą r/ąi

1) ASeby zezwolił na wywóz za granicę produktów 
10lnyA. a mia owici- nadmiaru zboża, o ile mo
żności w post ci Trzetworów, il mąki i innych pro
duktów jak faj« drobiu i świń, te ostatnie w miarę 
możności w postaci kon erw i wędlin

2) Ażeby jliiiży ł do opłaty ŵ  wozowe od zho- 
ta, • lóre ma być wvw>ezione na spłatą podatku ma-

3) Senat nwua dotychczasową jiolifyfcę gospcdai- 
e*ą za J)|ze4yfl» czasów wojennych i wzywa r7ąd 
Jo opracowania odpowitanich przepisów, umożliwia

nych wprowadzenie do życia gospodarczego wamr.- 
Mt ^racy ■or»ti.łaei> przedewszystkiem do nąunię- 
cia przepisów v tr .dniającycn eksport przetworów rol
nych.

Po przemówieniu senatora Boiaaowskiego (Z. L. 
tif.), jenator Buzek (P. S. L.) zwrócił uwagę na to, 
ie od czas* i^zylączenia Górnego iJiąskn mieliśmy 
czynny bilans h milowy, tylLe do styczr*a tr. tj. do 
chwili rozpoczęcia asnacyi, Odtąd bilans staje się 
bierny.

rzamysł mógł etgjiortownic w okresie spadku jiia- 
niądza, gdyś utrzymywał na to 4 premie: pierwsze 
zarobi* robotniów oiżize niż ;a pncicą, 2) niskie 
tary*w ijofejawe, 3) krei jty w markrch, i) niskie 
podatki. Tg prenue znikły w okresie ustalenia sie 
wartoi -i n rki.

Ażeby zaradzić bierności na&zayo hilanai}, jedni ra
dzą obniżyć łaryfy pr-e>̂  ocowe, przez co zwiększy 
sie ekspor. ir.u ojbeą podwyższyć cła, a inni zmniej
szyć inif. irt. Oczywiście pierwsze jest sprzeczne z rą- 
cyą ministerstwa skarbu drugie mogłaby raszki idztf 
zaspokojeniu ważmch potrzeb kraju. Mówca konklu
duje, że a! tywność biUx«u 1 anfiji- ,/cgo na!efy rato
wać nrzez otwarcie granic dla pjudt.r rolnks /eh.

Na&iępmt przemawiał senator Osiński (Wyzwole
nie; i Eter’-! (Z. I W.), a potem zabrał -jłos minister 
rolnictwa Janicki, który oświadczył się przeciw cał
kowitemu zniesieniu zakazu wywczw i wyraził po
trzebę zastosowania BioScdy stopniowania.

\TnioŁ ;k referenta f tz fięty został w glosowaniu 
prr?z drsT7i 29 n?0f uni przeciw 24.

Następnie I?ba odmówiła źądr.riu sądn krakow ■ 
i ki ego wyśnią flęnatora ufać’ era za o irazę taro1 
tej?,ze jo prolrataiora.

Następne posiedzenie we czwartek 21 bm.

0 ustalenie cafoksilałtu polityk M M
wobec Niemiec.

Komftya zagraniczna ^chwa^ła ratyfiiiacyę tralftatu w
(Telefonem od naszego korespt identa).

° rp n n a in .

Warr'aw'> 1S marca. (Wir.) Na dzisiejszem po
siedzeniu sejmowe] komisyi zagranicznej, posłanka 
aoKolnicka (Z. L. NO wygłosiła referat w tnrawie 
-ydalania robotników polskich z Niemiec. Fanie, aj 

w referacie tym posłanka Sokolnicka omówiła cało
kształt stosunków .tclsko-niemieckich, na wniosek 
posła Barlickiego (P. P. S.) dysknsyę nad tyir obszer
nym referatem odłożono de csacp o. rladczenia się 
ze strony rządn.

Posłanka Sokolnicka przedstawiła nadto następu
jące rezolucye do uchwalenia

1) wzywa się rząd, ażeby opracował program ca-
<ształtu polityki państwa polskiego w stosunku do

Niemiec.
2) Ażeby w odpowiedzi na i sur wdnione SKartii, 

wnoszone przez ŃiemcoT do L iii Narodów, przed- 
}?*ył Lidze Narodów, jak Niemcy, obywatele pa, iV ?a 
polskiego spełnia ą swoje obowią ;ki wzwlędem Polski.

3 Ażeby ia  k tżde wydaleni ojywatela polski®go 
z hiemiec. jak wo^óle na wszelkie nadnżycia rządu 
niemieckiego i podltjych mu 'władz odpowied iał 
dtychmiast i bezwzględnie retorsyą, nie wdając się 

w żadne pertraktacye i  rządku nie.iiecLim, ponie

waż ty"ko takie po3^powanie będzie zdolne położyć 
k_es gwałtom p jpdnia 171E w Hs ssy niemieckiej 
na obywatelach Polski. Rząd win en przytem nsnwać 
żywioły v rogo usposobione wobec paistwm pc akiegn, 
stojące na przeszkodzie normalnemu ust' unkowaniu 
się ludności niemieckiej do Rzeczypospolitej.

4) Ażeby -organ ■;(,wał niezw’ icznie >iyitem zbii ■ 
rania ur: jde^ycb. wiadomości, uający władzom woje
wódzkim i ministerstwu spraw wewn. pogląd na wy ■ 
siedlanie Polaków z Niemiec.

5) Ażeby zorganizo wał prędkie oncr*itrowanie ir 
Poznaniu i Toruniu T sakói, wydr ‘onych e Niemiec.

Nas tępnie poseł Dąbski 'Wyzwolenie) wygłosił ry- 
czerpujący refei U o ratyfikacyi traktatu w Ft. Gm 
A lin. Traktat, .ak wiadomo, aie został przez Pclskę 
dotychr as ratyfikowany, dlatego, że uwzględniał w 
bardzo nieznacznym stopnin interesy roi: ie na te
renie byłej dzielnicy austryacl ie,, a głównie pomyśl
nie 1 ■■traktował dziwoląg czesto-rfow cki. Dopiero 
obecnie po uznan u granic wschodnich Rzeciypospr 
litej przez mocarstwa zachodn 3, traktat można osta
tecznie zaratyfikować. Korni- n- uchwaliła atyfikacyc 
więkśzcścią głosów.

Otwarcie ruńu handL >. \ llm m  sawhcki.
(2 elef-•nem od nastego korespondenta).

Lwów, 12 marca. (A', Donc iliśmy niedawno, że I nowego rozporządzeni ruch ten wznowiono, a dc- 
nasze władze administrai jne zastanowiły cały ruch klarowanie towarów i wysyłka Ich na Ukrainę po- 
^andlowy z TT’irainą sowiecką. Obecnie na podstawie I nownie została dozwolona.

Zamach dynamitowy
n a  p ^ r e l : ' Iw o  r u s i e !  sk^e w  A l i n a c h

ii Knr‘'prfi C.cmI?'-•nneao" .)(Telegram własny .Jl 
•łeny, 12 marcu. (U) Dokonona tutaj__ .acta dy

namitowego na poselstwo angielskie, który nie po- 
-.ągnął jednak <!i sobą ofiar wśród personaln posel
stwa.

Ponieważ w poseb ui rumuńskie . znaleziono b 
dynamitowych patronów, w . lerach republikańskich 
przypuszczają, że zamachy b  zainscenizowali mo-

Kuryera Codz^nnegó ) 

naicV ci, ażeby w ten sposób p< lerwafi zaufanie do 
rządów republikańskich i . powodować przez to in- 
terweneyę mocarstw obcych.

Rząd natychmiast po wykryciu zam; ^hu wysłał 2 
batliony wojska celem ochrony poselstw. Ze strony 
angielsknej nie jirrywiąsnją do tego -s ta wfę 
kszego znac”!nia. W mieście panuje spokój.________

Papież podpisał uKład z Włochami.
UMacfl gŵ i-uwmie nlasawśstoii WafiflcanM,

'TeUaram własny „U. Kuryera Codziennego“.)

. loonflyn, 13 marca. (U) „Daaly Exprc ei" dowjadu- 1 rtął nkład, gwaTŝ .uj-cy niec^isJosć Watykanu, 
je.®ę z autorytatywnych źródeł kaloLr.ach, iż po- która ma być zagwaraatowa . przez L^ę Naro»16̂ . 

Papieżem, a rządem wloakim podpisany zo- ^ ^ _  .

Czechy i ] jgosławia porozumiały się
w sprawia reparacyjnycli za oswohcdj îiie.

(Telegra,n własny „11 Kuryera Codziennego“.}

Belgraa, 12 marca (U) ło«ęflzy kiólss’ sem S. H gierdut p&życzką.
S. a tzaflem es,e r , doszło do znpełn 00 po-ozn- Jak wiadomo, na pi k stawia tilakta^a Si Germai
mienia w przelmiocie spłat reparacyjnych sa rwo- rcpuh!:ka czes’;i rr_a z tego tyluhi  ̂zapłaci ^.rirue]
bodzenN̂  jakie maia b zapłaŁflae przez państwa 2a miliardów CTcraici non. CzesKa p ra sa  pośw^ca
ankoesyjne, powstałe m ®ruzŁ-h b-ffiei monarchii tej sprawie ele mieisra i ' a nadzi^ę ze tern
Wistio.w^leHkiei do funduszu repaiacy^rgo na pod spłat iyc rewaiacyi *ostan»e odiotr.»a . (O U ism -
# * * •  « «  w pokojowych. Sprawa ta była o.tó- wie obcho to i A  Polskę p.sali4tov pr d
[Kaooj i aaiatwłor w związku z zagraniczną wę- iU di iaip- 0

O  zn ie s ien ie  k ^ f^ ls s r rs tu  

do walki *
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 1? mar^a, (Wir.) gosusya imteetowa 
w^znar^ona do zbaJania dział*ilno'5ci w^awyfciajne- 
go komisaryatu *ralki z drożizną odbyła Jziś wie
czorem zebranie, na Id/rem po bardzo gorącej dy 
skusyi lich walono następującą rezolucyę:

Sejm wzywa rząd, ażeby w drodze rozpo sądzenia 
zniósł w jakn^krótL sym c-asie nadzwyczajny ko- 
misaryft walH z drośypiny . powodu, _e nie odegrał 
on żadnej roli w dziair; iie rega” ̂ cyi cen i cen
trował się wyłącznie wr dziedzin e kar adn. n.stra- 
cyjnych, me daj<;c żadnego innego poz-jtswnego re-
Zl.il Sit ll

Uch\, aionr, naillo p^zcdśtasłić pełne) komisyi wnio
sek, o skreślenie połovy pożfczsi, wyznaczonej w 
prelimiłiatzu ministerstwa spraw wownętr/riych na 
komiEarynt waKa z drożyzną.

&Qmln$i$g w lrod
War5^awa. (PAT.) Gabinet mimsira spraw wojsk, 

kcmunikuje- Prtzydem Rzeczypospolite, zamianował 
dnia 12 bm. gen. breni Józ«Jia Ha*»cra generalnym 
inspektorem artylezyi, gen. brom łuliuszf Malczew
skiego dowć-tlsą 0. E. Lwów, gen. brygady Leona 
Berbeckiego dow&tcą O. K. Grouno.

P.ÓTnoezesnie prezydent Rzeczypospolitej prze
niósł w stru spoczynku z dniem 30 brn. z powodu 
przekroczenia granicy wieku ustalonego pragmatyka 
oficerską dotychczasowego dc YÓdeg C K. I wów, 
gen. (lyHMi1 Władysława Jędrzejowskiego. Nadto 
miiuswr spr wojsk. riamianował gen. brygady Kazi- 
miarra Dzic-ża icwsŁiego dowGdca 28 dywizyi tic- 
choty i  pułkownika BJesława żCraup̂  dowódcą 27 
dywizyi piechoty.

Komisya regulaminowa ze wydaniem 
pos!a Nautr.anna.

(Telef i?m od nastego korespo. de,"ta).

Warszawa, 12 marca. (Wir. Sejmowa komisya re
gulaminowa uchwaliła dz> s wydanie posła Naumanna 
(Klub niemiecki) sądowi ukręgowem’ BvrTgoBzczv. 
proknrtor tamtejszy za rzuca posłowi Naumannowi, żc 
sa posr. Inictwem urz«l.uka swego wpisał dc księgi 
it-ds jwfeyo majątkn fałszywe daty co do siebie 
swej rodziny, które miały na ceh> uzyskanie ciągli Soi 
domicylów na ziemi polskiej i zdobycie wzez to 
ot ywatelstwa polskiego i praw stąd p'ynąc”ch. Do 
cyzyt co do wydspjft powzięto tt-ma głosami przeciw 
jednemu.

V' ̂ bronie praw %isKi
do Kłafpedy.

(Telegram wiatry „Jl. Kuryera Codziennego*).
. newa, 13 mar-a. (U) Dsiś przedpołuc nieK od 

było sie po°>edzen  ̂ Rady Ligi Narodów, na któiein 
omawiana była sprawa Kłajpedy. Delegata l iw 
skiego na po idzeniu nie było, gdyż drpie™ jutro 
przvjeizie do Genewy. Oprawę Kłajpedy przedstawił 
Normana Dayis ''Stany Zi--dn.iczone). Oświadczył on, 
że problem Kłajpedy jest o tyle trudny do rozwią
zania, że jeszcze dzisiaj nie s a stetnego pokoju 
tiiędiy Polską a Litwą. Polski delegat Skirraunt. w 
wytwomem i tzeczowen. p;?9móv ienin poddał bar- 
Szo ostrej krytyce yywodi Davisa.

Odnośnie do sprawy Wilna, to po postanowieniu 
konferencyi ambasadorów, ktuî mu Stany Zj tno- 
cr ino się nie sprzeciwiły, wsze’kie pretensye Litwy 
upadają Umiędzym rofl r>- ri.enir partu w Klaipedeie 
nie może zadowolić interęeów Polski. Po oświadcze
niu delegata polskiego Sk rmunta obrad/ ouxoczono 
do waiu przybycia delegata litewskiego.

i  pęczka nriemrsłoifeCdw poHk.
w W*e*1niu.

Wiedeń. (PAT.) Dzif rano przybyła ta » yciec?.ki 
polskich przemy8iowc6w * nuini: ten 4iedronic;iu 
na czele. N® dworcu przvbywijących gości pov ital 
poseł polski we Wiedniu Lasockf radca posefema 
Romer, konsul polski Rittner, a ze strony rządn au 
stryackiego radca legacy îy Eckuardt, imieniem m:- 
nistra spraw zagraticanych, Tadce akcyjny Bal en 
imienie mministra przemysłu i handlu generalny dy
rektor poczt Eoheisel, dalej imieniem austro-polskn;j 
izby h*i dlowej dr. Friedlender.

W i iągu przedpołudnia minister Kiedroń złożył wi
zytę kanclerzowi austryackiemn SeiWow* i innym 
ministroi i. Rówmeż przedpołudniem odbyło się zwie- 
dzan ie targów w Rc tundzje.

O godz. 14 poseł Lasocki podejinuwał uczestników 
wycieczki śniadaniem w G ,-anhote,u. W śniadaniu 
tem wzięli udziił oprócz ęuści polskicft i członków 
poselstwa polskiego: były minister ardowsk dy
rektor Kiobassa-Tręcki, dyrektor Laenderbanku Eich- 
ner i inni, a ze stron-*- władz austryackich kanclerz 
!eipei, generaln” dyrektor (/..czt Rohckal, baron 

Rohn, były sekr-.-iarz stanu Mattaja, poseł austryacki 
w Warszawce Posta, oraz przedstawiciele austrya';- 
kich or~anizacyi rł^emysłu i handlu.

Popo?udni” odbyła się konfereneya w poselstwie 
polskiem. Na Konferencyi „mawiano szereg spraw?, 
związanych z ructai". handlowym między dolska a 
Anstryą. O godz. 20 w hotelu Imperyai wiedeńrk,’. 
Izb ahandlowa dała obiad na cześć polsL.ii gości.

WZOROWA JiP&ŁALNOŚĆ KRAKOWSKIEGO 
ODDZIAŁU BANKU KRAJOWFGO. Dov idujemy sv; 
z kół miarodajnych, że rewizya, iarzsdzona prz<“-? 
ministerstwo skerbu w krakowskim odd7'e]e 3arika 
krajowego, stwierdziła staianno#C i eelowuśó w pro 
wadzeniu interesów.
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Składki Mulone w Adminisłracrf.
Ela Statnnkowego KjmuMu Biskn meu0'- Wójcikó- 

v. i  a Helena SI mil. Dla uczczonia pierwszej "oc/ri- 
rj śmierci ś. p. męża Ludwika Rowaktwńcaa 5 mi!., 
A. N. i A. O. Lubartów 10 mai B- G DeMyn 5 Ml. 
Dla C3KflT7ła: E. W. 1 mil. J S 1 mil. li O . Ds- 

ląfyn 2,500.000, Lwbowiel Stanisława Dąb 4 mil Ma
rya Gra3zyrip.ka, Katowice ó mil. n:e jak mylnie po
dano w Nr. 72 500.000 mk 

i)la CięSkie położenie: E. W. 1 mil. J. S 1 mil. 
P*a Wrsnafica: E. W. 1 mil. J. S. 1 m>L 
Dla Suchobticy: M. JJ. 2,500.000 mkp. Lł*bowiel 

Stanisława D.ib 4 m'l ,T. Krollowa, Rr&szów 5 mil. 
Czesław H crloly Uście Zielone 2 mil.

Dla Sparali&owansj: M. M. 2,500.000 mkp.
Dla choie oczy: J. S. 1 mil.
Prośba zrozpaczonego kaleki: M. W., Zamość 5 

milionów.

Pamiętajmy © Biskupim 
H@§f§ifesi® Ratunkowym!

i B S

wszelkiego rodzaju sprzećeie nhjtanlc

BEER HOHIG /̂ACHS

Krzyża 3 .
rośine o d  6—60 SKP. plopwsKorsędije} 

1P® W ?  8 W 5 m ark i*  Ao^orłna s p ła ty , oraa  kasnie-
aiie, w a lca , p*rTRk?» o le fa rase , tpnasm  « v e , p«»y» 
o liw ę  po le ca  sm fiim Sej „P ILOT*1, Łw ó<f, B a to re go  4. 331

izm r a *

Syndykat koszykarsk.
S. A.

zawiadamia P. T. Subskrybentów, 
że termin subskrypcyi

I K t y j  U-łej EHSSYI  
mija 18-so msrca 1924.
W tym również terminie \rinne 

być uskutecznione dopłaty, e

t i aHHH CSIŁldS"
ozaaaa test %% aajsKttt scrnlejszy 
śrotleft do pieięgaowanta włoków, 
przyspieszania i :h warost o i w?,jna- 

caiaii »  sSór# srłosewsf.
Rez zobowiązania Jeden słoik 1,700.000 Mk, 
podwójny 2,500 030 Mk — przesyłka po
cztowa codziennie po nadesłaniu nale
żnej kwoty albo za pobraniem pocztowem. 

Za porto i opakowanie według taryfy poczt. 
DETflILICZNfl Si’! !ZEDRŻ:

Krakjw, Starowiślna L. 21 (sMep)
542 SPRZEDAŻ HURTOWNR:

Kraków, ulica Starowiślna L. 71,

GOSPODYNI
energiczna, -jczclw", z bardzo dobreml poleceniami
potrzebna do prowadzenia pensjonatu. Zgłoszenia 
pisemne z odpisami świadecti” i wymaganemi wa
runkami Zakopane, Zarząd pensyonatu .Marllor”.

PO fA N IA ŁA

ZASTĘPSTWO
poiiaiodi fabryki skór podeszwowgch

Jest na korzystnych warunkach

d o  o d d a n ia .
Pierwszeństwo ma'ą solidna I dłihio- 

letne firmy z wy iobsoną  k l iente lą .

* Szczegółowe cierty należy wnosić pod „G a rb a rn ia * *  

do biura reklamy „ P ra s a 1* Kraków, ul. Karmelicka 16.

Ruraki pasłem®, Marchwic pastewne, 
roniczynę czerwoną, Kon czyi. j białą, 9
Lucernę francuską, Lucwię omletową, i
Rajgras angielski, Tymot^, Ko.is»ti ząo B 

O W IE S  N A J W C Z E Ś N IE J S Z Y  |  
gm -  K IE r if llE R ''Z f it fS '( l - a a  I
157 d o s b n z a

z g w a r a n c y ą  j a k o ś c i  !  

po canash konkurencyjnych

K. B&sszrsiróskl S Synowie |
Hodowla nasion, aur-AJw, vl in jv  zbóż a

S pó łka Akcy| i a  R

Oddial w Kraków*!, B szfc-wa 17, teł. 11-51. 9
Ofert;/ na żąd a n ie . " H i JB

w m m m & w

P&nm/
z lepszych domów do le
pszych robót plecionych 
ze słomy i galanieryjnych 
zostaną przyjęte. Wiener
S. Krowoderska 73. 562

AN A  iB Z IO N Y  p ies w ilc zu r  
(Kuka) d n ia  1 ??o ;narea do 
(U b ran ia  —  S u te ry ny , K ra  

liów , S traszewskiego 2C.
3552

górnośląski  

I dibrowiecki
wagon?mi i galarami po cerach kopalnianych 

dostarcza

JtEGUIGn POLSKU”  S. A.
O D D Z IA Ł  W Ę G L O W Y

KRAKÓW, RYMEK GL 19. Tejfon 462.
Powr.źnyrn o ibSorcom ud z ia la  s lą  

w^godnycti i red /iów . 

flfffiF’ dostaw a natyd>m>astows.
Ma żądanie szczegółowe oferty. 591

M CSN.3! W i3 .,«  !.! WlOSIMRI

N a j l e p s z e
%  S > l  O  1 4  A

ROLNE, WARZYWNE I KWIATOWE
po?eco:

S K Ł A D  S p ó ł k a
;<JA5SQH ^ a ” 3  ”  S’® z ojr. por.

W KRAKOWIE, L. 17.
Na źądanse i»y«v^niy tenmki opfatnie.

?mnmzońiĘMf zakład krawiecki
- CYWILNY I W OJSKOW Y msł- l. h

A N T O N I E G O  N A L A R Z f
zawiadamia, łe z dniem 15 lutego 1924 po zlikwi

dowaniu spółki został prz-nlesiony na 
u l. G rodzką L. 59 , 11. p .,

fldzie nadal wykonuje wszelkie -ob)ły w zakres 
krawiectwa wchodzące z materyałó* włas i“-:h jako- 

ie i powierzonych, za gctowkę jakoteż 
K A R A T ' .  

gag“ Diu P. urzędników, oficerów I podoficerów 
rawodowych specyfilne ulgi. 531

j e r a
Tcwmrrw Kvm3rff.H9*T̂

v H S r ? S ^ T f t
TOWARZYSTWA

3rad9 X *  C POPOWY"
Dawne n n an e  gatunki przedwojenne.

w  i w f l ć  w * 3  i t z  R  -mt
Rcprei«ntttya i skład hortownf aa Nahipslskt I Krtsj

T. ( i m i N ^ I  i SS
Krak6w, ul. Floryafiskn <L. 14.

Telcf. 117.

Lw5w, Leona Sapiehy L. 37.
T o lts f . 8 70 . 518

9?

Nr. 820. n f teM

jryoJ r Powiatowy w Janowie Lubelskim e|t&jza

KONKURS
na posadę drogomistrza a poborami X. kategoryi 
urzędników państwow yrh, oraz 20% dodatkiem 

Se;miKowym.
Oferty wraz z życiorysem, świadectwami i referen- 

c/im i, należy nadsyłał do Wydziału Powiatowego 
do dnia i /III 11)24 r.

Ofery nieuwzględnione pozostana bez odpowiedzi. 
Posada do objęcja od 1/IV. 1924 r.

Sekretarz: Przewodr icząoy wydziału:
Podpis nieczytelny. Podpis n: eczytcto

a z m  s p o s o b n o s c
8 sztuk doczepek samochodowych, nośność* po 5000 kg. 

na kołach żelazny di z hamulcami, nie używanych, po nader 

przystępnej cenie do nabycia.

PRZERÓBKA WH TRMCYg KOWI) HOŹUWS
Zgłoszenia do biura ogłoszeń „PRfiSfl", Kraków, ui. Karmelicka 16 

393 po i  „Doczepki”.



iiWjiTT K TR OODHTNNY" —  Nt 73. PiątcŁ ' l i  narca W si l i

Kie zsmawlajf^fi n ig t e
, 0 . v a r * n »

„an u ftt łu row ych

gtfiS8&2& 
gassSiss^
jfjk ró tnych ‘owarów

Prosimy napisać donaspo- 
clf jwką e«« iwolmdoWa.
Sn«m a«Srfe*«mp a natych
miast Uftdy otrzjm t

iiiefiit Uiplitii!
„i K ita io g  iln * łr«w in y  wszelkiego ro

pniu .jwarów manuf nktu'< >ł ch: ubranie wy:h, 
“,Atna fciellTny, kołder i różnych innych nie- 
P’° radnych artykułów

Df>«'ya.ny d * l-f icgarkAw.

Ceny najtańsza* Towary najlepsze.
.jfauOTi: D w  to waro jwo - przesyłkowy
t m n o s T  P o i s x r

W rszawa, Dzielna 25. 245

i . "PB—W— — — — — >■

* ?909/MtnrfL

Itóanse do sktedania ofert
Si - i*tw* Łntsndentnry OK. X. w Pisemytln

jprzefa w drodze przetargu publicruago następujące 
przedmioty:
1) ofrfo 26.000 kg. odpadków starego ołniwU;
2) „ 20.000 Kg. odpadków bawełnianych;
g) „ 8.000 kg. starych menafeł i manierek; 
i) „ 1.000 kg. starego oouwia gumowego;
5) ^ 100 tg. odpadków drewnianych; 
g) „ 7.000 Lg. naakatatarr papierowej ralej;
7) „ 3.000 kg. Łemków papierowy A . 

oferty na poszczególne p» dukaty są dopuszczalne. 
Ws^stkie wymienione przedmioty znajduj* się 

w ma Okr*g. Zakłada Muod. Nr. X. w Prze-
myślu-Bakończyce.

Wymagane je it poda"?e ceny za 1 kg. loco Maga
zyny OKMund. Nr. X. w Przemyślu. Wszystkie wy
mienione przedmioty można oglądać codziennie, 
z wratLiem niedziel i świąt w >ćb ,iach urzędo
wych w Oki. Zakl. Mundurowym Nr. X.

O.erty sporządzone w sdług urzędowego wzoru, 
którego użycie jest łLo^n^ujące, z ak « ne, opa
trzone napisem „Oferta na starzyznę", z dołączeniem 
dov odu złocenia na wpłacone wadyum w wysokości 
10% ogólnej oferowanej km  y — skL,d ; należy 
w Siefojtwie Intendeniury OK. X  w Przemyślu, 
■1. Smolki 13,11. p. de dnia 28 marca b. r„ w któ
rym to dniu o godzinie 9-tej rano rozpocznie 
komisyjne otwarcie ofert •

Przy jednakowych wam»ikar;ls ofert pierwszeń
stwo mają oferenci, którzy złotą jako kaacyfl obliga
cje 10% pożyczki kolejowej.

W razje negatywnego wyniku przetargu ofertowe
go, odbędzie się przetarg ustny.

W_dyum należy składać w O. Z. Gosp. Nr. X  
w Przemyślu.

Władza u jjskowa zastrzega sobie w mpelno^ri 
prawo oceny i wyboru przedłożonych ofert.

Ewentualnych dodatkowych łnforjnacyj można za
sięgnąć codziennie, z wyjątkiem niedziel i fw,ąt, 
Począwszy od dnia 20 marca b, r. w Szefostwie In- 
tendentury OK. X  ol. Smolki 1S/H. p. w godz. od 
12—14, pokój Nr. 8.

Szef Intendenta y Q. K. Nr. X. 
620 (—) Kofanifcskl płk. Int.

Tow. Akcyjne dla przemysłu spirytusowego
I chemicznego m  Łańcucie

poszukuje samodzlelnegc

BftHflLTEkMILfl^lSTĘ
kawalera

Umlejącego ta k ie  sam odzieln ie k oresp o n d ow ać  p o  polsku I «le- 
p, m leęku, oraz p isać  b ieg le  na m asżynie. 576

ernne zgłoszenia z o dpisam i św iadectw  1 podaniem  w an in ko w  
_  d o  D y r e k c y l  W Ł t A c n c io .

NAJLEPSZY

WĘGIEL OPAŁOWY
dąbruwieefei z kopalni „(Flora11
sprzedaje dętailfcznie po cenach kopalnia- 
nych z dostawą do piwnicy ze składu 
Przy stacyi Grzegórzki (koło III go mostu)

JEGLUGS P0LSM“iJ .
SMAK© V- RYWEK «3t. W.

Teiefpn 4 6 2 .

Zjdnoczonp. Tcwarrctwo 
PRZEMYSŁU DRZEWNEGO
WSCHÓD KATOWICE 
ul.,'uliussa U ?on!a
dostarcza rirze.va wp~or»t ‘ma ko

palnie i huty górnośląskie. 
Kupuje k ńńą ilość kopalniaków za gotói Aą.

O fft r łu  cOfrrty pisemne.

NA P O ST !
Śledzie poesr^owe holenderskie do 
marynowania i wędzenia, pik lingi, 
łoso£ j/ędz^ry  i m aiyno i any, 
serdjnki kUki fflowtiry, « »pe- 

rdd" i szpro t/ w  oliwie. 
SES$*/ krajowe i zagraniczne 

p o i jc a  553
Wojciech Olszowski, Rifeły Rynek.

r r  CENY UNORMOWANE POSŁUG ZUTEj J!
Kie t^zepiaca^ce! Kupujcie ty3ko v pierw szem źródle!

3UŻ PT? W^TysCT CZYTELNICY „Ihistrow. Kuryera Codz.“ przeko«Płi się, czy to 
>ędąc osoL Scie w naszym slrładzie, c> y po otrzymaniu z a m ó w io n y c h  u nas to T aró w  poŁsitą 
źe „WAESg, ̂ ^SKA SPĆ .KA KANUFAI TJROWA" jest najta<i"zem Łódieia zpknji” to
warów Mawatnych, i .szem zresztą świadczą tysiąc'? listów, przybywających dr nas njerr.ai 
ze wa*ystkich stron Rzeczj pospolitej od kiijentów naszycii, Hórzy skład? , ,  się z wszyst- 
nch warst’.i ludność*, jak: generałowie, inżynierowie, obywatele ziemscy, adwokaci, lekarze, 
konsumy, kółka rolnicze, duchowieństwo, szpitale i t. p.
Zamawiający u nas towary zostaje naszym stałym kiijentem, o czem świadczą częste 
zamówienir

Dlaeziigo posiadamy najlepszy I najtańszy towar? Odpowiedź bardzo prosta, ital« i.amy 
wislfcff zapasy towarów na składnie, kupujemy „esnsoi idnie s fabryk większe partye I da- 

wiz j n*«s! jest: DUŻY OBRÓT BIAŁY ZYSK!
Chcąc dać np.dal możność naszym kl.jentom zamówienia ' owarów na nadch<>dzący sezon 
wiosenny, zawarli5my umowy z pierwszorzędnymi fabrykantami, no sprzeda* ich towarów 
podług cennik , unormowanego w złotych, nrzeliczone na marki polskie.

D Z < A Ł  U B R A N I O W Y .  .

Nr 1, Materyał „CAR0“ na ubranH 
męskie lub kostyum damski bardzo 
trwały, czysto wełniany, podwójnej 
szerokości (110  cm) w krateczke, we 
wszystkich kolorach, jak to: popielaty, 
zielony, szary, melanż, wiśniowy, brą
zowy kowerkotowy c wyroi: ie jedwab
no miękkim. Cenaza.netr7,300.000 Mk. 
(Ma ubranie potrzeba 3 m, na ko- 

styuTi 31/2 metra.

Hr 2. Hateryał „Ef,EGMT“spe- 
cyalnie na wiosną, podwójnej 
szerokości, wyrób krajowy i za
graniczny bardzo elegancki, 
miękki, czysto wełn.any, łodne 
desenie, kolory: szary, popie
laty, zielony t brązowy. Cena 

za m«tr Mk 15,700.000.

Nr 5, Materyał najwyższe
go gatunku .Modern” 
(rowniii bardzo odpo
wiedni na kostyumy dam
skie) angielskie desenie 
nakraptane, nadające si ę 
na szykowny garnitur, 
damski kostyum i letnie 
płaszcze we Tszystkich 
kolorach. Cena za metr 

Mk 22,500,000.Nr 4, SOaTONY na czarne 1 granatu 
w-_ ubrania mnskie pierwszorzędnych 
fabryk SZrAJ9iABN7 i Kanigarnowe: 
gat. fl) cena z ł metr 12,500.000 Mk 
„ B) n n .  18,500.( 00 „
„ C) „ „ . 24,500.000 „ 

D) „ „ B 31.000.00U „
.  E) .  .  „ 39.5C0 r’0U „
„ F) „ » » 45.000000 .

angielskie

Nr 6. gat. F\) Kupon na spodnie 
gładkie 1 krateczki we wszyst
kich kolorach Mk 7,850.000; — 
gat. B) kupon na spodnie spe- 
cyalnie do ubrań wizytowych 
i balowych, czarne tło w paski 
lub cienkie maseczki białe Mk 
22,500.0,10; — Ci kupony z te
goż materyału pierwszorzędnych 
frsryk wyższego gatunku po 
Mk 27,600.000; — D) kupon na 
spoonie przedwojenny kamgarn 

p< Mk 41.000 ”00.

Nr 7. Do każdego od
cinka ubraniowego do
dajemy na żądanie PT. 
Klientów pełny komplet 
podszewk1 pod marynar 
kę, kamizelkę 1 spodnie, 
do rękawów i kieszeni 
w dwóch gatunkach: ga
tunek Fi) 18,500.000 Mk, 
gatunek B) 24,600.000 Mk.

Nr 5. Na letnie garnitury polecamy 
bielrHie KAMGARNY jasne w Jesenit, 
paseczk! lub gładkie po Mk 24,000.000 

i 29.500.003 v.a metr.

D £ i* lŁ  D A T ^^K IC H .

Nt fi. SZEWIOTY damskie z najlepszego 
wyrobu, najlepszych łabryk, zastępujące 
w zupełności angielskie materyŁły po
dwójnej sze/okości, na suknie i Kostyu iy 
letnie we wsz* stkich kolorach po Mk 

4^00.000 za metr.

Nr 9. Materyał t SA P« Mr 10G 
wyższego gatunku rtrelny w,; 
wszyskicli kolorach. Cena <a 
metr 18,PT0.000 Mk. (Materyał 
ten z-slê arp-j nd eleganckie 
suknie teatralne wi ?ytow_ itp.

Nr 10. m teryul „GA BAK-
S)IN“ najnowszy, najmo
dniejszy fyrób francuski, 
czysla kamgarnowa weł
na, wyrób w cienkie prąż
ki, kolory nadzwyczaj czy
ste 1 efektowne, nadsjąęe 
się na suknie f kostyumy. 

Cena za metr 255M.00G.

'

Nr II . “‘B’fTj£0T!*IA jeJwabiła we wszystkich KoloracI wyrób francu
ski we worku 180 cm. szerokości, kupon na całą suknię Mk 18,500.000.

Nr 12. Materył „SA "fNA-SUiNO" najmodniejszy materyał na płaszcze 
wiosenne dla Szan. we wszystkich mc dnycr kolorach również 
i czarnym, wyrób miękki. Cena za mntr '~4,500.CX Mk 1 32.COO.OOO Mk 

(na płaszcz potrzeba 3 inetry).

D I I  A Ł P Ł Ó C I E N .
PŁÓTNA w sztuczkach 17 metr£ w Widzewskiej fabryki 80 cm. «t<rok. po 41, 46 i tS milione mk 
MADEPOLAMY na metry po 3 mii. i 2,350.0<X> mk.
PŁOCIENKA I ai w paski na ubranka dz iecinne, bieliznę, fartuszki . t  p. po 1,“00.000 i ',800.000 mk.

za, metr.
PRZEŚCIERADŁA gotowe 2 ,nef-owe najlepszego gatunku bardzo trwałe w praniu po 7,900.000 i 

8,500.r00 mk. za sztuitc 
RĘCZ’ IZ l po 2,500.000 i 3,500.000 mk. za sztukę.
PŁÓTNO i zerwone „TYF.“ na wsypy nic przepuszczające Dierey po 51,3̂ 0.00̂  i 'J.WO.OOft mk. za metr. 
DYMKA żyrardowska na kalesony (2 mej-y i*  parę) po J2 I00.00C ?,800.0CM rok. za mets.
;„t;. f angielskie na koszule dzienne w śliczne desenie po 2,400.000, 2,800.000 i 3,900.000 mk. za m.

D 2 U Ł  B IELIŹfSlANY (w yrO b w łasn y).
Bielizna nasza wyróżnia się efektownvm wyk Uczeniem i uszyta z dobrych materyałów. Przy zamó

wieniach na koszule męskie, prosimy podać Nr. kołnierzyka.
KOSr,^LE ZEFIROWE męskie dzienne z mankietami i kołnierzykami kolorowe w najmocniejsze de

senie z zam innego zefini pi l/t,600.00i 17 milionów mk. za sztukę.
KOSZUUB NOCNJ z d“bre*o mBdepolamu W Newskiej fabryki po 8,60C.000 mk.
KA ONI męskie z żyrardowskiej dymki wszystkie'! rozmirrć." po t,500.0(X) i 7̂ >0C 000 mk

Na prowuicyę wysyłairy po tych samych cenach tylko i  doliczrnifim za przesyłkę pocztowych 
wydatków. (Paczka de 5 kito 2,500.000 mk. Opakowanie bezpłatne.

BEZ W SZELKIEGO kK Z Y K A !
Kupujący z prowmcyi absolutnie nie ryzykuje, r3yż jeżeli towar się nie sro ioba, przyjmujemy z po- 

writcm i zamieniamy na inuy lub zwracamy piei,:4due.
n .if (). rienia prosimy id̂ esować: DO bitŁAD”  FABR1 ZNSGO

„ W A B i i Z  i W i i i A  S P Ó Ł K A  M A N U F A K T U R O W A "
W R W W A , UL. JASNA l .  18-20. su

Pr^yieżi Iźającyęh do Warszawy prosi*ry uprzejmii o odwiedzenie naszego składu i "sobiste orze- 
konanie się co do gatunku towarów i cen. .

Wszyscy nasi klijenci są zadowoleń,, gdyż orzykł w. imy wszelkich staraj ku temu, wobec czego 
prosimy zwracjtć się do na3zej firmy z pe^m  zauf^aem

KCOPERATYWOM I KÓŁKOH HOiiNI 'ZYK DOGODNE WARUNKI.

oi " a r toc maippoisk.
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| Wolne poyaiiiy
1  ' w n r r r a a n n e c h a a ł l  z  dta- M f ,Ó r jY .  y n o  ^ K R A K O ł ^ R  k ^ i ę  |r<> p o ń & o ć ł_ y . K j S e m  ^ U a ^ f S f h *

•o letttij p rak ty ką  bj a row ą nw cn ik  bucha lte ra  z -sidku- -owieo n a l  « ° ł  u e r j  k „ otM  b ie lizna  m ę s n ,  «ek . Zg łoszenia  p i n e m n "  
S t l w u  1 a d ra ln ia to a - jM m ą  p ra k ty k ą , p o h u k u je  p .* m w «  3769 ’ &  k raw aty  Itp . S.,% A d m . Ł u r ie r *  pod ^

™ eyjno-teehniczną, ze zna jo  p  rm ic lim ias t 7 naj- do A d m . K  - |tanie j l i ż  wss Iz ie  . .A a  r a t* . .E®'
tu o ^c in  n o rm a liz a c y i i  ma* ■ le p s z e m i po lt^c. w  w ię k s z y c h  , 4 ^  • ” _ _ s iki«i>nhau ł rm V < w . T o - i.*--------———— *——-—__®f4̂

fab rykacy i. p ragn ie  m a ją tkach , ew entua lna
P O S Z U K U JĘ  zastępców

F o p S ! 1 " r a b - T k ^ "  %w\  zm jenió“ po^adę:' Z g t a ^ n i a :  moc.' gospodarczego.

W o lnego " ^  h f e ś J S l S S t t S t  9.
_____________________________  tyn iacy i urz.ę&nicz. n r . 7.-315. ' 3755 ,

3501
— P A N N A  z  k ilk u le tn ią  prak- 

f ' t y k ą  b iu row ą, z egzam in  tyra.
| [  S p r z edaf:P O S Z U K IW A N Y  turgonisita 

do  rozwozu piecz,vwa od .'.a-
raz , w ym acane  &ą dobre j ST E N O G R A F IST K A , 
św iadecl wa. Zg łoszenia 
k a m ia  Lw ow sk i, ul. 
touńcza 1. 7.

PO T R ZE B A  Fj-raa ponurem- c i  se ire ta rk . 4—6 godzinna . im tc t ia t r r K R ir A  h iln n »!«*■- ' p is t ó n ó  
k a  k-aw ieckiego ńa  d ..że i O ferty  sub „S tenografio  i a “  1 , _o_ rn tynow ana , znała- ; ,>>M'  ..Ap tek  ■
sztuk i. -  N ow y Targ. B y -  do  A d m in . K n ry e ra . 85*  Ktl' r,1-t^ 0:W‘L,n?’  J u a i?  i ----  ----
re k . Izdai»skl. 3355 ---- ■-------- :--- .-----
------  -------------- ----I M A G IS T E R  fa rm acy i
C H Ł O P C Y  od 13 ła t zn a jd ą  szy, r u ty u o y a n y  p rzy jm ie  
z. .jęcie w  f irm ie  Partifiu sk i *>osad“ w  aptece w  K rako  
D łu g a  3i>. 354!) . w ie lu b  zarząd  n a  prow ln

'c y i .  —  Łaskaw e zg łos i sit ia

M ŁO T  pow ie trzny  bard™  pod „Interes*1 do"'-”!,™111 
m nlo  iżyw any , ogó lna  wttpa .P rasa1 K arm elicka  x" a 
5.200 i l g .  zaraz oo "prse. a- l 
r>a. K . R ydarow sk i, G o iiie e  
u l .  P o lna . 3639 S Z T E R Y  P O K O JE  

pokó j, k  ichn ,

■ ca j  >zyk n iem ieck i w  
i w io i  p iśm ie, poszuku je  od-

dzie ln loy  kon irto\,e, w ,,, , —

- • „  , • ---- - i w  ealo- t,if ta. do od s tąp ie n i 11
Małopolsce. — ZaUwzema f- j },tb ozęściowo, po 21) zło- , rni!. Z g ło sze n ia - R  n*®- 

do A dm . K u ry e ra  tych  za sążeń. W ladom rść : Łd m in . K u r y e r a  ”
h"1' " “  33K n  Tm, Gebaner, Suk ienn ice , 1_____ — —:_______

. ,  I w n ę tr z e  1. 27, 358) P O Z IS A K —K r a k ó w , J  p o ,,'
O iM  S K I  b rznsm e hygienl- _  ------------- je , p r/edp . kuchnia ,

‘ wlel- , d la  s tu ł., łaa ienka, i;ai ,?

C Z E JLaD N lC Y  SZ E W SC Y ! p rzy jm u je  z grzeczności fir- 
N  :>wootworAona fabryka obr na „H yge :ł‘^  K raków , n i. 
w ia  w P rzem yślu  poszukuje
. .  a lif ikow anych  szewców — 

d ‘ natychm iastow ego wsfr 
p ian ia . Zgłoszenia; iii ł rk llea 
Przem yśl, .Tagiellotufee 6. - 

3159

S Z E W C Y  otray i ie." m ogą

Szewska 4, „D la  m ag is tra ". 1’ R A K 'i i l i  ANT
3r:98 2a,

r y ę r a  pod  „S a m o d y ie ln a  s t- i a & r n '  t~ eń 'w ćh6d-ąco . P rs -  O C
_______________________ ° cow oia  gorsetów J .  Orszn- W A IS A  O L E J N Y  A K T  sa

tz e r , G ro d z k a  32, w  p o d w o r 400 n ł i l io n .  M p . sp rzedam . 
go>sp., la t  eo. 3493 Zgłoszenia*. K u r y e r  pod  „ K .
2%

la t
le tn ią IM .

W :

m a
- | p rak ty k ą  w u itens. gosp. —  K K O W A  w ysokocle lna i  ko- ----------------- --- -----

P O M O C N IK  hand low y  — i poeankpje od 1. 7. wsgrL j za rasowa do sprzedan ia. — j M ŁYiSrSK IE  walce, r y f ln r  
d z ia łu  ga lan te ry jnego  po- wcześniej odpow . posady (Zakrzów ek , B arska  (J4. 3631 j tu rb in y , pe rlak  U kam ie

—----------------- -------- - n i o, ęazę, wszystko* zagra 
niczne, dostarc*7a natyeh

s z u k u je  po sa d y  w  e h a ra k - n a jc h ę tn ie j w  w ię k s z y c h  m a
terze ekspedyenta, magaay- ją tk a c h . Łask. o ferty  pro- W IE L K I  D O M  narożny  _______ .. . . . . . . . .
n i era itp . Łaskaw e zgrloye- ^ {^ ieij I ^ ^ c«Plseilin ie J i jg  i*rzy p ryncypn ln e j ̂  u lic y  ^w nii&st. In ży n ie r  L anda  tr. Ho

je  kom pletne m ły n y  h and lo 
we. 8300

b im io w s k n , . o i ń a n j ”’ 4 , f j '  
czna 3, parter. S ,;

Btoiii robotę do dom u, Ku- jn ia  pod „Solidny** do Ad- „M iody  ro ln ik ' 
perberg, K raków , Bebastya- < m in . K u ry era . S577

3749 pow ia tow ym  m ieście  n a  G . 
t Ś ląsku , w  k tó ry m  m ieśc i się

-1M 40D Y , in te lig e n tny  . _ , - ,  . — -
P A N IE  uzdoln ione  i  obez- ezyzna poszukuje posady. } koreponaency i w  da ia ie  snem urządzen iem , 

Najchętniej podróżu jącego, h u rtow oym  1 aetailiCĄnymiiane  z sayciem  konfekcy i

| P O L A K , la t 25, b p rak ty k ą  p ieka rn ia  parow a n iezw ykle  
' w książkow ości, kasowości, p rosperu jąca , z nowocze- 
'  J  * “  J," i ’ * sklep

L O K A L U  Przemysłoweiro
m o ł iw ie  z  ino is Cyą elr t’ 
try c zu ą  1 m łeszkuniem dl» 
k i -rown|k« poszukuje ta 
f i l ię , fa b ry ka  wyrobów 
talcw>ch- M ożi.w ein udjiai 
lu b  apo rt, dzczepołowe nfer 

t7 J , .  l ° d Jlzetel
aoś«“  do B ek lam y  Prasowe. 
Lw ów , Cho^żczyzn-  7. 3575

dam skie j or rz suk ien  ir jtn  i Zg łoszenia pod „Podróżu ją-  i tow arów  spożj wczych i  ko-
i.sk ich -'.na.du za jęc ie  na 

lychm iast. —  M agaz:rn  kon- 
ekeyi dam skie j G ertn n ly 2 7  

1. p . 87ir

C Z E L A D N IC 1  kratrieccy  — 
do koi) fe k o  ; dam skie j ;:.n.;.j 
■1ą zajęcie od zaraz. 3eflek- 
f u je się ty lk o  na s iły  p ie r-* 
jZiOrzędne. Mr.1rr.7y  konfek 
cyi d<im.-:Łiej K raków , Gtr- 
1 Tidy 27, L  p . 8714

K U C H A R K I dochodzące; — 
•Mrauknje się . W iadom ość: 

i l .  S ław kow ska 1. 19, sslep.
1717

P O T R ZE B N Y  eaeladn ik  sze
wski, zdo lny , z s rtz . Weisrel, 
•fa rka  2) S719

* b iu r o  o p i  ^szeń H u p c z r ' lon . a ln y c h  —  w ła d a ją c y  ję -  
ca. J a g ie llo ń s k a  7. 3611 s y k ie m  n ie m ie e ’ im  — po-
____ -------------- ----------  f lz ^ iku je  o a p o w i 'd!n*’ j  p o s r
N A O M Ł Y N A R Z  poszuku je  ' il> - ewent. za zioż ?nii kn kan- 
posady w  m?yirie . odny^i f  P ierw szorzędne refereŁ

C ZT B K Y  pokoje , k  jehniu, 
w  śródm ieśc iu , pe łny  k-,r., 
fo rt ra z  yo ln e  bez odstęp.

. . . .  S K L E P  B p o ły w W T  d u * y  —
k o lo n ia ln y  i 18 lo k a t o ’0\>, 7j to w a re m  w y g o d n e m  n ie- __  ,
y;i 4.000 dolarów' w  M l p. do | szkaniem  —  e p n e d am  za  nego, w arunek : ku^.ietMr 
sprzedan ia . Zg łoszenia : Je- ' 7500 ztotsoh — Y ^arsza^a  częśc i kam ie n icy , 28 nv,ika 
<'ros- Jo ze f, Bogucice , G . j v rilcza  "4 359*- c.vj, 1 'tów ka potrzebn 7lS
ś ln s k , u l .  M n r k ie fk i  CS, n  p . j ------  -------- ,--------- —  , r o z  n a jm n ie j  równowartoSó
Ł n  banów ic z a . 8711 P fA N 'X N O  oza.-ne k r z y io w e  1 8 - y s ię c j d o la 'A w . ty lk o  po-

n ż y w a n e  d o  su w tedan ia  w  w .tż n i r e f le k ta n c i >>od „G.
A d m  K u r y e r r  33SŚ 

!’Z 'v N S Z  z gó ry  in L  9d5 ęp.'

lu b  p arć . y in gospodarczym . ove! Zg łoszenia pisemne pod -\\TLLĘ w  Szczaw nicy  < .4 fk lac '/i( for ł “p « ‘.n6w "le le  1*.“  do 
K ie row n ik  ałyns parow ego „ZaŁ fam e  do A dm . K n  ' ub ik a ty a c h  z pensyonal_em : ny  Siaola!.-ik,ej, Szewska 9.
Tiassów. 3685 rycra . o=50 zam ien ię  n a  k am ien icę  w  JC12

B Z Ą D C A , la t  86, r z . k a t .
Ślęzak , żona ty , z pierwszo 
''zędnn p ra k ty k ą , zdo lny  Vu>- 
łl( .ren im reu ta r^y  iyw yełi 
dobry  n ,e rhan ik  m aszyn i  
110 Łorów ro ln iczych , p rz y j
m ie po9nd.. s e ^ o d z ic in ^ n  
zarządcy  od 15 k\v io.* r
W iado i. ośó: G ałuszk  i, pie- ! do A d m . K uryera . 
k a rn ia  Sporysz. 2yw i* j .

O G R O D .M K  z m a łą  rw lz lu ą  k im iem  ln li sprzedf-m. VVii O T n ’1'  ■ W  miltwi-r 
snająe-^ się W37.e*li‘•irorinin doiność pi-zyjmie W eber, — ! H n h m n i‘ ivrnc<vum!n
w swoim  ? " wodzi 5, oędący j Felieyanek  11.
n a  p row in cy i obecnie n a --------------
pos-;ulzi(>, p r a g n ie  z m ie n ić  ! Ł T T S Z C Z A B K 1J

»7i i  ‘ k lubow e poleca p racow nia  
_  i tap ic  urska —  Ja n a  13. 3550

ne zap łacę  *  p o k ';  z kn- 
I chn>ą. Zg łoszenia „Prana"
| Kprm cH cka M. pod .Jot"’

f a ie  o d ' l g o  k w ie tn ia :  Ł a -  m a ło  u ż y w a n ą . I g ^ S W ^ r t w S S i '
, ska w e  zg to sze n ia  p is e n u e  ic o w e , s z a jb y  i  w ie ie  i t in y c h  1 w m a r a i b  24 t a '

z a rz ą d c y  od 15 k w ie t j i la - _— |jx> d  „ J g r o d j i ik  z p ro ti n c y l“  rze czy  n iJ y / is k ic li ^rir/.ed?  j jiioOT 5554

Nauk* i wychowanie

" O S Z l iK L ^ F  chłopca z po- 
c.«ltkarui do pralrty Łi szew- 
\iej — S tefan  Dyrae, K r a 

ków, M a ły  R ynek  7, I ,  p.
9 m

. G O SP O D A R Z  karbirwy, la t
--------------------- —  ' 34, postępowo p rak tyczny  —
.U\VCjl , K< .nom, Sreani i zn a jący  się n a  w sae is id i m a 
w !ek. m a  szkołę ro ln  czs — iszynach ro ln iczych  — szn- 
diwa. Lzieśjia la t  p r ^ s t i  k i, 1 posady r A o rdyn  .1 n dc 
d z ie lny , eneri. ieemy, s-nmien d w w u  u r tę p c ^ i p «™  adzo 
» y  ^  ,K>i'ar;.. p rzy jm ie  t>o- nego. Zgło^^TTia: Borzęcki 
sadę zaraz kaw alersko na  2 p an a  P odw iną , ' '

, w ik t  lu b  o r d i  n a ry ę , w y m  a- 
[ g a r ia  sk ro m n e . A d rr™ > w a5:

375T fsnlo A . I. łow n ie , m ł y n __________________________________

Krzeszow ice.______________8712 J a j} a ż t t b Y  n r t j stvozne go  P "*Tr ń- ^n ł-

K  i l t o A  nfaturyc«,ne _W1«- 
dza** K raków , icitudeiieka 14,
“  **■ *“ do matury

P A N N A  do  p o m o e r  w  ............... 11Ułt, w n „ v ,

r. iec7.y^nio potrzebna zaraz J ^to jow sk i, Górn<*Sąski B ank  
% w ikteia  liib  bez, W i&clo- j TTaiwJIowv* KatorńiiRA. S7ft7 ^

i , m . p p  OTł- 7l, f t o w e  i na z a m ó w ie n ia  o r a z  w s z y s t k ic h  t y p ó w  grimimy-
d r ^ l ^  K ane rnm a  2 l« m ry  e lektryczne n a jta n ie j f n y c h  i  do s t^ inaryalne j.
dnnH.. K aperm ka  A  Iry zy e r. i W j .tw 6 rn ia  ln j , J a s t r z ę ^  Jedyna  knrsa w Krakowi*

_____________________________ . st ! ego, S ław kow ska no — na k tf  ryeh  udz ie la j i lekcyj
plerws m p iętro . (61 wyląceaii* faebow i irofeeo-

P A R C E L A  m ie rny r ł)t~  w  ------------------ -, r  rw.t. rr.kół trod^ ieh  km-
v  . „  Skaw in ie  ,.r/y  torze ioieio- P I  4.CH JY  n iep rzem akalne  ! ” ff1ozn, knrsa  pisemne -m- 

a U p an a  lo a w in a ^  wy m  i g o s c iic n  o obs/a "ze c-ieskiego w yrohn  we . nzysl pov"oeą św ieżo o, raeow-
.- Sąoi., h  raP7.rw8K’ego 17. i,raw ie  n ięć m orgów  ta k ie  r i , : r  ielko leia i i .  —  jK’a i|1 nych  in a tm k c y i l  iit.jaśriiefi. 

,y‘ * w części do spr/. la n ia . — 
głoszenia  w k an ce lary i D - .

icośó: Łazarza  Ś, E
Handjaw*-, Kato™ ice. J707 'OSOB.I srtarara, nte ligecttto lle r ry fc a  Toczę» "kiego, a ; 

p ię iro . t ---- -----------------  r«tcna, dobra go soM y n i ze w o i,« ta  w  Kr«.Ł i)wie, u l. j

lin o leum  
1\ rak ..w .

A . Ń iu sb anm , b ib lio te ka  do dyepozycyi k-
D ietlow ska

i*O T l.ZE T t?C Y  ẑ -az T.eiR. ,
. dnik_ gy.^wski ^na^ robotę no- | si}a _

^ ---------------- -- r w m ,  d o b ra  g o m m ly n i  ze w o& n ta
~ I K O B E S rO N D E N T  polsko- szyciem , pc-wnkuje zarząd  .V iślna 4. 
- j niem iecki, p l arwszprzędn., J ,iinu ch( ta le  n a  p l ę b a n i ę . -------

| cznińw .

1 „ .  .  ____  ;D O  M A Y C R T  (Im a. oemte.
S718 ,M A S Z i f N A  ,'a r fn ra , M  P S , or&z eg T A m lnów  z 4, S, t, 7,

w ą i  s tarą . W ik t  i  m » i  | ką rówmif* ig ra n ic ą , ob:j- walÓT.
z d ługo le ln ćą prakty- Zgłosz>eo’ a : , L eśn ictw o" Źa I W A Ż N E  d la  m o Ju  iarek!

j ze s taw id łe ia  B iedera , pł«r- 
wszorzędny prze tw ór nie-

'.....niB im  nwejsen. F . W a  
e tau , Podgórz I I  -traańfkr. 
nr. 10.

m ie  posadę. Z^ losz^-i* po
S7S1 Hzpateryę n ieap re tow aną po m ieck i. w  na jle p s /y rr  ita 

n io  1,000.000 M kp . Tn a r-1 n ie . ja k  now a, na tychm iast
i „U n iw e rsa ł"  i~a.ków , B & y i K U b- ,'IE RZ  (modeMsta) po- kusz, apre tow aną ,,J 1,750.000 dc sprzedan ia . Z apy tan ia

____________ _________ ‘ | ka (looztołra 1C5. S70P reuknj" s tałe j posady. Zfeło ■ M kp . h u rtow n ie  i  detaiacz- i pod  „V  a szyna " do  A do lfa
c - m r *  ____ * . .  I ------- " ęr/,crvia piee:.m« pod  „Mode- n ie  poleca fliaga.,yn n>óv. A , Schw albeg . w K ie lsun . !318
K IL K A  omeiwcaĄl jW tK ęba  U R Z Ę D N IK  nand lvw y , r ila  li»fa“  do A d m . K u ry era . jS u  ,/iecka, K n ik ó w , Miko- —  -
do szycia pantofli Ł<xl/.)i>- - ,ohia. energieana, orĝ oi- I ' ..............
ski, Senatorska 8. 3736 , j./ .r«k a , z mijleips :-9n  i  p

t o a t t t i m  | V - oŁ«ąri, ■ ęK M M ineri keL« N A B M Ł Y N A R Z  s « r » d z ie l- ! w ro tce .
^  “ J '  S ™ 14®  kup ieck ie j, z<dmu-I ny> % d łu g o le t n i  j  .rak tyką I

%47f łc js k a  13 Z am ów io s ia  Ł a  r O S (C Z O l ’f l Y  „ H a k a "  z tar- 
— nrov.’m cyę za ła tw ia  eię od- r.7ą złotą, znane z irwtfłości

35M i w ytw ornoścl era* r  ta  
nych  dobrych  ga l m kac ł po

ę t  Jj,0a d o ty c  11« »  k ie ro w n ic z e  I w  m ł j  na ch  b E jd lo w -v w a !  | M O T O P V K L  a n g ie ls k i m a r-  i<*ca A .  l l ś im ,  IC ra k ó w , fcia
T- .1 _  1 %  T  tTJ a n  • a n o w js k a  w  f;rm ą e h  r o i-  c o w y c h  e o s p a d a rczyo h  —  I k i  „ A r ie r *  1 c y l .  4%  B P  re

• i  mc n ię - 'yę b . k_ > a m a lin yc „ 1 sp ó ł ś o n a H , zm : “n i  posadę o»i , ' ik r z y n k ą  try b o w ą  z po w o d n
, d z ie ln i a ch , p o s z u k u je  odpo* 15. i j j .  Ł a s k a w e  z^rłoszen ia  ] w y ja z d u  za ra z  do sprzeda -

i> (\ tzT !ir r iu r  i l? i c4JrV e-! P O ^ d y  . t ;  i k o  w  U  p o d a n ie m  w a r u  -kós- pro- I n i a .  'T a r y a  Snkr-arowslcp ,
, 1 K r!1^ ^ v ' e  m o t l iw io  o d  za- szę n a d s y ła j .  S k ł- w in a  m i y r  ; W a d o w ic e , T a t r z a ń s k a

p a n ie n k i  d c  ob rab iam  i i  d a in  ra7„  Z e ło s z , .r pfeM im- d o  n a ro w y , W o j to w ic z .  3 * !
~  p r a c o w n ia  b ie Jjz .n  v , A d m . K  ir y e r a  p o d  „ T o m a a  I ----------- ------------------------ --------- l----------------

* l 5 i ± __________-  ____ .  8710 Z D O L N A  g o s p o d y n i ,  g n a ją  W I L C Z U R A  c a a rn e g o , tre-

1 'O S Z U K U J Ę  z d o ln y c h  pa- • I\ * Y N IE R  a r c h it e k t ,  r z ą d J i ^ r a w i e S T ^ S e ^ i -  r o c z n r ę o  sp rze
n ie n e k  d o  (szyci* b fe U s n y  npOT-. b u d o w n ic z y  p ro je k-  S S lw s a d ę ^ n ^  S S n e g o ^ ^  ‘ ?? n \ v r z e t o y w w m n u  p o z a  

r a d o b r ę n  wy-mgro< z e n ^ ™ . t e n t .  d h i ^ e t n l  W e r w  ik  ^ n ^ w i e c ,  b i n r o .  Ifełoszefi | w S ? ^ ® A d m . ^ ! i ^ i  ^

„ W i l c z u r

I MaliymcniaJra
!7l't I

8 k ia , g i r in  p rzy  g o tm n  
je s a  s ię  s z y b ko  l  dokłsdnie 
z a p ^ m o c ą  Lekcy* łych,
ap o  rd a ca iy c h  p r z e '  {ScKo- 
w y o h  protpeor& w , b e j i; n- 
cz vcri' la ,  b e *  optin .. zim lj 
m ie js o f  p o b y t " ,  K e d a . t  «« 
*racw ‘ ln ie  d la  w ojfeow yon  
B r z ę d n ik ó ’  i  n a u c z y  cie li. -  
O . i ła ty  najtrifc^ze . Ipformu- 
o ye  i  pt-ts i <jKty bezpi, tnie. 
N a  o d p o w ie d ź  zn ao zk i ł la  
t u r a .  K r j i I . i łT , G ro d zk a  6(1.

O ddS jię  te ż  ę b o t ę  d o  d o m n . i.n d o w .. e r f l r g ic z n y , p r z j i -  H la u s k ', .  p o d  „ J M o ln a  v o  
G B ra r .d  K l  uków . Staro- ! n u e  s to sow ne  “ la n o w is k o  —  Łj-v>dyni“  J7® ,
v i ś b i »  36, I I .  p . 3747 Z g ło s z e n ia  pdsom ne  do  A<? ^  ł

• m in .  K u r y e r a  p o d  „Kicrorw- 
371P

Y A S IT T H J ł  R a d b y m  od^o- 
w ie d 7>ei;, u p r a s z a m  u p r z e j 
m ie  o  ad res . R o b e r t  H a r t .

*034

z k o ła  p a H e r ,  e d  3—6
S T E N O G R A F I I  listownie 

w y u c z a  s z y b k o , Jaknnjdo- 
ł a d c ic j  i n s t y 'u t  stenogra

f ic z n y .  W f ir s z a  r f  .  Mbkotow- 
s k a  39. n » ła t« i W Biilk-rów 
d w o m a  r a t a m i .  S.'rfł

B O C  V (J I o b c o k ra jo v , t-y i  za- 
n o z t i i  p a n o w ie  n a ro d o w o ś c i

P O S Z U K U J Ę  z d o ln ę j ,  ru ty -  i ik ‘‘ 
n o w a n e j s J ły  lo  p rrrw u izs- Kupno
■ją p r a c o w n i k o n fe k c y i d a m  HKuMOK, l a t  23, ze  Siatka. -------- - . ,

s k ie j  n a  p r o r r in c y i .  iig lo^ze- ta m że  S s 2 a łć a n y ,  z  l l e t n i ą  K U P I Ę  f o r t e p i a i  u ż y w a n y  i n i r  w.  d o b r y m  s ta n ie ,  kon-
n i a  p o d  *,Pra<ca v.;m-o __ i_i_i____ *__« ___i . ___■ . 1 1  , ■ *« * . . * kppiv!1t o t  r k Ia iio w v  n a  kaw®

________________________j n ie n i lp c k ie j —  p r a g n ą  sU
. _ . xr,  ,  _____.  s z c z ę ś l iw ie  o ż e r i  S. P a n io m

, - . 1  ® ° 1 t a k ż e  i  l « z  p o p a s u , 1'd z ie lu
d a u ia  tn a s itó l k o łov-a , P n * ’ . : d y s k r e tn y c h  ln . ’o r  a a :y J  w  
e i  z  c u k ie r k ó w . 100 k g . s o l i  * i ,„ m ie c k ! m  „ S lt-
lr o r s k ie j  .lo  k ą p w l i .  lo flow -  n  - iir  113. Stolnif-clic-

P B A K T \ K A X T A  in ie jsco-  
weero p r z y j  J i i e  K s i. g a r n !a  
P o »s k a  K r a k ó w , S iawkon-- 
s k a  3. 3777

d y  od 15. IV .  l u b  3. V . d o ----------------------------------------------------- ’ i DC «  r i f T V  n innwom nl/olno ixlK * UiuCMłiftłoiiięm, ywum y
.r .ęksAego  lu b  m n ie js z e g o  K U P I Ę  so l- d n ą  k a m  i  e n  ic ę  i *  1 1 }, -« 5 „  - k u je  m ę ż c z y z n y  n a  pow aż-

n a ją t k u .  Z p ła s ^ ^ n ia  pŁsein- 1 w  ś r ó d m ie ś c iu  lu b  p o b l i ż u « j  ^  ® % „! ?  n i „ ^  — W , T ^  ln * An
n e  a o  A d m . K u r y e r a  p o d : W o ln y  lo k a l  p o ż ą d a n y .  —. n i °  s p r- e d a m a . O K lą d a t  

”  3727, W y m a g a n e  p r » w p  d a ls z e j ^ " / r . n f l J l ^ k ó Ł J t ł
n  'D u d o w y . Z g łr s z e T ia  p o d  l^ w P V  m
..X ad lro f lf> w a“  d n  A d m in .  1 1  P W tro , n a  p r a w o . 3734

b r e y , B e r l in  113, Stolpie-clic 

E trasse  48 " . •  SwW

,x . x ; ‘

K R A W C O W A  z k r o i f '1] po- Z D O L N Y  lir~ c d ^ r l. At—ę w n y  i „N a d b n d o iła ' 
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